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Młodzież uniwersytetów warszawskiego i krakowskiego domaga s'ię oddzielenia od Zydów - Zawieszenie wy­
kład'ówi zajścia w Warszawie - Zaburzenia na Uniwersytecie Jaqiellońskim - Reakcja studentów, pozostają­

cych pOd wpływem socjał-komuny 
War s z a w a. (Tel. wł.) O godz. 19 

bdbyło się wczoraJ nadzwyczajne wal­
ne zebranie Bratniej Pomocy uniwer­
sytetu warszawskiego przy udziale 0-

koło 1.000 studentów. 
W toku dyskusJi zJ1;łoszono wnio­

sek, sOlidaryzujl).cy się ze stanowi­
skiem młodzieży w Wilnie co do wy­
znaczenia osobnych mielsc dla stu­
dentów Żydów i drugi wniosek o pod­
jęcie blokady w zWlązku z tą spra­
wą, oraz z powodu wysokości cze­
snego. Wnioski po dyskusji uchwalo­
no, wobec czego kurator pro f. Tatar­
kiewicz opuścił zebranie, rozwiązaw-
szy ja . 

O godz. 23 prezes Bratniei Pomocy 
Poczyński ogłosił blokadę. Przed uni-

erbytetem zaciągmęto posterunki po­
licyjne. W gmachu pozostało około 300 
kobiet, które zajęły pierwsze piętro, 
l 600 studentów, których delegacja 
miała zlożyć rektorowi w cil).gu dnia 
(tzisiejszego szereg postulatów co do 
obniżki czesnego i wydania zarządze­
nia o rozdziale mieisc. 

O godz. pierwszej w nocy wskutek 
itarć opuściło' uniwersytet około 300 
studentów, zwolenników b. O. N. R. (w) 

War s z a. w a. (Tel. wI.) Wskutek 
zaduchu panującego w . audytorjum 
maksimum trzech studentów zemdla­
ło przed gmachem uniwersyteckim 

. spacerują grupki studentów zarówno 
z uniwersytetu jak i z innych uczelni, 
~.le policja nie pozwala zatrzymywać 
się. O godz. 9 rano rozpoczęły się 
narady w audytorjach, które narazie 
llie dały żadnego wyniku. 

W czesnym rankiem na politechni­
~e ukazało się następujące ogłoszenie, 
podpisane przez rektora: "Zawieszam 
;wykłady i ćwiczenia aż do odwołania". 
Gmach politechniki jest otoczony ~ 
aicją, a wejścia do gm~chu zamknię­
te. Studenci przybywający rano na 
;wykłady do Szkoły Głównej Gospodar­
stwa. Wiejskiego i do Szkoły Głównej I 
Handlowej nie zostali wpuszczeni. Na 
drzwiach uczelni ukazały się obwie­
szczenia rektorów, zawiadamiające, że 
z polecenia ministra wykłady zawie­
szono do odwolania. 

Centralny komitet "Bundu" wysto­
sował do premjera Składkowskiego 
depeszę protestującą przeciw . zaj­
sciom na terenie uniwersytetu wllen­
skiego i domagająca się nieuwzględ­
nienia żądań wysuniętych przez mło­
dzież wileńską. Jest to pierwszy wy­
padek zwrócenia się ,.Bundu" do sze­
fa rządu polskiego. (w) 

W i I n o. (Tel. wl.) Po nabożeństwie 
w kościele św. Jana, odprawionem 
'Przez arcyb. Jałbrzykowskie~o, mło­
dzież rozeszla się do domów i w mie­
ście panował spokój. Organizacje niło­
dzieży złożyły oś~iadczenie w .o~po­
wiedzi na odezwę senatu, potępIające 
sprawców wybicia szyb w mieszkaniu 
rektora Jakowickiego. 

Do wicewojewody Dziewałtowskle­
go zgłosiła się delegacja gminy żydow­
skiej, proszl).ca o ochronę ~ieni.a i ży­
cia obywateli Żydów. Wlcewolewoda 
odparl, że ludności żydowskiej. ni~ za­
graża ni~b~zpieczeństwo, 1"Iołoze0l9 w 

mieście Jest opanowane i nie zanosi 
się ną. żadne zakłócenie spokoJu. 

War s z a w a. (Tel. \\'1.) Prasa ży­
dowska donosi, że w ciq,gu poniedział­
ku wznowieno zaięeia na uniwersyte­
cie i politechnice we Lwowie. Zydzi 
podeza" w\rkładów przeważnie stali. 

Żydowska A~. Tel. donosi, że na 
wszrstkich niemal w\'kładach na Uni­
wersytecie JaJ1;iellońskim w Krakowie 
były wczQraJ zaburzenia na tle po­
działu miejsc. IWku Żydów pobito 

Na froncie walk w HiszpanJi 

Delegacja młodzieży żydowskiej inter­
wenIOwała u rektora (w) 

War s z a wa. (Tel. wl.) Blokada 
na uniwersytecie warszaw!'kim trwa. 
Z po.wodu blokady wśród młodzieży 
panuje duże; wrzenie. Na ulicy Kru­
czej doszło do starcia między przecho­
dzącemi na ulicy robotnikami a gr1i­
pą kOl'porantów. W szkole Wawelber­
ga doszło do zajść antyżydowskich. 
Zdemolowano lokal "Żydowskiej Wza­
jemnej Pomory". 

Na godzinę 7 wieczorem do podwó­
rza redakcji "Robotnika", gdzie mie­
szczą się związki zawodowe socjali­
styczne przy ul. Wareckiej 7, zwołano 
wiec młodzieży. Zwołującemi są or~ 
ganizacje: Akademickie koło "Wici", 
Stowarzyszenie Młodzieży Syndykali­
st-ycznej ,...Zwjązek Niczależnej Młodzi&­
ży Socjalistyc:mej, "Legjon Młodych"­
frakcja oraz młodzież postępowa. Nie­
wątp liwie zebranie to zaostrzy dalszą 
sytuację. (w) 
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Ma ona Uczyć 250.000 ludzi - G. P. U. działa w Barcelonie - Prezydent Azana w cią-
. . .' . . . g lem niebezpieczeństwie utraty życia " . . 

A z a n a, 
prezydent czerwonej Hiszpanji 

Lon d y n. (PAT) Nadzwyczajny 
wysłannik "Daily Mail" donosi z Bar­
celony, że na terenie Katalonji cały 
przemysł, szkolnictwo, teatry i kine­
matografy znajdują się pod ścisłą kon­
trolą wysłańców sowieckich. Do portu 
w Barcelonie i do innych mniejszych 
portów katalońskich przybywają cią­
gle nadchodzące z Z. S. R. R. transpor­
ty amunicji i wojska. Zamierzone jest 
jakoby wystawienie armji, liczą.cej 250 
tysięcy ludzi. 

1 
nej na sowieckiej G. P. U. Znajdująca 
się w Barcelonie .centrala tej sekcji od­
powiedzialna jest za dokonywane w 
oEtatnicb . czasach masowe egzekucje 
Conziennie rano z rozmaitych dzielnic 
miasta wywożone są trupy straconych, 

które wrzucane są do wspólnych gro­
bów poza granicami miasta. 

Prezydent Azana, którego poglęcty 
uważane są za niedość radykalne, 
znajduje się w ciągłem Iliebezpieczeń­
stwie utraty życia. 

Koniec drugiego aktu krwawych zajść w Przytyku 

Wyrok W wielkim procesie 
• 

Polaków z lvdami 
Sąd Apelacyjny w Lublinie podwyższył 2ydom ogólny wy­
miał" kary o 70 miesięcy więz ienia, a oskarżonym chłopom 

o 235 miesięcy więzienia 
L u b l i n. (Tel. wł.) We wtorek, 24( przednio 1 miesięcy) ; 

b. m. Sąd Apelacyjny w Lublinie w Łęga Lejba na 18 mies. (8 mies.); 
składzie dr. A. Hubel - przewodniczą- Zajde Jankiela na 10 mies. (6 mies.); 
cy, s. a. Jan Czarnecki - referent i s. Honiga Rafała na 10 mies. (6 mies.); 
a. Gajerski - wotant, ogłosił o godz. Hersza Moszka na 10 mies. (6 mies.); 
17 wyrok w sprawie głośnych zajść Banda Icka na 2 lata (poprzednio 
przytyckich, w obecności obrońców 0- 8 miesięcy); 
skarżonych, przedstawicieli prasy i Kręgiela Soela na 1 rok (6 mies.); 
publiczności. Wyrok oczekiwany był Bojka Gabrjela na 1 rok (6 mies.); 
z niewykłem napręr-eniem przez cale Wyrok skazanych w pierwszej in-
społeczeństwo polskie i brzmi, jak na- stancji Żydów, którzy nie apelowali, 
stępuje: nie był przedmiotem rozprawy i utrzy-

Zabójca śp. Wieśniaka Żyd Leska mał się jak w pierwszej instancji. 
Szulim, wychowanek szkoły rabinac- Z pośród Polaków skazani zostali: 
kiej, skazany został na 8 lat więz.; dru- Kasperski Wacław na 18 miesięcy 
gi głó'wny sprawc'a zajść, który strze- więzienia (poprzednio 12 mies.); 
lał do polskich chłopów, Kiirschen- Zarychta Stefan na 2 lata (1 rok); 
cwajg - 6 lat więzienia i wreszcie trze- Pytlewski Józef na 18 mies. (12 m.); 
ci sprawca, Żyd Frydmann - na 5 i pół Olszewski Józef na 18 mies. (10); 
roku więzienia. Frydmann w poprzed- Wlazło Franciszek na 15 mies. (8); 
niej instancji ska:r,any zo~tal na 5 lat Bugajczyk Feliks na 18 mies. (8); 
więzienia. . Budzik Władysław na 12 mIes. (8); 

W dalszym ciągu sąd skazał: Zyda Strzałkowski Władysław na 12 mies. 
Wysłannik "Daily Mail" komuni­

kuje poza tern, że w Barcelonie utwo­
rzona została. s~c.m QQlicji,. -:w~ 

Haberberga Jankiela na 18 mies. wię- (pol?rzednio 8); 
zienia (poprzednio 10 mies. więzienia); Zebrak Stanisław na 12 mies. (8); 

F~ldberga Lejzora 1li la mies. (po- Bankiewicz . Franciszek na 12 (8)~ 
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!{'O ieć Franciszek ha. 10 ttlies. (e); 
l{uaiak Józef na 12 mies. (e); 
Fló-tczak J a.n na 12 mies. (6); 
Bienkowski Michał na 10 mies. (6); 
Pytlewski Aleksander na 18 (6); 
l{aczyk Józef na 10 mies. (6); 
Zielillski Stanisław na 12 mies. (6); 
StępielI Józef na 10 mies. (6); 
Strzałkowski Józef na 18 mies. (6); 
l{rzos Józef na 12 mies. (6); 
l{asprzak Stanisław uniewinniony 

~poprzednio 6 mies.); 
Kwietniewski Franciszek na 18 (6); 
Wójcik Jan na 10 mies. (6); 
Frą.ckiewicz Antoni na 18 miesięcy 

~poprzednio uniewinniony); 
Frą.ckiewicz Stanisław na 18 mie­

sięcy (przednio uniewinniony); 
Iwański na 18 mies. (uniewinniony); 
Wierzbicki Jan na 8 mies. (poprzed­

nio uniewinniony) 
Gospodal'czyk na 8 mies. {1miewin,); , 

Sąd ApetMYjny żat\Vierdził wyrok 
I. instancji w stosunku do Czubaka 
KąCika, l{ośli Jana, I{ośli Pawła 1 Pru­
sa Aleksandra. 

W ten sposób Są.d Apelacyjny pod­
wyższ}'ł w}'miar kary w gt'upie oskar­
żonycl) Żydów o 70 miesięcy więzienia, 
zaś w grupie Polaków o 235 miesięcy 
więzienia, czyli o 19 lat; razem Sąd 
Apelacyjny podwyższył kary o 25 lat 
więzienia. 

W motywach wyroku przewodni­
czący podkreślił m. in., że ponieważ 
żaden z oskarżonych nie przyznał się 
do- winy i nie przejawił skruchy z po­
wodu popełnionych przestępstw, są.d 
ni& znalazł podstawy do zastosowania 
najniższego wymiaru kary, wymierzo­
nej przez pierwszą. instancję, i dlatego 
w stosunku dQ szeregu oskarżonych 
kara została pódwyższona. 

Powstancy zaleli (as~ 
Wojska at'Odowe 'czy i __ sysłemałyc2ne postępy 

M a d r y t. (PAT) Agencja Reutel'a które z powodu rozmokłych lotnisk nie 
iionosi: W dniu wcz()t'ajszym uczyniły mogły startować. 
,wojska. powstal1cze znaczne postępy, Otlór czerwonych jest nadal bah'h!:'O 
zajmują.c cały obszar easa dei Campo zacięty. Wojska ich rozlokowane są. 
oraz park zachodni. Następnie Ilaata~ po domach i urzędach w różny~h dziel­
kowali powstańcy w odcinku ulicy nicach, broniąc się do upadłeg'O. Ostrze· 
131asco Ibaneza więzienie i koszary liwują. się też ze wszyst}{ich pozosta­
D()n Jaime. łych im do dyspozycji ukryć, wskutek 

W budynkach tych stawiły oddzia- czego walka przeciwko nim natrafia 
Iy rzą.dowe zacięty 'Opór, należy się na wielkie trudności. Wojska natodo­
jednak liczyć z ich upadkiem w naj- we, wśród których w akcji 2najdują 
bliższym czasie. W tych atakach po- się głównie oddziały marokańskie, mu­
wstańców odegrały dużą. ' rolę czołgi. szą. zd<>bywać każdy dom z osobna, a 
Warunki atmosferyczne wpłynęły na nawet poszczególne mieszkania, po­
obustronną. działalność lotniczą. Na czą.wszy od suteren aż po strych, gdzie 
wszystkich 'Odcinkach Madrytu toczy chronią. się tlo części w ostateczności 
się pojedynek artyleryjski. czerwoni. Tam bądź poddają. się, bądź 

S e w i II a. (PAT) Rozgłośnia po- też giną. Główną bronią w tych wal­
'Wstańcza podaje k<lmunikat z dn. 24 kach są. granaty ręczne. Posługują. się 
b-. m. godz. 8,-30: Na łroncie E5kurialu nimi doskonale ŚWietnie wyszkolone 
pr~eciwnik próbował atakować RobIe- hiszpańskie wojska marokańskie. W 
do i został odparty. Na froncie Ma~ wartmkach tych straty obustronnie są. 
drytu w czasie ataku na odcinku po_ wielkie. W każdym razie większe jed­
łudniowym wojska rządowe straciły nak u czerwonych. 
rIO zabitych. Samoloty w czasie rozpo- We wtorek na pozostałych odcin­
godz~nia. się bombardowały minister- kach frontu madryckie~o usilowaly 
stwo wojny, zrzucając bomby Wielkiej przerwać linie narodowe dwa czołgi, 
siły. pochodzenia sowieckiego i z 7.ałogą 

W ogrodzie ministerstwa znajdowa- wyłącznie sowieckę.. Oba czołgi wnet 
Iy Się składy amunicji i żywn'ości. Jednak unieszkodljwiono oblaniem plo­
Trafiono też w kilka gmachów w kie- n~C'ęj benzyny. 
runku więzienia wzorowego. Lotnicy 'V cil').gu dnia czerwoni ostrzeliwali 
~ni8zczyll także POclQ.g z :!y\Vn<>ścią, gęst~Ttn ognlem artyleryjskim pozycje 
idący ~ WalencjI. Na odcinku Siguen- narodowców, a zwłaszcza drogi dojaz­
Ul. atakowano pozycje l>od Teba.. Na- dowe i ulice na przedmieściach, pO'­
rodowcy kontratakowali i zajęli San przez które szturmowali ataku.tący. 
!Andre de Gongosto, biorą.c czołg, prze- - Poza tern silnym ogniem artyleryj­
ciwnik stracH 40 zabitych. W pierw- skim obłożoM też doraźny most pon­
szym z tych starć "marksiści" stracili tonowy.'na rzece Manzamites. wskutek 
200 zabitych. czego woJska narodowe t>l'zepro'va~ 

dzały swOje ataki przy pomocy samo-
p a ryz. (Tel. wI.) Walki około Ma~ chort6w pancernych. 

otytu oraz na jego przMmieściach R z y m. (PAT) "Messagero" ogłasza 
były w ciągu wtorku bardzo zaciekłe. wywiad z ambasadorem rządu gen. 
W poniedziałek wojska narodowe po- Franco 'M:agarem. OŚWiadczył on, że 
nowiły mimo d.es~cz~wej pogody atak komunikat o storpedowaniu krą,żow­
na koszary ImleOla ,.Infant Don oika "Miguel Cervantes" przez zagra­
Jaime" 'Oraz na osławi()ne więzienie, niczhą łódź podwodną. jest tendencyj-
t. zw. "Carcer Modelo". . nym manewrem~ obłiczonym nll. 7.'ao-

Przez całY- dzień oraz w ciągu wtor_! strzenie sytuacji dyplomatycznej. Ma­
ku trwały walki uliczne na przedmie- gar przypomina. że niektót'e hiszpań­
ściach\ przyczem w akcji brały udział -skie łodzie podwodne oddawna prze­
wszystkie rodzaje artylerji. Odpoczy- szły ha strÓhQ powstallcó\V i stale krą­
iWały natomiast nadal wojska lotnicze, żą na wodach hiszpańskich. 

Ciekawy proces 2 wdów 
Ł ó d Ź, 25. 11. ""- W czotaj przed są­

'Gem okręgowym w ŁodZI w wydziale 
'cywilnym odbyt się charakterystyc~ny 
spór dw-óch wdów po zabitym dyrek­
torza ubezpieczalni Łódzkiej. Michale 
Wąsowiczu. 

Po śmierci vVąsowicz zostal prze­
wieziony przez żonę Adelę Walerję do 
Krakowa 'i tam pogrzebany na cmen­
tarzu katolickim. Tymczasem kilka 
dni ~óźniej zgłosila się druga żona 
Wąsowicza. Z'(}'fja z MalinoWskicp, 
która stwierdziła na t>odstawie doku­
mentów, że Wąsowicz w czasie swej 
bytności we Wilnie bez wiedzy pierw­
szej żony, Ade)i z Harzów, z którą. w 
1914 r. zawarł związek małżeński w 
!k()ściele katol icklrIl, nastf;'pnie W ko­
ściele kalWińskim ,,, Wilnie, }>rMszedł 
na kalwinizm, uzysk:tł rozwód i za~ 
w.arl ślub z Malinowską. 

Nastąpiły komplika~je, albowiem 
'VąsowiCz, kt6ry zmarł jako wyznaw­
ca. kalwinizmu, pochowany był na 
cmentarzu katolickim. Komplikacje 
prawne był daleko większe, gdyż do 
sp-adku zwiększonego przyznahiem 
przez zakład Ubezpieczeń społecznych, 
odszk'Odowania w kwocie 12 tys. zło­
tych rościły pretensje dwie wdowy, 
prawnie zaślubione. Na wczorajszej 
rozprawie Zofja Malinowska Wą,soWi­
czowa nie stawiła Się, zr~ekając się 
t>opierania powództwa. 

Sąd po rozpatrz'Cniu własciwości 
swej pod względem terytorja1nYln, ża­
powiedział og~osżenie wyroku \v 
dni·ach najbliższych. 

Nowy prezes Syndykatu 
Dzleoo'ikarzy Wlkp. 

}:>óźniej ujawniono, że mimo dru­
giego małżeństwa, zawartego w 1934 r. p o 1. n a ń, 24. 11. -"- 'IN dniu dei­
Wą.S'Owicz, sporządzając rodzaj testa- siejszym odbyło się tu nadzwyczaine 
ID'ehtl1, w dniu 28 marca 1936 r. po- walne- zebranie Syndykatu Dziennika­
minął milczeniem istnienie dtugiej żo- tzy Wielkopolskich, pod przewodntc-
1'Iy i majątek sw6j, 8. więc wpłaty 0- twem red. dr. Chełmikowskiego. 
s~czędnościowe w P. K. O. l w Banku W nHejśce zma-t'łego niedawno J>re­
Gospodarstwa Kra.jowego, polisy ubez· zesa śp. red. Bohdana Jarocłl'Owskiego 
pieczehiowe, akcje Banku P<>lskiego 1 tlrzez a~lamację pOWOłano na prezesa 
biżuterję zapisał Pierwsz.e j żonie Adeli I syndykatu red. Czesława Kędzierskie­
araz dz-ieciom swym Zofji Helenie i go ("KUl'Jer Po~nański"). 
rzbignie~wi .lVład7~~~_ ~łS()wi- ' . 
'aom. --- i 

,. 
tr t C zą c W e, 

aby nIe dopuściĆ do :stałycb bolesnych łagodzą bóle, regulują P'fZem!a!1~ materjl. 
Cierpień. ktpre w nleldórych w~rpadkach dlatego ~eż c:;tosuje się je w Clt: rplemach 
mog!:!, doprowadzić nawet do kalectwa. &rtretycznych, reumatycznych I bólach 
Zioła magic:;tra Wolskie o ze ~lłak. 'Ochr. i.,chiasu . 
.. Reumo5a'·. .zawiera i ące niezmiernie Wytwórnia: MAGISTElt WOLSKI, 
rzadką roślinę chińoką 5chin Schen, Warszawa, Złota U. 
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Przed otwarEiem sesii Seimu 
Życie polityc~ne ()~yU'ia się - Projekty nowych ustaw-:­

Wi#yty na Zamku 
War s lo a w a. (Tel. wł.) Z powo­

du zbliżaj~cej się zwyczajnej &esji par­
lamentarnej nastąpilo w życiu poli­
tycznem pewne ożywienie. 
- Poniedziałkowe po~ieazenie Ra'dy 

MinistroW Uchwaliło szereg noWych 
projektów ustaw, które zostaną zgło­
szone do laski marszałkowskiej. Pro­
jekty ustaw gospodarczych były oma­
wiane na wczorajszem po~iedzeniu ko-

mitetu ekonomicznego ministrów. 
Premjer Składkowski przeprowadził 
w ciągu dnia wczorajszego z m3;rszał­
karni Sejmu i Senatu, p. Carem l Pry­
storem, odpowiednie rozmowy. Na­
stępnie udał się na Zam~k, gdzie .był 
przyjęty wraz z w~ce~remJ~rem .Kw;at­
kowskim na kolejneJ audJench plzeż 
p. Prezydenta R. P. 

P mru i woj nn n· Wscho • 
Zle 

Wojska mongolslde ro~poc~ęly na kilku odcinlmch gwaltow· 
, \ tłU atak 

P e kin. (PAT) Wojska mongol~kie Mu-Yang. Marszałek Czang-Kai-Czek 
przeproWadzaj~ równocześnie na kilku I czyni gorączkowe przygot?wania c~lem 
odcinkach gwałtowny atak na prowin- stawienia oporu napastmkom, ktorzy, 
'Cję SUiyan. Z I{ueihva. donoszą" te zdaniein kół chińskich, popierani są 
pochodzące z Paili Ngmiao oddziały przez kwantuńską armję japońską· 
mongolskie .zaatakowały. Ontczuan . o P e kin. (PAT) Zaciekł& walki 
45 km r:a 'połnoc od ~uelhvll; z z?-.mla- wojsk chińskich z mongolsko _ man­
rem z~Ję?la p,ółpocneJ CZęŚCi ~U1Juan. dżurskiemi w rejonie Wu-czang-Ku­
Z chinsklch zrodeł dono~zą, ze s~on- jang w północnym Suijuan trwają. Do 
ce~!rQwane h~ wschodmm .odcmku stolicy Suijuanu Kweitowa przybyło z 
SUIJualfl'O oddzlały mQngolskle postę- N k' 20 l tó które wyru-
PUją naprzód w kierunku Hsingh'O i _ an lOU samo o w, 
Pin~Tiszuan. szyły na front. 

Panuje tu ogólne mniemanie, że L o n d y n. (Tel. \VI.) . Duże wraż~: 
wojska mongolsko-mandżurskie, na- nie wywarła w SzanghajU wiBidomośc 
mówione do teg(} pl'zez poch'Odzących Oznacznem tlogorszeniu się stósunk6w 
z 2agranicy dOl"adćóWj pośPieszyły z Ja,ponji z Z. S. R. R. 
rozpoczęciem atałm przed nadejściem Wobec ' za\varcia przez Japonję blo-
wojsk nanl{ilIskich. ku przećiwkomunistycznego z Rzeszą, 

L <> n d y n. (PAT) Agencja Reutera Z. S. R. R. cofnął koncesje na prawo 
donosi z Pekinu że nieregularne 00- t'yhołóstwa na terytorjalnych wodach 
działy mandżursko-mongolsl{le, ktÓre M,vieckich, które to koncesje mają. dla 
wtargnęły do prowincji Sui-Ytian, za- Japonji żywotne znaczenie, albowietn 
ezęły p()suwać się ku południowi w dt,Jstilrczają 'One znaczną. czę}§ć ryb nie­
dwąch kolumnach, z których pierws~a zbędlfYCh dla 'wyżywietlia ludnośći 
maszeruje na Wu-Cguan, a druga na zamieszkałej na wyspach. , ~ 

t t 

ałasłrofa kole·owa ·w Rumunii 
Kieł'o1Mik pociqgt(, Polak, ,'anny - Kilku lJaSaŻ~rów odnió. 

- - slo .lekkie obraż~nia 
St a n i s la w ó w. ' (PAT,) -.- Dżiś o Na skutek zderzenia uszk()dż-ony 

godz. 4,40 rano na pocią.g posVieszny z~stał -pal'Owóz, brankard i jedeh wa~ 
ze Lwowa nł'. 103 przy wjeździe (po gon polskiego pociągu. 
otrzymaniu sygnałów WjaZdowych) na I{ierownik pociągu polskiego z()­
stację Grigore Ghica Voda na tery to- stał ranny. l{ilku pasażerów odni()slo 
rjum rumuńskiem, najechałY mane- lekkie obrażenia. 
wrują.ce na stacji Wa,goily z rumull- Polska komisja kolejowa po por<r,­
skiego składu pociągu, któr~ miały zumieniu się z władzami kolE;jowemi 
być dołą.czone na tej staCji do polskie- rumUllskiemi wyjechała ze Lwowa na 
go pociągu. miejsce wypadku. 

f 

or ter wr cił do Gdańska 
z j z u "u uleiterów" w Nadr nU 
Co ' gdański "gau,leiter" m.ówił na #amku Vogelsang'? - Ć'l.ci· 

e#ettia polowe B"łłNn6wek hitlerowskich lJod GdaJ,skiem 

War s z a w a. (Tel. wł.) Agencja obecny naczelny komendant szturm6-
"Press" dono~i ~ Gdańska, że powró- wek w Prusach Wschodnich, Schoene. 
cit tam "gauleiter" Forster, który Po ćwiczeniach odbyła się defilada 
brał udział w zjeździe "gauleiterów" szturmówek przed Sc1lOenem i gdaJ\­
txlttji narodowo M socjalistycznej _ na skim sztabem hitlerowskim. (w) 
żamku Vogelsang w Nadrenji. -

W zjeździe wz1ęło udział ogółem 
około · 800 "gauleiterów", do których 
prżemówienie wygłosił Hitler. W 
Gdańsku utrzymuJę.. że Forster wy­
głosił na zamku Vogelsang referat, 
w którym uzasadniał tezy najszyb­
szego powrotu wolnego miasta do 
Rzeszy hiemieckiej. Twierdził, że ha­
sło "Zuriick zum Reich" może być 
obecnie szybko ztealizo\van-e, ponie­
waż Polska zajęta jest wewnętrznemi 
tarciami 1 pracą 'Około organiza.,'ji 
państwa ha nowych podsta.wach. 

W okolicach Gdanska odbyły się 
ćwiczenia pol()we gdańskiCh Smul'­
tlióWek hitl1'lrowskich, na któ~YCh był 

Samo·lot Z 6 osobamt załogi 
zginął bez wieści 

l{ a i r. (PAT) Samolot kursujący 
pomiędzy Haifą i Port-Saidem z 6 oso­
bami załogi zginął wczoraj bez wieści. 
Jak są.dzą., l~dował on przymusowo na 
pustyni w pobliżu góry Sinaj. 

Nowy poseł rumuńs'ki 
w Pols'oo 

Wat s z a w a. (Tel. wł.) We wto­
rek w południe złożył p. Pre;r,ydentowi 
R. P. swoje listy uwierzytelniające no­
wy poseł rumUlIski, Zamfirescu. (w) 

Kino "CORSO" D211' I dni nast~pne - pierwszy raz w Łod2l 

Ł6df" Leg)on6w 2/4 "WŁADCA KALIFO.RNJI" 
\V roli główn-ej genjalny LOUIS TBENkEB. - Największa sensacja świata. 

"Władca Kaljf~)f~ji" odznaczony na t~gorocżnej wystawie filmowej, w Wenecji "pu~ 
harem M~8sohlllego". Początek seansowo godz, 4.tej. 

---,--------------~ 



[ 

!:tycie jest piękne 

Szuka ... p1okoju ! 

Szwedy się zastanawiają. 
Skandynawską swą metodą 
Komu z pośród mężów stanu 
p o k o j o \V ą dać nagrodę. 

Kandydatów jest dość sporo 
Każdy forsę chętnie zbiera; 
Słusznie przeto, że śród innych, 
Wymieniają też Hitlera. 

Widzę już, o, Czytelniku! -
Grymas drwin na Twojej twarzy, 
Jakgdybyś mi chciał powiedzieć: 
Albo warjat - al~o marzy. 

Otóż zaraz Ci dowiodę, 
Że, choć chmurzysz się i dąsasz, 
Odmawiając H ... nagrody, 
Nie masz racji ani k~sa. 

Wszak on tylko - on jedyny 
Stary "pokój" zmieniał w nowy 
'A choć m a l a I' z, nie z w o l e n n i k, 
Zawsze jednak - pokojowy. 

STACH 

Nagrody pOkojowe 
Oslo (PAT). Nagrodę Nobla za 

działalność pokojowa w r. 1936 otrzy­
mał Saavedra Lamas. min. spraw zagr. 
Argentyny. 

Równocześnie postanowił komitet 
przyznać nagrodę za rok 1935 Karolowi 
von Ossietzky. 

Order Orła Białego 
dla ks. arcybisk. Sapiehy 
War s z a w a. (PAT) Pan Prezy­

dent R. P. nadał w dniu dziSiejszym 
order Orła Białego ks. dr. Adamowi 
Stefanowi Sapiesze księciu arcybisku­
powi metropolicie krakowskiemu za 
wieloletnil;!. pracę dla państwa i wybit­
ne zasługj społeczne. 

W imieniu Pana Prezydenta R. P. 
insygnia i dyplom Orła Białego wrę­
czył ks. arcybiskupowi Sapieże ks. 
dziekan kapelan Humpola. 

Odznaczenie zostało nadane w dniu 
25-lecia objęcia przez ks. arcybiskupa 
Sapiehę biskupstwa krakowskiego. 

Min. Antonescu wyjechał 
do Warszawy 

War s z a w a. (PAT) Rumuński 
min. spraw zagr. Antonescu wyjechał 
·z Bukaresztu dn. 24 bm., udaj~c się do 
Warszawy z wizy t I;!. oficjalną. 

* Rumuń.,ki minister Bpraw zagranicz-
nych \Viktor AntoneBCU po raz pierwszy 
wBzedł do rządu. obejmując tekę ministra 
spra wiedliwości w gabinecie Bratianu. 
Od Btycznia 191 ~ r. do grudnia 1916 roku 
podcza," wojny światowej był ministrem 
finnn"ó\v. 

\V pa:i.J7.iel'n i ku 1917 r. powierzono mu 
miBję rcprezpnto\\ania Humunji w. Pary: 
żu w charaklerze posla nadzwyczaJnego l 
ministra pelnomocnego. Szczególnie czyn­
ny był p. Wiktor Anlonescu podczas kon­
ferencji pokOjowej. Po podpisaniu trakta­
tu wersal.,kieglJ. reprrzentolyał w dals7.~·m 
ciągu Rumun.;ę w Paryżu do grudnia 
1919 l". 

\V marcu 19n r. zostal ponowniE.' mia­
nowanv 1'un1Ullr;kim ministrem pelno­
mocnym \>C l,'rancji. Od kwietnia 19'U r. 
zajml;jw:: w llal,.:;zym ciągu stanowi.-ko po­
sla rUITIl'l'l"kirgo przy rządzie f1·ancusklm. 
zOolaje miano\\"any miniBtr~m peln?moc­
nym przy dworze królew k!~ w HIszpa­
nii i przy rządzie RepublIki Portugal­
sk:ei. 

\V obecm'm rządzie premjera Tatare­
scu - Wiktul' Antonescu zajmował po­
czątkowo stano\,,,':sko mir.istra sprawie­
dliwości od października 193i r., następ­
nie od k wielnia 19371 r. objął tekę mini­
stra fi na nsó\\". 

29 .;ieq I.i~ b. r. po reorg-anizacji rządu 
narodowo-libera I ncgo premjera Tatarescu 
lP. Wik tor Antonescu został mianowany 
ministrem spraw zagranicznych. ._ 
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.,Dumni jesteŚmy Z Was!" 
Odezwa Komitetu Wykonawc~ego Rod~iców po zakońc~eniłł 

blokady w Wi,lnie 
W i 1 n o. (Tel. wł.). Komitet wykonawczy zebrania Rodziców Gło­

dującej Młodzieżv Aka'demickiej w Wilnie wydał po zakOl'lczeniu 
blokady poniższa odezwe: 

DO NASZEJ KOCHANEJ MLODZIEzYI 

Wyszliście po dziewięciodniowej walce zwycięscy. 
Zwycięstwo Wasze to nie uzysk anie Jakiegoś papierowego atutu, 

Wasze zw}'cięstwo sięga głębiej. Dzięki Waszej solidarnej i pełnej zaparcia 
się &iebie postawie obudziliście całe trwające w Splęczce społeczeństwo, 
otwcrzyliście oczy tym, którym troski dnia powszedniego nieraz przeszko­
dziły zwrócić uwagę na chorobę, która nasz kraj toczy. 

Wyście zwyciężyli, łamięc pier wsze zapory na drodze do odżvdzenia 
kraju, wskazaliście całemu społeczeńs twu cel wzniosły i osiągalny - pol­
skiej OjCZY:lDV. 

My, Wasze matki i ojcowie Wa si, w pełne m zrozumieniu żadań, jakie 
na nas, iako na obywatelach pailslwa cił)żł), będziemy konsekwentnie, choć 
bez gwałtów i aktów bezprawia kontynuować pracę, której kamień węgielny 
:został założony tam przez Was, w Domu Akademickim. 

Wyście się nie ulękli ani głod." ani chłodu, nas także nic z obranej 
drogi nie potrafi zawrócić, z drogi, prowadzQcej do zupełnego zwycię­
stwa. 

Dumni jesteśmy z Was, że tak wysoko nieśliście sztandar honoru 
akademickiego i nie splamiliście go żadnemi nieobliczalnemi czvnaml. 

Chociaż dzielę Das Jatll. jesteśnt y sercem i umysłem z Wami, nasza 
kochana, bohaterska młodzieży .•• 

KOMITET WYKONA WCZY ZEBRANIA RODZICÓW 
GLODU JĄ.CEJ MLODZIEŻY. 

uroczystość :l;ałoblla 51 ofiar s{raszlI";:{o wybuchu prochowni w Saint Charnas 
odLyła się IV obecności pl'('zyclenta Francji. 

o paczki do G'dańska 
War s z a w a. (Tel. wI.) Mini-

sterstwo poczt i telegrafów rozesłało 
okólnik do wszy;stkich urzędów pocz­
towych w sprawie ograniczeń przy wy­
syłaniu paczek do Gdańska. 

Wprowadzono zakaz wysyłania w 
paczkach na obszar Gdańska wszelk.ie­
go rodzaju artykułów żywnościowych, 
a w szczególności mięsa, przetworów 
mięsnych, chleba i nabiału. 

Celem uchronienia od strat nadaw­
ców paczek z wyżej wymieni0!1e.mi 
artykułami żywnościowemi. powllllen 
personel pocztoWY zwracać uwagę 
publiczności na powyższy zakaz. 

Pogtoda na wybrzeżu 
H e 1. (PAT) Pomimo nieustannych 

wahań atmosferycznych na wybrzeżu 
polskiem, po ostatnich przymrozkach 
utrzymuje się temperatura plus 5 stop: 
ni na półwyspie helskim. We znakI 
tylko daje się gęsta mgła, której opary 
niezwykle nisko unoszą się nad brze­
gami morza polskiego. Około 29. bm. 
liczę. się ze zmianą kierunku WIatru 
lub nawet burzą. na m-orzu. • 

Wzrost frekwencji 
na naszych l'injach lotniczych 

W ars z a w a. (PAT) Podobnie, jak 
w poprzednich miesiącach r. b. tak i 
w październiku frekwencja na naszych 
linjach lotniczych w stosunku do roku 
ubiegłego ogromnie wzrosła. W mie­
.siącu tym przewiezionych zostało (w 
nawiasach podajemy cyfry za paździer­
nik 1935 r.): 2937 pasażerów (2243), 
52 i pół tonn towarów i bagażu (25,4), 
poczty 9 ton n (2.2), gazet 6 tonn (2,7). 

Z dnia 
Byle nle onL .. 

2ycio\\"ski Nasz Przegląd" i "Nowy 
Dzienn:k' z dnia 2'2. bm. omal\"iają wy­
stąpienie min. Komarnickiego w komisji 
dla spraw emigracyjnych przy Międzyn. 
Biurze Pracy. 

Poruszono tam sprawę ubóstwa lud­
ności wiejskiej. To się spodobalo sjoni­
storn. Pi8zą oni w jednakowych artyku­
łach: 

..Trzeba zająć się natomiast skromniej­
szemi~ ale konkretnemi planami popiera­
nia emigracji pewnych części ludności 
miejskiej. w ramach obecnie istniejących 
oczywiŚcie bardzo skromnych możliwości. 
J esleśmy przekonani. że do realizowania 
ta kich skromnych, ale konkretnych pla­
nów ... znaleźć by można poparc;e f:­
nansowe cZ~'nników zagranicznych nawet 
bez Międz~'narodowego Biura Pracy i bez 
Ligi Narodów.' ' 

Zupełnie zrozumiałe, że "czynniki za­
graniczne' poprą emigrację Polaków. za 
cenę nieruszenia Żydów. Rezerwat żydo­
stwa musi być zachowany za każdą cenę. 
Ale może te plany spalą potem na panew­
ce? 

• 

I~ J ~.~ ~ ił fI li i nif~ IW[J1 
Gdy wszyscy wyznawcy na'rodowej idenlogji przestaną być tylko sym'patykami 

Stronnictwa Narodowe go, łacz wstą'pią w Jego karn e organ-izacyjne sze'reQ'i 
Nie ulega już dziś wątpliwości, że 

współczesne życie polityczne w Euro­
pie, a nawet na całym świecie, opiera 
się na wielkich, masowych ruchach 
politycznych. Na masowych ruchach 
opierają. swą siłę zarówno rosyjscy 
bolszewicy, jak też zachodnio-europej­
skie ruchy narodowe. 

Tam, gdzie rzą.dów nie popierają. 
wielkie masy, zorgani7..owane w stron­
nictwo polityczne, rządy, opIerające 
się nawet na innych zorganizowanych 
siłach. przechodzą v,,'ielki kryzys. Kry­
zysu takiego uic nie jest w stanie za­
hamować, poza masowI;!. Ol'ganizacją, 
opartl;!. na wielkiej idei, któraby dała 
l'ządowi istotną siłę w działaniu. 

Kryzys taki obserWUjemy także w 
Pol ce, i to nie od dziSiaj. Obóz "sa­
nacyjny" zaufania społeczellstwa pol­
skiego nie posiada zgoła. Masy ludo­
we podzieliły się u nas na dwa wielkie 
walczące ze sobą obozy, to jest obóz 
narodoWY, zorganizowany w Stronnic­
twie Narodowem. oraz obóz "frontu 
ludowego". Pierwszy obóz jest wybo­
rem najlepszych polskich żywiołów, 
drugi to międzynarodowa mieszanina, 
pozostają.ca pod jawnem kierownic­
twem Żydów i masonerji. 

Oba te obozy walczą o duszę naro­
du polskiego. Nastroje narodowe 0-

garniajł nawet wielu z tych, co dotąd 

stali zdala od idei narodowej. Nar<r 
dowców jest dziś więcej, aniżeli kie­
dykolwiek ich obserwowaliśmy. 

Nastroje mogą dosyć dużo zdziałać 
w politycznem życiu narodu. Ale u­
rzeczywistnić istotnie ideę narodową 
będl;!. mogli tylko prawdziwi, a nie kon­
iunkturalni narodowcy. \V naszych 
zaś warunkach lwórczym, celowo dzia­
tającym nal'odowcem jest tylko czyn­
ny członek Stronnictwa Narodowego. 

I tutaj dochodzimy do sprawy orga­
nizacji. Dopiero wtedy. gdy do nastro­
jów dodamy organizację, sprawa una­
rodowienia Polski zostanie rozstrzy­
gnięta. 

Nie ulega - jak już zaznaczyliśmy 
- iadnej wątpliwości, że nastroje w 
Polsce 5./l. dr.iś nastrojami wybitnie 
narodowe mi. Żeby się o tern przeko­
nać, wystarczy wziąć udział choćby w 
zgromadzeniach przedwyborczych 
Stronnictwa Narodowego w Poznaniu. 
Nasze trzy wielkie zebrania przedwy­
borcze w sali .. Olimpja", gromadzą.­
ce po kilka tysięcy ludzi, są dowodem 
i obrazem tych narodowych nastrojów. 

Śmiało można zaryzykować twier­
dzenie. że gdyby władza w państWie 
zależała tylko od nastrojó" .. , to obecnie 
rządziliby Polską narodowcy. Tak jed­
nakże nie jest. Nietylko bowiem do 
zdobycia władzy, ale nawet do utrzy-

mania narodowych nastrojów potrze­
ba. licznej i dobrze działającej organi­
zacji. 

Stronnictwo Narodowe. wychodząc 
z powyższych założell, stara się w o­
becnym okresie wyborczym także po­
mnożyć swoje szeregi. O sile bowiem 
i spra" ności organizacji polilyczhej 
dzisiejszego, nowoczesnego typu decy­
duje ilość i jakość jej członków. Tylko 
członkowie Stronnictwa, i to członko­
wie czynni, tworzą podstawę siły ru­
chu politycwego. Oni tylko przecie 
dajl;!. pracę i środki moralne i maler­
jalne. potrzebne do skutecznej działal­
ności politycznej. Im Więcej członków 
liczy stronnictwo polityczne, tern wię­
cej skupia się około niego !:'ympaty­
I<ów i zwolenników. luźniej ze Stron­
nictwem związanych, tern głębsze i tem 
trwalsze są nastroje polityczne ogar­
niające naród. 

Kto tedy jest wyznawcą narodowej 
ideologji, niech nie pozostaje na ubo­
cz,u, niech przestanie być tylko sympa­
tykiem Stronnictwa, ale niech wstąpi 
w jego szeregi. Niech wszyscy czują.­
cy i myślący narodowo pamiętają. że 
od ich czynnej współpracy ze Stron­
nictwem zależy dziś przyszłość Polski. 

. Dr. KAROL STOJANOWSKI 

J 
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100(ffi zł na nr. 93501. 

o tajemniczym zgonie nauczv[ielki 
li 000 zł na nr. 504:i7. 
Po 2000 zł na nory! 43903 56491 05154. 
Po 1000 zł na nory: 61'143 135255 148$0 165627 

190 71. 

Radca ministerstwa tv któreg o towaJ'~ystwie ś. p. S:rkoclm 
pr~eb';wata, ~glo sil się do wlad~ 

Po 500 zł na nory: 1007\:1 124759 160016 183519 
194732. 

Po 400 zł na n-ry: 8023 14501 ~506i1 34Ue 46MS 
68461 120893 li7004 177690. 

Po 250 zł na nory: 11076 165566 21493 45230 
55247 91465 98049 110434 124478 130961 161904 
162844 103!l23 lii721l 181974. 

Po 200 zł na n-ry: 15761 344'95 34521 89116 
4274..1 48090 50S18 63n25 70322 71566 71993 8003'9 
88798 92806 106530 111004 11075 114Z62 141153 
105965 1688S7 184124. 

Po 150 zł na nory: 
69 1089 2508 940 3911 4138 ~21 41 638 768 6142 

518 7120 657 8H8 11311 12W3 544 97 14617 '114 
15148 506 75 16271 17296 446 697 8S3 1303& 20165 
483 21102 555 22~2 379 23465 24176 898 25057 170 
8U 864 26002 27234 800 29103 353 30719 32850 36180 
755. 

K a t o w i c e, 24. 11. - W związku czasie zabawy, ofiarować mial jej ja­
z tajemniczym zgonem 31-1etniei Marji kieś uśmierzające proszki, których 
Szkockiej, nauczycielki ze szko~- po- działanie okazało się tak niezwykłe 
wszechnej w Załężu, która zmarła ,,~e- w skutkach. Nazwisko tego dygnita­
dług przypuszczeń naskutek z~tru~u~, rza trzymane jest w ścis~ej taj.emnicy 
rozeszła się w sferach nauczyclelsklc~ i pozostaje on na w?lneJ stop~e. . 
Katowic pogłoska, że do dyspozycJi Ścisłą odpowiedz na taJemmcę 
władz śledczych zgłosił się ów radca śmierci śp. Szkockiej będzie można 
ministerjalny, w którego towarzystwie dać dopiero po zbadaniu wnętrzności 
śp. Szkocka przebywała w oatatnich w Warszawie. Na temat okoliczności 
godzinach swego życia. poprzedz~j~cych śmie:ć śp. Szkocki~j, 

Jak twierdzą" ów radca ministerjal- krążą wSl'od nauczycIelstwa katowIc­
ny, kiedy Szkocką rozbolała głowa w kiego potworne wersje. (AJS) 

38258 843 30034 299 403 735 40582 41210 328 4345~ 
999 44R90 45010 844 476S2 48649 49174 4211 54002 
55040 667 59342 59123 864 915 601i4 302 13 612~ 
866 62373 654 93~ 45 63337 925 37 64509 65036 663 
830 92() 66255 804 G8850 69486 542 627 4J 721;)8 
7346,) 7 4~28. 

w kol. DZIERZANOWSKIEGO 

77701 78205 80103 66 251 302 BW21 85622 706 
88168 99 89529 \l0329 803 91330 56~. 608 92107 644 
93323 94772 875 97585 982v3 349 456 99474 75 815 
1~035O 477 101003 104159 105794 106414 644 107143 
879 1086.21 109149 950 110105 111026 525 1135..15 
800. 

115495 sa3 116126 117047 11929, 973 120336 ł6 
693 121084 123085 346 718 124121 342 7S\: 125'l2;5 
913 127444 582 128429 648 895 129800 13ó36J 131534 
654 132069 092 135071 94~ 138028 r21 139309 141407 
142243 H3G04 897 1445-67 145251 300 147106 869 
149177 1505;5 151232 635 729. 

15·t616 900 150591 156459 158507 160~52 16200~ 
165693 167204 705 169617 170740 17122V 67. 172995 
173499 174307 175158 264 75 176505 177446 178077 
608 179419 52 825 182155 185405 768 !86911 187068 
9ti 566 646 '88492 605 992 189525 758 19074. 191023 
394 747 833 935 192072 189 666. 

Po 50 zł na nory: 
458 1994 2557 3169 95 631 4014 6205 7385 657 

8363 81 9639 10009 11474 13275 98~ .4043 192 769 
16~22 661 867 19293 35 21754 22422 r66 905 23700 
24059 372 25011 59 888 950 2frl)08 27162 235 52!! 
28448 50 29036 169 543 678 84 721 Q0108 31181 263 
3'2;){)4 757 980 33969 34008 69 35313 36660 988 37143 
339 416. 

39538 40098 611 809 9611 41092 137 514 ~9 719 
874 42~41 944 43253 09 44172 987 45304 819 46809 
986 47944 48222 748 91 902 49428 520 50307 518 
51409 53436 56101 634 865 57126 995 582qo 608 70 
59810 60248 407 751 61545 777 62406 50 65242 480 
602 66153 724 880 997 69211 70232 455 7n 71055 
534 72792 73030 74207 498 75227 Gl. 

76450 78077 163 filO 7~314 80570 82~3 168 34~ 
8~063 410 501 84271 75151 85037 696 87128 389 
89309 90273 3G3 838 !l12W 693 92308 775 99338 
94101 94101 93405 940 96071 IJ"7885 951 98~38 873 
99477 l00j40 873 101115 737 102802 103330 439 610 
104409 606 72 720 105790 1fr6546 733 10HO-ł 11 
108142 63 109102 110624 995 111785 861 112033 486 
629 9 O 113229 607 40 817 46. 

114154 8GO 115322 677 116317 008 883 118743 
1195R2 120973 121030 839 122257 462 123~39 124165 
12i.i124 126131 127034 678 715 944 1280717 129119 
243 1312H 662 72 132314 982 133587 885 134637 
135853 57 136029 137~55 519 138304 139354 140118 
142103 283 143099 280 412 145354 146311 858 147011 
2Hl 464 573 815 931 148425 149207 00 150280 4!l6 
151758. 

152226 622 154643 157363 610 158315 631 159207 
160902 16145~ 623 162183 HI3870 \l6S 164429 511 
16539fi lGG037 694 167043 400 954 169180 2~ 170120 
358 869 172042 203 173643 e71 174628 175868 176243 
177077 817 97 178025 372 179138 389 180282 181185 
182204 341 825 1833';5 777 844 52 185722 188001 :> 
348 901 30 192209 193289 194412 .811. 

141251 143167 463 144190 265 581 1144 772 145467 
146024 325 545 141r.B2 148138 36 238 511~ 658 134 
937 149271 329 479 581 620 15Oe57 15103~ 312 461 
913. 

1521~7 462 656 1530a2 154063 2111 153539 15601S 
99 393 545 92 157412 69 158354 1>80 674 714 B99 
969 159601 4S 160886 161608 162068 781 84 169352 
47 4800 164002 165516 628 736 166146 226 8J 16712J 
379 168371 93 669 811 169479 789 170706 43 17122S 
172115 459 173278 599 969 174059 135 329 476 99 
610 175031 1&6 495 H&016 148 276 ;ł56 00 93 411 
534 665 753 177227 456 683 80D 1~ 118065 114 3r, 
236 887 179308 44 180513 65 181007 401 722 \l15 
182045 251 183027 222 184004 253 407 84 1852!1 
93 100114 772 814 918 187401 680 183100 ~1 911 
189070 1P0111 21 2Q8 68 91 874 g48 6() 1910u0 325 
745 192856 19301.2 S7 534 70R 10H24 721 42. 

Po 50 111 na nory: 
323 43 1797 867 029 59 2018 ~~ 45 584 664 11S 

920 3006 157 291 4()53 101 7911 853 '1~ 912 5002 
294 581 725 8aS 927 6033 91 5~0 842 70ąl ,05 S3. 
8181 354 9969 626 101115 11114 442 594 005 10015 
854 55 133111 58.5 14098 435 56! 817 1~01l1 101 Z3~ 
550 7S 688 91 917 10~51 805 931 1jl32 529 811 919 
80 18089 198 427 42 19266 549 766 20701 84, 21507 
969 22415 547 647 851 23699 209 soa \l7 658 24562 
832 74 25726 eU 8S6 W9 260112 3S8 569 7511 27557 
978 28102 15 370 408 504 1.88 795 812 1123 29242 
~97 406 607 765 988 80115 918 31643 32007 547 18 
33231 895 34065 136 3110 812 S5182 36155 656 37013 
215 43, 

IISS3S 390~4 326 1112 75 879 40QM :m -401 050 
41222 109 811 mI!. 800 115 '8479 16j1 '40S9 H': 
590 '5141) 61240 6118 '8211/ 531 63~ 002 4732. 4115 
794 491111 779 50.96 000 ~Nl 853 1177 88 92 51131 
218 680 835 32003 818 59028 4liS 512 6.'!\1 747 ~07 
00 MU8 55144 M 56072 (\ 55~ ~22 5~028 195 905 
580S 1211 87i1 59117 208 96 340 047 101/9 8~g 1511~ 
629 7S7 74 62121 92 72 2SC 570 61 6~0~5 275 332 
3S 4113 6H81l 759 6~057 487 511 6654< 601 920 79 
67243 318 25 68851 589 ~1I147 204 SQ7 83 11~ 70669 
736 979 11044 40 584 H1 nas 624 751 13044 93 
451 6C6 718 942 14316 895 7fi178 2~ 

76128 50 54 650 755 874 78 77480 573 74 7811S 
234 897 555 713 819 79050 112 567 97 72fi 80417 
679 835 81426 lao 2118 848 83007 50 347 507 911 
00 8J14fl 862 073 85011 520 642 fll 776 86!Oil 270 
9S lI70 5~6 60 605 1153 87~54 88883 920 89015 lH 
264 71 841 094 90194 916 448 91061 20~ 951 92127 
229 1~7 98 9&281 as3 \l4S57 71 680 95380 ~9l1 27 
97917 945 98165 990811 :'in 112 7ilO 823 44 71i 909 
41 100303 78 750 Sr,S 9118 1011}57 103 867 466 551 
936 109130 °47 846 47~ 650 lP3303 72~ 67 955 104003 
970 lÓ5119 - 083 100222 701 10i095 98 432 35 i(l9 
889 994 108953 109004 46 82 304 110041 402 111808 
~o 112138 201 113301 673 815 22 930. 

114394 577 94 600 115219 390 116524 612 117027 
W 4-tym dniu ciągnienia 2-ej klasy wygranl' 1'70 665 953 118039 86 100 253 369 96 878 119483 

!pad!y na numery następujące: 616 ll8Il 1200B 443 121398 647 122120 420 637 84 
Po 100 000 zł na nory: 37520 64313. 729 1231178 400 71 {)69 677 91 124115 345 650 980 
50000 zł na nr.: 94845. 1 125287 804 126313 600 740 927 127208 29 80 487 516 

. Po 5000 zł na Jl-ry: 13005 54373. 767 128124 832 966 129241 647 1801iiO 519 851 US8 
Po 2000 zł f1a nory: 93450. 179W2. 81>1 9PS 131089 311 637 48 811 132201 94 369 470 
Po 1000 zł na n-ry: 66622 114228 129307 162536 183161 213 802 134708 185013 3il5 52S 758 136891 

171750. 187260 619 188047 254 63 398 780 853 139068 86 151 
Po 1>00 zł na nory: 14336 17975 32380 43297 140350 474 77 929 141112 228 540 142097 200 102 

80137 10i402 120375 120468 178316 186285 1873lY.i. 73 &.'l5 143775 145099 267 359 665 833 146364 721 
Po 400 zł na n·ry: 41441 55255 69798 93870 147344 800 148031 435 43 540 974 149085 31fi 688 

94312 100286 102956 147448 188310. 970 150001 161 6~6 71 745 50 77 151116 82 416 892. 
Po 230 zł na n·ry: 2861 6641 33398 40295 451145 152296 158022 348 666 968 78 93 lM(}89 1111 400 

47729 63<l99 69508 704-50 71158 89776 125039 14i!Q04 74;;5 877 15;)656 75 845 \194 157014 114 ~30 679 893 
142174 177721 187658 1921184. 976 158074 80 168 83 423 600 983 159255 375 824 

Po 200 zł na n"ry: 9017 10189 13112 23284 31398 160136 200 6n3 161084 104 277 517 946 162343 454 
36655 37452 46727 5;)003 59100 59550 69168 87551 616 739 891 006 163469 98 1641'15 466 81 64-3 944 
97114 99129 102889 103671 114957 lHi397 118115 165039 355 610 960 l66Z7!1 665 89 '1;84 167659 i6ii 
118536 119852 120804 125126 135021 141401 146242 907 168028 85 300 29 37 510 169162 620 740 52 55 
150254 151565 161784 17$64 177252 178110 181755 170087 229 400 36 855 171592 911 1729-55 173134 
181884 186857 191265 191840, 273 486 631 605 20 174069 ~O 746 908 68 175979 

Po 156 zł na nory: 94 827 176027 600 177141 445 804 32 45 942 99 
47!J 598 994 11132 3004 560 913 3290 408 625 4'? 1780&9 184 405 1792'32 480 180616 81 849 181592 724 

4083 140 333 870 957 5600 6i!l1 7244 373 988 8233 182475 519 706 89\1 183267 1~1 663 761 185040 
9612 10845 11785 916 12627 13738 14147 42;1 521 408 79 522 665 93 186469 534 187155 757 68 859 67 
6(l 85 (11)6 830 15147 16545 8.53 954 17fr60 139 298 188296 W2 652 809 55 18!1282 364 498 697 177 
859 18595 820 &3 \l07 18 19598 882 20482 554 7~9 19{1021 192 661 191062 151 347 192401 193182 605 
21363 69 3 710 68 993 22223 559 718 23849 24109 908 27 194160 237, 
883 85 25419 702 262()7 10 726 803 27472 29551 85 CIĄGNIENIE DRUGIE. 
623 29375 431 35 30060 31168 451 67 704 993 32001 Po zł 511 na Jlr.: 
511 33059 544 746 862 34747 35309 901 36538. 548 1350 Si9 2435 3369 736 4069 5081 533 922 

38138 59 528 88 7&5 39117 205 24 733 40348 83~ 6201 na 624 814 7608 999 8058 9535 808 10034 11183 
41196 42108 51 391 410 36 522 43057 132 801 H·JiR 304 640 12070 629 13230 361 15343 490 16099 157 
600 45144 330 516 66 629 743 46189 286 468 7H 942 17074 81 951 18366 555 20921 26 99 21933 46 
47050 937 363 7S0 49853 50044 101 862 52925 530 l? 23518 861 24&59 25202 20132 78 326 685 740 2i280 
95 54499 614 44 55938 57105 974 58716 922 5972q 931 28048 321 29261 4~ 628 31341 548 32239 33072 
61486 591 630 877 62031 806 63112 695 64567 65010 360 857 36221 979 98 37181 ~>5. 
274 900 66026 841 67321 68228 750 69169 24i 70027 38382 788 ~29 39386 926 40177 819 41619 42977 
248 522 71104 303 436 730 72005 007 718 14UZ6 454 43172 938 467!lil 47389 7111 963 ~8561 !i8ij 741 933 
695 734 933 7525 498. 49096 166 5Q435 5311~ 216 UB 413 541~ 417 42 ~594 

76188 77054 78125 71 303 634 728 843 7064\1 643 886 56306 57219 S'.l.) fi.ł9 58134' 287 599~S 60071 
80047 255 728 81484 820"2'2 31 388 487 83149 30l 61933 ~1 64265 18 3(17 492 H;} 00 6M26 66033 
713 923 85491 5-18 95 631 86158 87049 322 3411 88552 8!IQ ti78ą4 ~7 l;i9 69071 4~ 10764 1158tj 73Q 
SGO 809 47 00110 333 860 912 91148 485 iM 983 73łQl, 7Q87, 
9::381 936 93433 537 714 815 950 94615 7S9 952ęfl 76230 37 402 98lS 7~Q21 4~ ~21 718 79153 232 
594 96391 5~) 97850 98222 99984 100370 638 41 809 342 724 934 &6 eooos llll 290 4S8 ~U34 770 8,.319 
1013()8 945 10240B 103054 294 786 104.05& 230 84 86928 ~020 258. 8$J26 5(1!1 758 ~75 89437 9~ 671 
1C6219 rill6 004 89 107088 583 108103 52 401 Si1 8i)9 91~ 91)7 92351) 702 ~231 95498 G77 701) ,.13 
10009U 974 110561 632 921 111373 750 112516 86(1 937 96744 ~ 97529 98966 99072 132 100897 101034 
113178 416 27 696. 302 722 102086 572 103321 838 1fr4548 985 105243 

114882 115129 425 756 944 96 117703 836 1181;11 831 736 106795 101141 108986 100142 (l01 'IW 110416 
119228 477 531 45 79 647 72~ 120078 381 081 121002 513 625 810 111018 11~066 802 921 113019. 
3u 539 605 700 122018 110 123217 482 84 584 124240 114434 $S 985 115635 116S6\l 1178111 118003 93 
503 125857 1271 no 228 385 514 625 738 128436 99!) 120059 121184 M8 ~15 985 122436 51 009 124499 
210037 3:J5 823 13065S 131382 133204 ~4 50) 17 99 919 125266 636 1266D4 SH 11!7300 922 128121 788 
134399 998 135480 944 136086 300 440 679 13i302 129604 786 130076 UHM 133242 li!!0 134i)~4 111 312 
7ła 138ne ~ ~j2 ru ~~ ~~ j! ~_~~ __ 1! 13~19. 1!1 13%.9 13~()8:_ 1~ ~o '~ 139301 

GNIEZNO, Chrobrego Z. l' 1Il1O 

426 140061 141092 144 902 65 143113 146800 148476 
830 149114 458 673 458 673 150703 ~2 151384 1128. 

lS2805 154874 150060 404 158511 159129 775 
160083 162134 782 164044 625 165720 166167 289 
302 167063 168~71 580 897 169084 170206 11 171535 
172104 115251 724 816 176242 371 177096 97 577 
178029 8 9 181003 538 182753 838 18~76 716 48 
185018 52 982 186878 187487 973 188031 i>35 676 
189065 513 191051 447 192302 582 722 193050 228 
843 194116 39. 

Po zł 150 na nr.: 
124 822 1217 408 3426 5486 603 6540 8162 246 

13121 865 14129 15734 803 16141 45 251 4fr5 11373 
18046 323 19605 21105 640 25326 26483 900 27736 
9tH 86 ~8024 30203 32328 33585 34063 35522 37938.. 

38768 30082 41233 42476 43.969 45338 46105 486 
47251 792 49740 936 50463 51050 52337 918 53461 
54075 911 56509 5i417 lm9 8&11 5&102 61784 620lti 
351 96 63640 42 64741 65702 66112 67295 68483 
69091 428 833 70264 922 71317 738 72142 60a 74358 
W5 75049 271 763 819 

7(J291 367 172\16 \l81 79478 80441 82516 8lI{)8S 
183 :531 U67 84569 8.5639 747 86948 87536 80068 
91846 92072 200 343 93956 96956 97583 98627 90484 
100071 101248 104102 451 742 10118,* 108022 m 
113883. 

1141101 1120 115922 117114 ~50 429 119112. 212 
121736 122485 737 858 123226 526 12.'il74 391 760 
126239 580 726 127114 068 1294f2 880 150184 131122 
216 1 645 13110!!0 1115398 420 138065 604 1~ 
140838 UI01l1 970 142766 U3803 091 144172 932 
145~)7 114 421 146324 148814 15107a 

108143 154881 155511 1~~ 744 945 157262 432 
718 161321 109473 lIW162 'lii 758 16528.\ 1!ltlQ78 
167111 358 16891S 169265 170231 171218 342 112061 
1911 II~O 17l111l 676 110001 Tti6 117Mt HO 118122 
916 31 170701 1 OSS8 1819 4 1 2007 1892~4 1 091 
628 1850111 62S 187181 SOI 411 589 l~l( T'l6 
189405 739 102'*13 986 194298 119~ 

Stala w)'jfraJla dzi nna JlJ DOlI z. 118 Nf. &1410. 
Po 10 (100 sI Ba N.r)' 140978 173868. 
li 000 zł na Nr. 1 573S. 
2000 zł na Nr. 565HI. 
Po l 000 zł na N-lY 1/208 1462~ 15 3tł. 
Po IiOO zł na N-ry SOUS 4U42 !l2GlI 2'962;) 51162 

70817 107119 1Q8129 120357 1214711 lMii94 18.5702 
137~59 1'5'91&1 161076. 

Po 400 zł n8 N-rr 14188 SllU l'SMii 48265 
50332 5i535 56574 64352 1529US. 

Po %50 zl na N-ry 18&3 21149 218M !1:n1! 375~ 
4S865 4J119 49&82 7~59S 85598 lQ4S8a 10Tła1 116t50 
1342~7 164a45 18i14~ 

Po ZOO sI 118 N-ry ~4S HH() 21001 24641\ ~96 
40495 1)11211 546411 5001'8 601-!12 64300 'N)OO!ł &7375 
90009 93399 94312 11038~ 126197 132198 13ą103 
134315 138119 14-6632 1490ii3 15'28SQ 163097 177991 
179561 186718 188429 189183 193011. 

Po 150 zł na N-ry: 
101 542 63~ 1920 27<l2 3536 4184 6028 ~g2 8.'132 

9286 10176 11284 13168 395 14494 674 16380 481 
11357 74 484 18649 19019 483 20123 244 28268 24790 
25S'".I0 26705 90 27493 20071 29672 317HI 82177 2198 
&i173 252 37134 907. 

38169 299 343 41518 42580 628 40066 4U90 431118 
46265 4791 778 4-3380 477 40082 644 51333 001 
52072 722 53242 367 M375 55115 949 56764 57224 
322 44'3 58365 902 59100 574 60643 Si9 61930 62196 
64466 65286 67976 68180 6002~ 11083 1~ 72881 
73853 74554 79 75028 613. 

76037 61a m331 8;) 793ii7 55a 802W 00 82887 
84i25 86069 64-9 88301 81lS34 00151 293 8% 91701 
92391 ~7 745 93282 781 94583 95089 571 847 96430 
i69 97803 ~ 1006111 102188 21Q 498 897 103827 
107038 938 108610 109508 110799 111731 112911. 

115518 00 527 85 116178 709 118957 119285 i).'i6 
009 710 · 122147 913 123457 aoo 124027 593 1!!ii075 
1~45 129476 130251 133f084 134498 639 135266 87 
5411 136630 :1.37839 138()40 l39~5 ,wa 140005 563 
141079 289 142~W 144287 448 602 lf6571 147458 
148041 150313 Hil861. 

152617 15:\7~ 154062 15.'i314 lliti(lOO 47 48!l 
157781 158293 385 15~~56 527 76 160871 162414 
1~5019 1M037 172 277 171010 137 172467 173151 
17 4141 175520 1'ffi763 883 955 177487 1131 178300 
180420 181173 83328 644 864 1841~ 611 921 1859118 
186293 307 717 187137 318 188861 189015 521 844 
100047 324 191547 192~1 320 193410 194241 004 850. 

Po 50 zł na N-ry: 
1657 702 923 2862 3238 4322 956 5393 (47 8547 

737;5 9201 14 l016S l2704 889 994 18fl80 159 425 
14238 17078 281 312 1S.~1 521 1~4H 20509 778 
21745 U49 22760 24264 25016 511 21 733 34 83 821 
26143 7~ 27222 987 28145 73 29173 80004 31582 
717 m32 206 530 634 161 33100 50 34847 35356 
521 36840 87573. 

38453 537 39505 951 41!lO2 4'3214 40004 888 471f9 
49604 520SO 100 tl67 9M 53123 M7'J7 56588 700 81~ 
58196 570 800 60008 18 763 831 \161 111031) 669 /12503 
63939 64032 468 65024 504 60010 60 463 67671 700 
&9481 740 75 943 7Q212 46Q 590 71ZS2 1261~ 73'85 
459 97~ 75809. 

70073 132 391 368 798 7H~4 94 M! 761 79300 
a0002 714 89 1';l13G5 82585 97\1 83457 910 91 850·14 
116 830 86S19 8'J 1';l30 87423 897~ 90569 91097 118 
581 \123:)3 1l41';lO 646 135 9571.5 96709 923 98016 
400 119195 768 9-ł3 943 100184 lQ1215 66 921 2a 
102018 1)23 911 103436 104{)41 11., 360 62@ SB 8"12 

Dr. med. H. ZIOMKOWSKI 
l"Pecj. chorób Ik6r. weller. i IDOCHpłciollllcb 
t.ódź. 6 SłerpDla 2, tel. 118~" 
przyjmuje 9-12 i 3-9 Vf niedzielę: 9-12 

Ja 11)814 

115372 686 117m 752 995 118292 3161 1124 45 
791 119665 12Hr11 1227U 1234111 12;>403 126485 
707 127646 820 937 128331 4ł6 798 131129 S13 741 
18 132377 948 134950 la5518 136173 71M! ~ 13~461 
141111 142H\7 410 811 1>48 941 H323ą 1~S3 293 

1.53548 155ł51 5~ 042 157007 158376 5M 160~1 
625 161400 8.34 162514 163861 0&8 16.'i57~ 166~11 
339 146~81 313 651 147778 148042 187 534 641 140161 
540 1501tQ 187 767 1M 165 ~2(l 408. 
442 669 751 161?71 44S 169573 666 75j) 170061 II~ 
10 1715180 1731Ś4 821 170012 177119 627 1784831 
92 009 93 180117 SM Oli 181118 41 182412 18804T 
4Ó6 18~?1I2 901 185491 844 186538 886 18717li 688 
1882~ 408 189001 ~'.l 100965 1924'ł9 1932U 979 
194091 162. --
Warszawska nlełda p1enllli:n 

a dnia a4: 11. 1036 .r. 
:Belgja 29.60: Holandia 287-70: Londł'n 2Il.l1~~ 

Nowy J()rk (czek) 5.80'/.; Nowy Jol'k (.kal> ) 
~.31j Par~t 34.69; Praga 18.78; S~tokholm UU5: 
.szwąicarja 121.!)O; Gdai\6~ 1<M.l'1!O: 0&)& 110,45, 
Wloehf 28,00. UliPo-so-lllenl9 ni &wl!utll te, 

GiełdY zborowe 
. ócH 

Na g:)eldzie fJ dn. 24. 11. nataw8~01 tJto 11;T5 
.do 20.00: "?Szl'lIica 21-27,56; jęczmień przem.a: 
łowy lil.50-111.aO; ję!ZmiilJ\ browII!rn1 2?t-~:, 
owiee 18.50-16.75;.mą.~a żytnia 50 p.rec,.28.1!O k () 
IZ9.00; mąka żytnia 6:) proc. 27-27,5, mil !l 
IJX~zenna 65 proc. 39.50-40.50; ołrę'by ~eRn. 
13.00-13.25; o~ręby żytnie 12.50-1~.~; .f!:ellak 
47-48: !l'roch polny 24-25: ziemm",lu Jr.'Il,lne 
3.75-4.25. UlSpoSoOb\enie tlPok\>jne. 

poznań 
P () z n a 1\, 24. 11. 1936 r. 

W 8 r IJ ~ '" H8nde) burtew1 ,anrtet P.zna!.. 
ładunki wagonowo. dostawa ~leł8ea za 100 ~It= 

STANDARTY: 1) tyto 700 g/l~ I) pSzemc!a' 
742 gfl .. ~) owies 420 g~. 

CenJ o~jer.1lcyjne: 
:.~t.o ro~Pll'Sobren.ic spokojne) 
pt';enicI IUSp080b. epok.ojne) • • 
Jeczmień bl'OWIJ'IOWJ . • • • • 

USPO&CIhienie ,pokojne. 
Jeczmień f\.'3~40 g,. •• I ••• 

Je~iefl f\tl7--618 .. ". • • •• 
Ję~z!l1ietl 700-115 gfl .•••• 

18.50- tS.U 
25.50- tU5 
25,00- 26.00 

19.7~ tO.O() 
ilO,7~ n·OO 
22,00- 22.75' 

Usposobienie tlPokojne. 
Owies • • • • • . . • • • • 18,00- 111.50 

UsposobienIe 8pokojne. 
Mą k. 
tytni~ wyc'ąl!'. (}-lJO'r. wł. w. • • 
trtnia lfat. l 0-50% w!. w. , • • 
żytnria Jl;at. l O-R!i~ wi. w. • 
żytnia gat. II 50-fl5% wi. w. 
trnia POŚI. pono 65% w!. w. • • 

Usposobienie spokoJne. 
p"zenna gat. I wrc. ~-20% wl. w. 
pszenna II"lt. U. 0-45% wł. w •• 
pszenna gat. TR 0-53% wŁ w.. • 
p~nnfł Jat. IC O-IW% ov-l. w. • • 
pszenna rat. ID 0-R5" w!. w.. • 
p!ł~fonn! gat II A 20-55% wl • .,. _ 
pSllen.na gat. Inl 2(\ ń!)% wł. w_ • 
psz"'nna gat. lTD 45·(\5% wl. w .• 
pszenna rat. TI F l).j..fl5% wl. w •• 
pS~"1\n8 gat. IIO 110-85% wf. w .• 
pnenna g!t. JlIB iO-7511!. wL w, • 

Ut'-posobienie spokojne. 

28.25- 28.5()l 
Z'I.7~ 28.00 
26.00- 26.51l 
18.2~ 18.75 
16.50- 11.00 

41.25- 42.25 
40.~ 40.75 
38.7~ 39.25 
38.25- 38.75 
37.25- ST.75 
36,25- M75 
35.50- 36.001 
32.fiO- 83.50' 
28.50- !9.50 
22.00- 23.00 
19,00- 20,OQ 

Otreby żytnie .ARn<i. . • • • • 13,01}- 13.50 
Ot.!'eby llllzenne grube stand. • • 1.>.?5- 13.75 
Ct~~by ps~enne Aredni-e etand.. • 1225- 1300 
(' :.reby je~l.IIIienne • • • • • • 13.75- 15 00' 
R~P81r zimo'.l • • • • • • • 45.00- 46.0()l 
'liemie lniane • • • • • , • • 42.00- 45.00 
GoorezYC8 . • • • • • • • • • 30 00- 33,00 
Groch Wiktoria • • • • • • • 22 f)(} 25.00 
Groch Folge~~. • • • • • • • 23.00- 25.00 
;,fak niebieski • • • • • • • • 64.00- 6'3.00 
Koniczyna czerwOna luroWI! • • 100 nO-12a 00 
Ko-nicz'flII hi .. !a . • . . • • • 00,00-135,00 
Z'emniaki fahl'yczne za k!1o • • 18 
!lfakuch In:any w taflacb • • • 20.75- 21,00 
Makucb rzepak. w taflach • • • 16.75- 17.00 
Makuch eł. w tal'. 42-4!% • • • 21.50- 22.50 
Sl<>ma pSze,nna luzem . • • •• 2.15- 2.4D 

psze.nn. praeowana • •• 2.85- !l.9() 
tytnia lu~ . • • • •• 2,25- 2.li{) 

lO tł'tnl4l prllo.~qJ. • • •• 3.00- 3.25 
" ows..a.na luzem • • • ., 2.50- 2.75 
.. owsia.na prasowana • •• 3.00-- 8.25 

jeczmienna 1\l.lA!IIJI ••• 2,15- 2,4() 
.. jp,czmienna llraJtOwanl .' 2.65- 2.9fr 

Siano Iwylcłe lU&eID . • • •• 4.10- ł.!lO 
IIl11/TlEle pr8&Owane • •• 4.75- 5.25 

.. nadnoteckie lnzem. • •• 5.00- 5.50 
~ nadnoteckie pra_ane • 6.00- 6.50 
Og61ne usposob;en.ie spokojne. 
Og6lny obrót: 3811,5 tonn. w tern żyta 961 

tWlIl, ps~nioy 125 tonn, jllcmlienia lU1 t&nll, 
owsa 375 tonn. 

Na eskadrę "Chrobry" 
Stronnictwo Narodowe kolo Wrze§nla: 

Prllyhylowicll 0.50. J. Banaszak 1.-, 
:Bar.auakowA 1.- St. Solecki 1.-. Oz, 
Mleczak 1.-, F. Budzyt\i;kj 1.-, M. 
Machyński 2.-, St. Antoniewski 1.-, 
Krotofil 1.-, Tarczewsk.i 0.50, Raczyń­
ski 0.50. Gr~eśkowjak 0.40, razem 

Agencja Zachód 
Stowarzyszenie Pracowni,k6w Struy Za.­

wodowej miasta Poznania 
:Bel'\!jar<l Pawioki. Grod7.IU Wlkp. 
Zebrane w agenturze nas,n ch gazet w 

Gostyniu: Marcin DybczYń!Sk.j, Gostyń 
2.-, Zbigniew SiczyńslH, Malachowo 
2.-. razem 

DyrekCja, Sekretarjat, Grono Profesor­
skie Pryw. Gimn. żeń. im. Królowej 
Jadwigi w Poznaniu i Kierownictwo 
Szkoły POW6~. przy GimnarJum 

Zpbra.no na polowani·u 1). p. Wlady&!awa 
Zaremby - Rychwalskiego w Ostrowie: 
radclI HellTyk Sel'W3. 5.-, radca 'VI\>­
d:r.imien Wl'ntzel 5.-, Felik4 Ograbęk 
5.-. A l~kl!8nd .. r Kalina 5.-, Wlady­
slaw l(;aremba-Rychwalski 2.-. Edm. 
Chmi~hlik 1.20, VQr. Franciszek Sikor­
sIci 1.-. i ten ktOry zabi.l króli,ka 1.-. 
Jan Kryszkiewicz 1.-, JtIicha1 Klo­
kowski 1.50. razem 

"Kr8W!!ty". Witold Stechow. P01lllań, 
Szkolna 12 

:Bank Ludowy, Sp61d.z. I odp. nieogr., 
Wagrowiec 

:Ball<k Ludowy, SpOIdz. !l odp. niilOgr., 
Wągrowiec 

W. Szew!!. Koronowo, interef! rolni~ 
kandłowy 

D. SzukaIska, K(lrono~"'() 
Ekl!pozytura .. Orędownik!!", Płook, M~, 

chalik 

10.00 
5.-

60.-
1.-

ł.-

!1.-

27.70 

5,-

2150.-

100.-

10.-
10.-

Uł 



Echa pDgrzebu 
ś. p. inż. Natu:rskiego 

Studenci i korporanci z Akademij Górni 
czej wynoBzą na ~ wych barkach trumnę 
ze zwłokami tragicznie zmarle~o wycho­
wawcy i przyjaciela ś. p. docenta inż. Na­
turskiego z kaplicy cmentarnej na cmen-

tarzu rakowickim w Krakowie. 

lad otwartym grobem ś. p. doc. inż. Na· 
turskiego przemawia przedBtawiciel mło­
dzieży akademickiej, student Akademji 
Górniczej. p. Zdzisław Czernicki. Przed 
nim prezyd jum Młodzieży Wszechpolt;kiej 
w mundurkach oraz poczty chorągwiane 

i sztandarowe. 

Pedagog,ia 
"Płomyka 
czvIl 

Chaimer W roli nauczyciela 
dzieci polskich 

Numer 276 - ORĘDOWNIK, czwartl'k, dnia 26 listopaaa 1936 - StroDll II 

"Na jednej ziemi" deklamuje p. E. 
Szymańska: 

A nad polem chodza wichry wolne, 
a nad wsia chodzi dźwieczna pieM\. 
Nikt nie pyta 
jakie w niei słowa -
Ukl'aińskie. CZy polskie dźwięki. 
Jak ta praca w polu jednakowa -
jednakowe na Podolu piosenki. 
A w nierlzielę. gdy dzwon zawoła, 
po imieniu nie wola nikogo. 
Czy do cerkwi, czy do kościoła. 
idą. ludzie t~ sama droga." 

Nikt nie pyta, jakie słowa... ko­
ściół czy cerkiew... ta sama droga.. 
Wsio odno! 

I dziwić się będzie współczesne 
dzif'cko polskie. wychowane na .. Pło­
myku". że pracownicy TSL-owi tyle 
wys;Jków i trudów łożvli, aby "polskie 
dźwięki" na Podolu ratować. nie zro­
zumie taki wykoszlawiony .,państwo­
wiec", rllaczego ks. biskup Bilczewski 
kości oh' budował dla Polaków. cho­
dz~c~rch .. tą, sama, droga" do cerkwi. 
Przecie dzwon 

.. po imieniu nie woła nikogo". 
Kto na takiei propagandzie zysku­

.ie? Chyba nie ton~cy żywioł polski w 
Galicji Wschodniej. 

Z majaczeń na temat wypaczonego 
braterstwa ludów na specialna uwagę 
zasłu,ro i.e powiastka p. Wandy Wasi­
lewskie.i pt.: .. Pokój na porldaszu -
na podwórku". Treść taka: Brzdące z 
całej kamienicy zbieraja sie .dla wspól­
nej zabawy na podwórku. Tvlko Chai­
mek, syn szewca stoi na uboczu, bo 
dzieci nie chca Żvda. Ale szlachetna 
Anka, robotnica fabryczna zrecznie ła­
godzi rasowe uprzedzenia i wprowa­
dza Chaimka do towarzystwa. No · i 
odrazu punkt zwrotny w histor.ii po­
dwórka ... Jest mniei wrzasku. a zaba­
wa idzie w na.i1epsze". Naturalnie re.i 
wiedzie Chaimek. któf'\' wszystkim 
malcom imponuje, opowiada.iac pięk­
ne bajeczki o krasnoludkach i uczac 
sposobów urzadzania 7.eg-ara słonecz­
nego. Mały Adaś aż wypieków na twa­
rzy dostaje z podniecenia. kiedy mó­
wi siostrze o nadzwyczajnych w~'czy­
nach nowego to,,'arzvsza. Zadowolony 
jest również oiciec Chaimka. że syn 
może się teraz bawić na. podwórku i 
nie musi sierlzieć w ciasnej izbie w 
suterenach, gdzie śmierd:r,ace skóry 
pobudzaia chłopca do kaszlu. Na 
znak ,,'d:deczności nie bierze od Antki 
zapłaty za zelówke. 

Bajki o krasnolurlkarh słurhają, 
dzieci, jak każdej bajki. W porzę.rlku. 

Ale bajkę wyżej przytoczoną. chciała­
by autorka narzucić czytelnikom, ja­
ko prawdopodobna. w życiu. I tu wła­
śnie są kpiny ze zdrowego rozsadku. 
Choćby taka drobnostka: młode i sta­
re pokolenie Izraela jest z natury 
krz,'kliwe - to powszechnie wiadomo 
-- a w powiastce właśnie obecność 
Chaimka wpływa na ukrócenie wrza­
sków. Albo inna drobnostka: Chaimek 
kaszle z powodu śmierdzacych skór w 
warsztacie szewca. Zupełnie niepra\v­
dopodobne. W izdebce ojca Chaimka 
śmierdzi -- to prawda, ale z innego 
powodu. Oto żona jego Ruchla jest 
niechlujna i on niechlujny i bachory 
niechlujne, jak wogóle całe plemię 
Chaimów. W zwia,zku z tern trzeba 
powiedzieć, że i ryciny zdobiace po­
wiastkę kłamia. Czysty Chaimek obej­
mowany ('zule przez Ankę niepo­
dobny do rzeczywistego Chaimka, a 
ojciec .iego tylko trzewikami. które 
trzyma w ręku markuie żydowskiego 
SZe\Ha, wndadem za.ś i strojem przy­
pomina raczej dQcenta uniwe'rsytetu 
lwowskiego z. r. 1903 CZy 190~ ... Szy­
mona Askenazego. Ale to ostatecznie 
drobnostki. 

Ważniejsza sprawa 'inna: Chaimek 
w roli nauczyciela dzieci polskich i 
kierownika ich zabaw. Od powietrza, 
głodu, ognia i wpływów Chaimkowych 
wybaw nas Paniel Przecie Żyd na­
prawdę nie będzie opowiadał Anto­
siom bajek o krasnoludkach. tylko po­
każe im obra7.ki pornoln'aficzne, tylko 
wyszachruie od nich ołówki i pióra, 
tylko nauczy oszukiwać nauczyciela, 
a .iak będzie starszym zapozna ich z 
bolszewizmem i poprowadzi demon­
strujących gojów na kule policyjne, 
sam ukrywszy się w krzakach (jak w 
Krakowie). \Vplvw Chaimków z regu­
ly destrukc~rjny. deprawujacy dusze 
polskie - o tern wie każdy wycho­
wawca, który umie obserwować żyCie. 
'Vięc wciaganie Chaimków w środo­
wiska polskie, a tembardziei oddawa­
nie im przeworlnictwa iest z pedago­
gicznf'g'o punktu widzenia absurdem. 

A czy ta poczciWi- Anka może 
być W7.orem dla dzieri polskich? Trze­
,,;iki do naprawy oddaie CbAimowi, a 
nie polskiemu sze\','cowi. A przecie 
głodu iac\'ch rzemieślników naszych 
jest dość i ż~'ia w znacznie gorszych 
warunlwch niż Chaim. bo nie moga 
licz~'ć mi hezPl'orf'ntowe nożvc:r,ki a­
mer~'kań;;kie.!tD J ointu. Gd7.ie t'I za­
chwalane "braterstwo" w stosun1{u do 
wlat'nych rodaków? Tylko Chaimv 
bracia -- a oni nie? 

Chaim zrobił prezent z zelówki 
no, no! Bywa tak w tendencyjnej po­
wiastce, a całkiem inaczei w życiu. 
Szlachetno~ć i wdzięczność żydowska 
ma od wieków ustalon~ markę. pozna 
ją kiedyś ~ama Anka. robotnica fa­
bryczna, kiedy bezlitośnie wvzyskiwa­
na przez chlebodawcę I{ohna, popad­
nie .leszcze w łapy jego zwyrodniałego 
syna, powiedzmy Srula. Bo tak wyglą­
da rzeczywiste życie, bez fantazyj i 
baiek. 

Paradny jest stary Chaim w d.ialo­
gu z Anką. "To się tak mówi, że wszy­
scy ludzie sa braćmi. Ale dzieci krzy­
czały zawsze na mojego chłopca: Żyd! 
Żyd I" Chaim tęskni melancholijnie do 
rzeczywistego braterstwa między ludź­
mi. Naprawdę? Przecie on się uważa 
za członka wybJ"anego narodu i przy­
szłego pana wszystkich nieżydów, 
obróconych w niewolników. Przecie 
dla niep:o każdy Antoś to goj - obcy, 
poza pra'.vem talmudycznym stoją,cy. 
On na niego patrzy zgóry, on nim po­
gardza. 

A mimo to chce, aby go za brata u­
ważać. Pewnie - z tem mu wygod­
niej. Jak się w głO\Vle goiów wylęgnie 
IUoł wszechludzkości. to Anka podze­
luje buty uChaima, Ignac kupi towa­
ry u Abramka, Gienek zasięgać bęrl?:ie 
porarly u adwokata Leiby i t. d. Żyd 
skubie, oszukuie. kradnie i w rezulta­
cie Chaim ma 90 proc. kredytu pry­
watnego w swych rokach. 85 proc. 
przemysłu, handlu, kamienice w mia­
stach, w pachcie całe na:::ze życie go­
spodarcze i kulturalne. Ładnie na tem 
braterstwie wychodzimy! 

Tak wyglą,daja .. Płomykowe" buJ­
dy. Czytaia je dzieci polskie. kształca 
sie na nich i ucza obowiazków obywa­
telskich. Od powietrza, głodu. ognia i 
takich płomyków oświaty wybaw nas 
Panie! 

T. KLlNG 

Sprawa p. Rzymowskiego 
Jak donosza z Warszawy, sprawa 

zarzutu o plagjat, postawionego człon­
kowi Polskiej Akademii Literatury 
\Vincentemu Rzvmowskiemu. weszła 
w stadjum decyduiace. Polska Akade­
m.ia Literatury powołała do życia sąd 
koleżeński, który przystapił do bada­
nia sprawy. 

Do czasu wydania orzeczenia l\. 
Wincenty Rzymowski nie bierze u­
działu w pracach PAL-u. 

ftaro~owy Hra~ów il~i rOlwillania ra~y miei~~iei 
W'ielk'ie zebranie pubnc~ne Stronnictwa Narodowego w Krakow'ie 

Kra k ó w, 24. 11. W ub. niedzielę I dowego. Nawet najzagorzalsi z nich interes zaprzepaszczają, 
w sali .. Sokoła" na Podgórzu odbyło poważnie zachwiali się w swych do- "zważywszy dalej, że pod rqdami 
się wielkie publiczne zgromadzenie tychczasowych poglądach. obecnej "sanacyjno"-żydowskiej więk-
Stronnictwa Narodowego w Krakowie. Na zebraniu przemawiali po zaga- szości w radzie miejskiej Kraków stale 
Było to pierwsze o tym charakterze jeniu go przez prezesa zarządu grodz- traci nietylko charakter starodawnej 
zebranie Stronnictwa Narodowego w kiego S. N. pułk. Wolkowickiego - śtolicy Polski i zmienia się w siedzibę 
Krakowie. Bo, jak wiadomo, nigdy do- wiz. Wincenty Ogrodziński, który swe sił 'wrogich Polsce i centralę światowe-

Cały niemal lO-ty numer .. Plomy- tę.d władze starościńskie nie chciały wywody poświęcił stosunkom panują- go żydostwa, lecz także przez niedbal­
ka" z dnia 3 listop~a, poświęcony zezwolić na urządzenie przez .Stron. cylI) na te terenie samorządu Krako- stwo w utrzymaniu porządku w mie­
propagandzie braterstwa ludów, sięga Narodowe zebrania publicznego, jak- wa, przedstawiając równocześnie na- ście, przez brak jakiegokolwiek planu 
swojemi tendencjami głęboko w wiek kol wiek np. socjaliści zebrania takie rodowy punkt widzenia w kwestji sa- i ładu w budownictwie spada na po­
miniony. Jedne opowiadania porusza- stale, bez żadnYCh przeszkód organi- morZf~du miast. oraz redaktor naczelny ziom wschodniej mieściny. 
ją tematy z szerokiego świata (F. A. zują. Jak wiadomo, nawet wielkie ze- "Warsz. Dziennika Narodowego" i ge- "zważywszy wreszcie, że dzięki nie­
Ossendowsld: 'Wędrówka w świat, Jim branie Stronnictwa, urządzone w maju neralny sekretarz Stronictwa Narodo- udolności czy też celowej robocie obec­
Poker: Bandera na oceanie). inne ó- b. r. w Starym Teatrze, nie miało cha- wego red. Stefan Sacha. Ten ostatni nych rz~dców miasta staje się ono 
bejmuja, ziemie i sprawy nam bliższe rakteru publicznego. bowiem w ostat- poświęcił swe przemówienie istnieją- najdroższem miastem w Polece nie­
(Jerzy Ostrowski: \Viercipięta, Pro re- niej niemal chwili zostało przez wła- rym w Polsce stosunkom i drogom tylko pod względem kosztów utrzyma­
sor i Placek. \Vanda \Vasilewska: Po- dze zakazane, a odbyło się jedynie ja- wyjścia z panującego obecnie chaosu. nia dla mieszkaIlców, lecz także pod 
kój na poddaszu. wiersz E. Szymań- ko zebranie członkowskie. Dużą też część swego przemówienia względem wydatków na administrację 
skiej: Na jednej ziemi!. Niedzielne zebranie wykazało coraz przeinaczył red. Sacha na omówienie miejską i, że gdyby stan obecny miał 

Esencją opOWIadań pierwszej gru- bardziej postępujący wzrost Stronni c- kwestji robotniczej. Miarą zaintereso- potrwać dłużej, to miasto czeka nie­
py wyciśn;emy ze słów .. brata" Diego twa Narodowego na terenie Krakowa wania zebranych wywodami red. Sa- uchrona ruina -
w fantastycznej powiastce: Bandera i zwiększającą się atrakcyjność jego chy był fakt, że przemówienie, trwa- "Stronnictwo Narodowe w Krako­
na oceanie. ,,\Vidzisz _ drogi Estaba- programu i haseł wśród szerokich mas jące już prawie półtora godziny, na wie ż~da rozwiązania obecnej rady 
nie, to wszystko _ stocznia. warszta- robotniczych Krakowa. Mimo niesprzy- życzenie zebranych przedłużył jeszcze miejskiej, zarządzenia i przeprowadze-

jająrej pogody i bardzo oddalonego od o prawie godzinę. nia nowych, uczciwych wyborów, któ-ty, ;otnisko, ]wszary. arsenał, elek- k ' d ' d centrum miasta lokalu .. So oła ' po - Na. zakonczenie zgroma zenia ze- re po pozbawieniu Żydów praw poli-trownia poruszana turbinami. w któ- górskiego() ("Sokół" krakowski ciągle brani uchwalili jednomyślnie odczyta- tycznYCh dadzą Krakowowi właś"i-
rych pracuj}j, posłuszne nam sily wul- się jeszcze "remontuje", jeśli tylko cho- ną przez członka zarządu okręgowego wych przedstawicieli jego najistotnie.f-
kanu - wszystko to stoi na usługach S . N "'t N Wł J k' dzi o wynajęcie sali tronmctwu a- ;::. r. ar. mgr. . awors lego rezo- szych interesów. Tylko 1'VIlscy radcy 
brater~twa ludów. I niech cię nie dzi- 6 kó h ,,~ rodowemu). na zebranie przybyło zg - lucję, dotyczącą stosun w miejskie miasta mogą. usunąć najgorsze zło: 
wi, że mamy tu także armaty, torpedy rą 1000 osób, w czem conajmniej trze- i domagającą się rozwiązania krakow- p-rzewagę żerującego na większości 
i km':::biny m!'l~z,~nowe. albo~viem wol- cia część' ludzi nowych, ze Stronnic- skiej rady miejskiej. Rezolucję t~ po- polskiej żydostwa i gospodarkę mia­
ność 1. !,:p."awledh\Voś.c bez ,~lły są tył- twem związanych tylko sympatjami. t2ajemy w całości: . sta przeprowa;dzić zgodnie z jego od­
ko d7.1ecll1n:;t gad~l1l~a.... Przybyło też tia zebranie kilkudziesię- "Zważywszy, że obecna rada miej- wieczną tradycją i wolą zamieszkuję.-

Jasne. Przypom1l1aJa. SIę .nam So- ciu robotników dotąd pozostających w ska i magistrat w Krakowie nie od po- eych go Polaków," 
wiety. któr e również pacyfikUJą, świat i I organizacjach socjalistycznYCh i na- wiadają swym składem "sanacyjno"- Zebranie zakończono odśpic,vaniem 
uszrzęśliwiaja ludzkość tankami i RO-

1 

wet będących pod wPływ,ami komuni- ŻYdOWSkim , układowi sił politycznych "Hymnu M1odych" oraz wzniesieniem 
senhergicm. !'otów. Z zebranja, na którem przem6- i społecznych, że rada miejska swoją okrzyków na cr,eść Wielkiej Polski, 

Jeśli chodzi o teren Polski, ideały wień słuchali z zainteresowaniem i bezczynnością i biernością, Magistrat Stronnictwa Narodowego, Romana. 
wS7.f:chluclzkie przejawiaja się skru-I niesłabnącą uwagą. nie usiłując nawet ZM postępowaniem zależnym od chwi- Dmowskiego i narodowych robotników 
pulatncm rozci.e llczaniem ! zamD:z~wa- okrz!kami prz~sz~adzać - wYl';lłi ci lowych okolicznoś~i, nietylko . nie. s~ Krako~Ta,. porzem z,ebrani spokojnie 
niem pol!':koścl, wedle nalbardzle.l or- , lud?le pod wrazemem Usłyszanych wy- :r,dohre poprowadZIĆ gospodarkI mleJ- rozeszh SIę do domowo Podczas 7g-ro­
todoksyjnych nakę.zów tzw. pa~stwo-l wodó~v. głośno pl'~yznając .racie mów- !Okiej ku poży!kowi !u~n?~cj. polskiej, I m~~:r,enia obrcn~' był na "ali pl'7.erl:-:ta-
wego wychowania. Wiee w Wierszu ~om l programowI Stronmctwa Naro- lecz nawet najOczywIśCIej JeJ zywotny WICIel starosLwa grodzkiego. (j) 
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aka solidarność? 
Stosujemy dialektykę mater jałis1yczną ! - Naród czy klasa? - Patrzmy w przyszłość 

Gdy si,ę wyłoni'ą nowe formy 
Ł ód Ź, 24 listopada tu w ręku Żydów, bawełna się broni, 

Gdy blisko sto lat temu Mant rzu- lecz najwiQksze firmy chrześcijańskie 
cH ha:sło międzynarodowej solidarno- albo przeszly w ręce żydowskie, albo 
ści proletarjatu, oparł się on na dia- się od żydowskiej finansjery komplet­
lektyce materjalizmu dziejowego. nie uzależniłyl Anonim, który coraz 

W myśl tej teorji wartością. realną, silniej podcina podstawy zdrowego 
są jedynie stosunki gospodarcze. Reli- przemysłu, jest kompletnie przez żydo­
gja, patrjotyzm, moralność itd. miały stwo opanowany ••• 
to być rzekomo zaledwie skutki dzia- A los robotnika? 
łania sił gospodarczych. Wszelkie war- W:ydział karny Inspektoratu Pracy 
łości duchowe powstawały pod wpły- wymIerza kary prawie wył~cznie .i:y­
wem takiego czy innego układu sto-I ćO,ws.ki~ fabrykanto~! .NIe .mozna 
sunków gospodarczych i miały swą l \\ :01 dZ.I.Ć, , abf rohotl11k0:W1 ~ firmach 
rację bytu tak d..ługo, jak długo nie clu ześcpanskIch POWOdZl~O SI~ ~obrze, 
doszło do przebudowy ustroju gGspo- ale u. Zydów s~ .w.yzysknval11 jeszcze 
darczego. W ten sposób wedle teoryj gorzej! Co ~~azl11ejsze,_ gdyby fabry­
Marxa te wszelkie wartości duchowe kant-chrześcIjanin chCIał wprowadzić 
Jako przypadkowe i drugorzędne nie lepsze sta:wki i podnieś~ byt zatrudnio­
powinny mieć wpływu na życie spo- nych u ruego ro~otnikow, nie może te­
łeczne, a przedewszystkiem nie mogą. go uczynić, g~yz wówt:zas . jego ceny 
być poważnie brane pod uwagę w pla- I?ie wytr7.y~aJą ko~urencJi z cenami 
nach przebudowy świata. Masy robotr zydów! ktorzy dziękI wyzyskowi mas 
nicze muszę. kierować się jedynie robotnIczych mają lepszą "kalkulację 
wskazaniami interesu, odrzu(:aję.c handlow,".! . 
wszelkie inne względy jako zbyteczny R.ów1l1~~ wB:rto l na to zwrócić uwa­
i szkodliwy balast. Skoro pomiędzy gę, ,ze dZlS 1!11m~ ochr?ny i ubezpie­
interesem robotnika a interesem przed- .ezen r?bot~lkoWl o wl~le gorzej się 
siębiorcy istni.eje sprzeczność, skoro powodzl nlZ przed wOJną,! Właśnie 
taka sama sprzeczność zachodzi po- w mi~rę opanowywania przenlysłu 
między interesami robotników i fabry- przez zydostwo wyzysk mas robotni­
kantów we wszy.stkich krajach - ro- czych wzrasta i wzrasta liczba beno­
botnicy wszystkich krajów powinni botnych... Oczywiście obrońcy żydo­
połę.czyć swe wysiłki. Tak powstała stwa, będą, tłumaczyli to .tysią.cem po­
teorja międzynarodowej solidarności wodow, ale fakt pozostaje faktem -
proletarjatu. Na przeszkodzie stała im więcej Żydów-przemysłowców, tem 
sprzeczność interesów narodowych, więks~a jest .nęd~a mas robotniczych, 
lecz przecie patrjotyzm jest rzeczą, nie- tem nlespraWledbwszy jest podział do­
istotnę., "burżuazyjnym przesądem", chodu społ~znego.1 
wynalezionym na utrapienie robotni- . J:a~ną WIęC staje się rzeczą, że acz 
ka!... Czy robotnik francuski w walce lstm.eJe sprz.eczn?ść pomiędzy int~re­
z francuskim kapitalistą, ma szukać samI robotll1k~ l fabrykanta, to Jed­
oparcia w niemieckim robotniku, czy I? ak .sp~zecznos~ inter.esów Polaków i 
też raczej powinien się raczej soIidary- zydow Jest o WIele wlększal 

Tak wygląda kwest ja żydowska, 
oglą.dana z punktu widzenia materjali­
stycznego! I niech nam teraz nie za­
wracają. głowy "humanitaryzmem" i 
względami "ogólnoludzkiej sprawiedli­
wości"! Ci, co w imię dialektyki ma­
terjalistycznej zwalczali moralność l 
religię, patrjotyzm i idealizm, nie ma­
ją dziś prawa w obronie żydowskich 
wyzyskiwaczy powoływać się na "nad­
budówki"! Boć jeśli religja i naród to 
tylko rzekomo rezultaty układu sto­
sunków gospodarązych, to ozem jest 
w takim razie "ogólnoludzki humani­
taryzm"? - Ogólnożydowską, humory­
stykę.! 

Patrzą,c na blisk~ odległość - od 
sezonu do sezonu - może się wyd~ 
wać, że chwilami sprzeczność intere­
sów pomiędzy fabrykantem i robotni­
kiem jest większa, niż antagonizm pol­
sIw-żydowski. Patrzmy jednak dalej 
w przyszłość. Zobaczymy wówczas, że 
właśnie i przedewszy'Stkiem interes 
fabrykantów-chrześcijan nakazuje im 
solidaryzować się z wysiłkiem mas r()­
botniczych, które pierwsze rozpoczęły 
walkę z żydowskim z8!le ; ... em. Chrze­
ścijański przedsiębiorca, który w imię 
krótkowzrocznie pojętego interesu wła­
snego, od "polityki" trzyma się zdala, 
szkodzi nie tyle nawet Polsce, co sobie 
,samemu, skazując się na rychłą. już 
zagładę z ręki żydostwa. 

Przeżywamy zasadniCZY kryzys. 
Stare formy gospodarcze muszę. usf,ą.­
pić tniejsca nowym. Trudno orzec, ja­
kie ostatecznie będą, to formy. Jedno 
nie ulega wą.tpliwości. Już dziś w do­
brze zrozumiałym interesie własnym 
masy robotnicze i przedsiębiorcy-chrze­
ścijanie muszą, podać sobie ręce w 
walce z żydowskim zalewem. ha. 

zować z fTancuskim fabrykantem i ________________ _ 

wspólnie zwalczać wszystkich Niem­
ców? 

Słowem solidarność narodowa czy 
klasowa? 

Na to pytanie socjalizm i komu­
nizm zawsze odpowiadały, że tylko 
solidarność klasowa! 

Zwalczaję.c pogląd materjalistyczny, 
stosowano zazwyczaj taktykę wykazy­
wania błędów materjalizmu, twierdzo­
no, że sprzeczność interesów jest 
mniejsza niż sprzeczność wypływająca 
z patrjotyzmu. Spróbujmy jednak za­
stosowiać właśnie dialektykę materja­
listyczną., odrzućmy wszelkie inne 
względy Jako "nadbudówkę" - i hu­
manitarpm. i szowinizm, i woln~ 
obywatelską, a spójrzmy na zagadnie­
nie solidarności tylko z punktu widze­
nia interesów. 

Ostatecznie zdajemy sobie sprawę, 
rie rolidarność narodowa, ktÓl'ej Marx 
przeCiwstawiał solidarność klasową" 
obejmuje nietylko konflikty pomiędzy 
Niemcami i Francuzami, ale również 
i to przedewszystkeim konflikty wszy­
stkich narodów ~ i:ydostwem! Czy aby 
Marxowi nie o to chodziło, żeby gło­
sząc solidarnoś6 międzynarodową, zni­
Izczy6 podstawy antysemityzmu?! 

Dziś w Łodzi sprzeczności intere­
sów pomiędzy żydQstwem a resztą. spo­
łeczeństwa sę. coraz ostrzejsze. Spójrz­
my na nie z punktu widzenia interesu 
materjalnego, zarówno robotników, jak 
też i przedsiębiorców. 

Nie ulega wę.tpliwości, że pomiędzy 
interesem robotnika i interesem fabry­
kanta z·achodzi sprzeczność, ale też 
sprzeczność i pomiędzy interesem ży­
dowskiego fabrykanta i fabrykanta­
chrześcijanina. Gdzie istnieje sprzecz­
ność większa? 

Od wielu lat żydostwo systematycz­
nie opanowuje przemysł, rugl1ią.c 
chrześcijan. Gdy Lubecki kłaKił piel'w­
sze podwaliny pod dzisiejszę. JJódź, 
nie było tu ani jednego Żyda-pnedsi.,­
biorcy. Dziś cały przemysł jest uzależ­
niony od żydostwa! Jeżeli. pozostała 
pewna ilość przedsiębiorców chrześci­
jan, są oni na łasce żydostwa! W kar­
telach i zwią.zkach żydootwo rej wodzi, 
handel i finanse tak sę. przez Żydów 
opanowane, że żaden fabrykant nie 
śmie narazić się na bojkot ze siTony 
żydostwa, a co najważniejsze proces 
zażydzania przemysłu stale posttPuje! 

Niedaleki jest czas, gdy żydostwo 
zagarnie w swe ręce cały przemysł 
łódzki tak, jak opanowało finanse. 
Przemysłowcy-chrześcijanie skazani sę. 
nietylko na to, że bez sprzeciwu mu­
szą. słuchać żydowskiej komendy, lecz 
poprostu sę, na wymarc;lu I 

Już wełna całkowiCIe znalazła się 

Echa zaiść przy ul. Składowej 
TJ'agicz)'lY final krwawego tlramat·u 

i ó d Ź, 24. 11. - Ja.k donosiliśmy, 
przy ul. Składowej 38 rozegrał się 
krwawy dramat. Niejaki Bierlwwski 
postrzelił trzech sąsiadów, a jego żona 
usiłowała podpalić dom, poczem zbie­
gła. 

\V wyniku wdrożonego niezwłocznie 
pościgu, Władysława Bierkowska i jej 
córka Helena zostały jeszcze wczoraj­
szej nocy aresztowane w mieszkaniu 
krewnych, u których się ukryły. Matkę 
i córkę ' odwieziono do wydziału śled­
czego, gdzie zostały osadzone w are­
szcie. Obie nie przyznają, się do Winy, 

tłumacząc się, iż w roztargnjeniu po 
strzelaninie rozlały naftę na podłodze. 
Dalsze energiczne śledztwo toczy się. 

Jedna z ofiar strzelaniny, a miano­
wicie Dąbrowski zmarł. To też w pro­
sektorjum miejskiem odbyła się sekcja 
zwłok zabitego Dą,browskiego, dziś z 
polecenia prokuratora odbędzie się je­
go pogrzeb. Stan przebywającego w 
szpitalu św. Józefa Tomasza WęgrzY­
nowskiego jest w dalszym cią,gu cięż­
ki. Syn jego, który doznał przebicia 
kulę. dłoni, opuścił wczoraj szpital. 

Policja poszu~uje 
Zvda· plajciarza 

Ł o d ź, 24. 11. - W upadłości Fej­
wisza Raj czuka, prowadzę.cego przed­
siębiorstwo w Łodzi (11 Listopada 9), 
oraz w Warszawie (Niska 65), sę.d roz­
poznawał sprawozdanie syndyka. Raj­
czuk prowadził w Łodzi handel poń­
czochami; syndyk stwierdził, że upadły 
ukrył starannie wszystko, co mogło 
przedstawić jakąkolWiek wartość. Raj­
czuk posiadał w Łodzi prywatne mie­
szkanie i skład przy ul. Listopada 9, 
przedSiębiorstwo wyrobu zaś przy ul. 
Kopemika 53. W okresie największych 
transakcyj kredytowych, Rajczuk zli­
kwidował mieszkanie, skład i fabrykę. 
Zlikwidował, czy też ukrył towar i ru­
chomości, pomimo zajęcia, jakimi były 
obłożone i żadnego ich śladu ustalić 
się nie dało. 

Ponieważ Rajczuk uchodził w Ł0-
dzi za bogatego kupca i właściciela 
fabryki pończoch "Lil" w Warszawie, 
syndyk udał się z komornikiem do lo­
kalu w Warszawie, gdzie Rajczuk prze-

pisał przedsiębiorstwo na A. Tajtel­
bauma i A. Podolskiego. Przepisanie 
to, zdaniem syndyka, nosiło znamiona 
fikcyjności, to też sąd okręgowy w Ł0-
dzi dla zabezpieczenia powództwa, na­
kazał zajęcie ruchomości firmy "Fa­
bryka Wyrobów Pończoszniczych "LiI", 
Podolski, Tajtelbaum w Warszawie, 
ul. Niska 65. 

Prawdopodobnie firma ta jest rów­
nież zamaskowaną. placówkę. Rajczu­
ka, gdyż przedtem należała do Tajtel­
bauma i Podolskiego i prowadzona 
jest obecnie przez dawnego buchaltera 
fabryki "LiI" przy ul. Niskiej 65. 

Za Rajczukiem, w rezultacie wszczę­
tego przeciwko niemu dochodzenia, 
wydano nakaz aresztowania. i rozesła­
no listy gończe. Dochodzenie prowa­
dzi się również przeciwko Tajtelbau­
mowi i Podolskiemu. Dotychczasowe 
jednak poszukiwania za Rajczukiem 
na terenie Łodzi, Warszawy, Wilna 
i Gdyni nie dały rezultatu-

Wyrok na żydowskiego lekarza 
Za pr#yc~ynienie się do #gQtnłł pacjentki· Polki 10 miesi~Cf/ 

wię~ien'ia 

P r z e m y Ś l, 24 .11. - Pr.zed są- Zygfrydowi Diamandowi. który w 
dem okręgowym w Przemyślu, zakoń-I głównej mierze przyczynił sie do zgo­
czyła się sensacyjna rozprawa, prze- nu żony ziemianina śp. Matyldy Wol­
ciw lekarzowi żydowskiego szpitala dr. skiej, Proces obfitował w szereg rewe-

lacyj. Lekarze żydowscy z proL Dau­
mem, ze Lwowa na czele. usiłowali 
Diamanda bielić. Rzeczywisty jednak 
stan rzeczy, przedstawili dopiero 
świadkowie Polacy. Lekarz starostwa 
dr. Armatys stwierdził. że kiedy po 
zgonie \Volskiej zrobił w szpitalu re­
wizje, znalazł tam brud i niechlujstwo. 
Dr. Diamand, jak stwierdzili następni 
świadkowie, chodził po salach szpital­
nych z ol,azałym psem, a higjena 
zwłaszcza w ambulatorium, stala na 
l1i!'kim poziomie, zadecydował owi· 
nie Diamanda, biegły dr. Żuralski, za­
proszony, aż z Poznania. Opinje uczo­
nego poznańskiego, posiadały moc 
stali i żaden argument obrony, nie zdo­
łał ich osłabić. 

Przebieg rozprawy rzucił również 
smutne światło na Qsobę męża zmar­
łej. Kierly po wielu dniach męczarni, 
nastąpił zgon, mimo. że na parę go­
dzin przed tern, dr. Diamand. zapew· 
niał, że wyzdrowieje, p. Wolski uwa­
żał za wskazane ucałować serdecznie 
asystenta dr. Diamanda. który rzeko­
mo po ojcowsku, miał sie zmarłę. 0-
piekować. 

Trybunałowi przewodniczył dr. 
Rzeszułko, wotowali s. s. o. Czerny i 
Ditz, oskarżał prok. Turek. Po znako­
mitych przemówieniach prokuratora, 
oraz adw. l{ropil'lskiego, który wnosił 
powództwo cywilne, zapadł wyrok, 
mocl;t którego Diamanda uznano win­
nym i skazano na 10 miesięcy więzie­
nia. 

Tak prokurator, jak i skazany, za­
powiedzieli apelacje. Wyrok powyższy 
powinien wreszcie otworzyć oczy Pola­
kom, korzystającym z napiętnowanego 
żydowskiego szpitala. J. 

Chleb dla Polaków 
W związku z nadchodzącemi świl}ta­

mi Bożego Narodzenia wzma.ga się P<lpyt 
na Buszone owoce tak ze strony pojedyń­
czych kupców jak i hurtowni, dlatego 
Wydział Gospodarczy zwraca Bię do pp. 
producentów suszonych owoców, by ze­
chcieli podać swoje adresy. 
Wydział GQć;podarczy Str. Nar. w Lodzi, 

ul. Piotrkowska 86. 

* Lódzcy kupcy, chcąc sill wyzwolić od 
pośrednictwa żydOWSkiego, pOBzukuja, 
,producentów grochu, faeoli i innych pro 
duktów strą.czkowych, którzyby się zgo­
dzili na d06ta wę. Przy ofertach podać ce­
nę za kg. 
Wydział Gos-podarczy Str. Nar. w Lodzi, 

ul. Piotrkowska 816. 

* Łódzcy kupcy detaliści i hurtownicy 
p06zukuja, orzechów i innych owoców na 
święta. Przy ofertach podać cenę za kilo­
gram. 
Wydział Gospodarczy Str. Nar. w Lodzi, 

ul. Piotrkowska 00. 

* P06zukujemy wytwórni pudełek łu-
bianych .do celów aptekar;;kich. Zgłooze­
nia kierować do Wydziału Gospodarczego., 
Stron. Narod. w Łodzi, u,l. Piotrkowska 
nr. 86. 

(Na melodję "krakowiaka'" 
Znowu przejaw życia 
Obudził się w PAL'u, 
Zalej.e znów Polskę 
Nowych "bobków" falą.. 

Wzniesie kilku gości 
Na Parnas, pod chmury, 
Za wyczyny świetne, 
Za zasługi pióra. 

We wszystkich miasteczkatl: 
Od najmniejszych liczą.c, 
Jeszcze bardziej wzrośnie 
Zastęp "bobkowiczów". 

Tylko Łódź, że miasto 
Roboczego gminu, 
Niema jakoś szczęścia 
Do słynnych "wawrzynów". 

A przecież i u nas 
Mnóstwo ludzi pisze, 
Dało się to nawet 
Już na sądach słyszeć. 

A że były skromne 
T~ sławy rodzime, 
Świetną swoją. tfu-rczość 
Kryły anonimem. 

Ale to jest furda 
I proszę mi wierzyć, 
Że się im tembal'dziej 

_,,Bobek" ów należy. 

A już z nich najbardziej 
(Poco bUjać dużo) -
"Redaktor" Peprzycki 
Na. wawrzyn zasłużył. 

KADE 



ListQpad 
Kalendarz nym..-kat. 

Środa: Katarzyny p. i m. 
Czwartek: Syl we6tra, 

Leonarda 
Kalendarz słowiański 
Środa: Chwalimiry 
Czwartek: Lecho61aVla 

Słońca: w6chód 7,30, Środa zachód 1ó,i'3 
,.-_ .. _~ Długość dnia S g. 1 min. 
Księżyc .. : wschód 13,35, zachód 3,03 

Faza: 3 dzień przed pełnią 

Adrel redak[ji i admiDi~tratji W tndz, 
te1efOQ redakcji I adoliui.tracJI 173-55 

Piotrkowska en 
Gocl.zjnJ prą Jęt dla intereaeotn 

od 10-12 
AJ 

(tJOCNE DY2:URY APTEK 
Nocy dz:.siejszej dyżurują apteki: Steck­

l .. LLI!lan"wtlkie~o 37. Jllnkielew'icz8, Sta­
ry R)! nek 9 (żydowska), Stanielewiczt\, 
ul. f'omC';,ska nr. 91. Borkowskiego, Za­
w8i(ł,zka 45, GluchowtSkiego, NarJtowicz8 
6, Hamburgera i Ska. GłÓ ..... 'll8 50, Pawłow­
skiego. PiotI"kowska 307. 

Pogotowie miejskie: tel. 10"Z-90. 
Pogotowie P. C. K. tel. 1!12-4U. 
Pogotowie ubezpieczalui: teL 208·10. 

Straż: tel. S. 

~atr Popularny - "Stare wino". 

K'NA ŁÓDZKIE 
Adria-Metro - "Fedora". 
Corso - .,'Vładca Kalifornji". 
Capitol - "Suzy". 
Mir.aż - "Ostatnie dni Pnmpei" 
Mewa - "I{ukuracza". 
PJ;zedwiośnie - .. Pokusa". 
P'alace - "W blasku słońca". 
:aiaIto - .. Pałac we Flandrji". 
Ikar - "Rose - Marie". 
Stylowy - "Wojna w królestwie walca" 

OGODA WCZORAJ 
Komunikat łMzkiej stacji meteorolo­

gicznej przy miejskiem muzeum przyrod­
niczem w parku Sienkiewicza na dzień 24 
listopada 1936 r. Temperatura w cia,gu 
doby ubiegłej: naj wyższa PhlS 1.5 st. naj­
Illi,ższa minus 0,3 t. Barometr: 750.3. ten­
dencja: wzrost ciśnienia. Słabe wia,1ry za­
chodnie. 

JAKA Ę ZIE POGOD 
W ciągu dnia pogoda bez wi~lUlzych 

~mian. temneratul'a okolo zero stopni. 

KOMUNIKATY 
'reatr Popularny (Ogrodowa 18). Dziś 

~ dni następnych świetna komedja współ­
czesna Hicksa i Dukesa p. t.: .,Stare wino" 
w reżyserii M. Zonera. Początek o godz. 
8,15 wiecz. W próbach .• Wesele" St. Wy­
spiańskiego. 

SYTUACJA STRA.lKOWA, 
Strajk rytownik6w_ Zakończony zostal 

.wczoraj strajk rytowników. wyrabiają­
cych klisze dla drukarń wyrobów włókien­
niczych. Uzyskali oni podwyżkę płac, na· 
tomiast kwestję zawarcia umowy r;biOl'o­
wej odtoczono. Rytownicy w liczbie 200 
Judzi podjęli pracę. 

ZE ŚWIATA PRACY 

Numer 2'76 ORĘDOWNyt{, czwartE'k, ania 26 listopada 1936 - StroM ,Iii? 

Tajemnica zmasakrowanych zwło 
elektromonter, zam. przy ul. Żydowskiej 6. 
manipulując straszakiem. spowcdował wy­
strzał. - Strzał nastąpił w zamkniętej 
dłoni i uszkodził ją mocno. Lekarz pogo-

~J'awniona pł'lł!ed s~ldem - JVyrol;, na morderc61,v towia z trudem opatrzył gwałtowny krwo-
..." tok z dłoni poszkodowanego i skierował 

Ł ó d Ź, 25. 11. - W dniu 5 wrze- bójka, w której wziął również ~dział go do szoitala. 
śnia b. r. rano w rowie na polach wsi Randke, gdy go Osieja uderzył zelaz- 2ydawskie sposoby upadłościowe. Przed 
Kudrowice znaleziono zmasakrowane nym łomem. '1 kirku dniami poruszaliśmy sprawę licz-
zwłoki mieszkańca tejże wsi, Stanisla- Władysław Trzeszcza~,. u~erzony ny~h upadłośCi. żydowskich firm konfek-
wa Osieji. również, chwycił łom, a OJCIec Jego To- cYJny~h. w ZWIązku. z utrata, ry~kóyv za-

Ustalono, że Osieja obchodził się w masz widły i natarli na Osieję, który c.hodmch (Pomorze l Śląsk). Żydz~ m~ by~ 
best)'alski sposób ze swą. ż<lną, Zofją z padł pod razami i został dobity pchnię- h~y sobą, g~yby na\~~t mepomyslneJ ~o" 

. . 'd ł Wł d ław Trzeszczak nJunktury Dle potrafllJ wyzyskać dla SIB-
Trzeszczaków, co spowodowało sprze- ~leml WI e. a ys . ..'. bie, to też na upadłościach tych bez-
ciw u jej ojca i brata, zamieszkałych t Ran~ke na t.a~zce wywlezh. w nocy względnie zarabiają. Szczegółowe spra­
w sąsiedztwie. Sam Osieja znany był trupa I porzucIlI o półtora kllomet~a wozdanie z upadłości duzej firmy, handlu­
jako pijak i awanturnik oraz oszust w rowie. Wczoraj obaj TrzeszczakowIe jącej gotowemi ubraniami Chrzanowicz i 
zaw<ldowy w "trzy karty". i Randka zasiedli na ławie oskarżo- Walu> (Plac Wolności 2), wykazuje. że 

Wieczorem dnia 4 września br. Osie- nych, wierzycielom należy ~ię 14.6.5:57 zł, kraw. 
ja przyszedł do mieszkania teścia, do- Sąd okręgowy w Łodzi, po rozpo- C?~ 2.700. zł, pracowmkom 1:180~ zł, podat­
k.ą.d schroniła się jego żona z 5-tygod- znaniu sprawy, skazał ZZ-letniego lu l naleznoścl ubezpI~czal:n1 4.100. zł, ko-
fll'Owcm dZI·4I>kl·em. UT ml'eszkalll'u Władys'a"'a Tr~szczaka na 3 lata w;'ę- morne 1.300 zł, a pomewaz ostatme czte­

........ l 'Y. l .. ry należności są uprzywilejowane i mogą 
znajdował się ojciec, Wacław Randke, ~ienia, a. 56-letniego Wacł~wa Randke być ~gulowane . pełni, przeto z tego 
który przybył zapłacić synowi Trze- l 58-letmego Tomasza Trzeszczaka po już tytułu otrzymuje się około 9.000 zł na-
szczaka Władysławowi za tkanie to- 1 r<lku więzienia. leżności. Z drugiej strony wyka'Zano, że 
waru na. l'ęcznem krośnie. Wynikła aktywa (majątek) łącznie już z meblami 

w pr}"\vatnych mieszkaniach wynosi 

nie dyrektorów, którzy eksperymentują, 
'!'edukują płace urzędników, lekarzy, 
zmnieiszają świadczenia. ograniczają wy­
da tki na leki i t. d., byle tylko zaoszczę­
dzić jak najwięcej. Podkreślono, ze w o­
statnich latach ubezpieczalnia osiągnęja 
nad wyżki miljonowe, które wpłacono na 
rzecz centralnych władz ubezpieczenio­
wych, choć konjunktura nie jest z.byt po­
myślna, bezrobocie wzrosło. \V rezultacie 
"Praca" kategorycznie domaga się rozpi-
6ania wyborów do rady ubeznieczalni spo­
łecznej i uetanowienia zarządu, zgodnie 
ze statutem ubezpieczalni. gdyż tylko w 
ten sposób ubezpieczeni mogą mieć gwa­
rancję korzystania z przyslugujących im 
praw do lecznictwa. (k.) 

Księgowi polstly fundują samolc.t. Zw. 
Księgowych w Pol6ce, kt':'rego oddzial na 
woj. łódzkie ma siedzibę w Łodzi, Piotr­
kowska 113, przystąpił do zbiórki na bu­
dowę samolo~u imienia Ksi~gowych Pol­
skich. W tym celu, dla akcji zbiórkowo­
propa:randowei przy Znządzie Głównym 
Związku. wyłonił się Komitet Główny 
Zbiórki, który również powołał komitety 
lokalne przy Oddziałach Związku. 

W skład Komitetu Oddzialu na woj. 
lódzkie wchodza pp. Krauze St~fan -
przewodniczący. Kaucz Longin - sekre­
tarz, Szepe BI'unon - skarbnik, oraz 
członkowie: Jastrzębski Władrsław. Ja-
iÓ!iki WładYRlaw i Giintzeł Otton. Zwią­

zek wydał BPeejalną odezwę do wazyst­
kich członków. w której nawołuje do 
składania cfiar na budowę samolotu. pod­
kreślając. te w og-ólnej .akcji całego spo­
łeczeństwa polskiego. na rzecz Obrony 
Karodowej. nie mOŻe zbraknąć ofiarn!!go 
wysiłku zorganizowanych księgowych. 

KRONIKA MIEJSCOWA 
U źródeł wodnych Lodu. Zaopatrzenie 

miasta liczącego ponad 650.000 mieazkarl­
ców w dostateczna, ilość odpowiedniej 
WOdy, jest problemem bardzo powatnym, 
jeżeli zaś chodzi o położenie Łodzi. zdaja 
od większych rzek, zagadnienien~ nie­
zmiernie trudnem do rozwiązania i co 
r.ajgłównfejsze bardzo kosztownem. Na 
terenie starych Chojen wiercenia dOr:>zły 
do głębokości 762 metrów. Wier.:enie od­
bywa się przy pomocy mechanicznego dłu­
ta, oraz 10 tonnego młota. który pogłę­
bia dłuto przy jego obrocie. Równomier­
nie z postępowan:em wiercenia w ~łąb 
wpuszczane są rury o średnicy 38 cm., 

lisł kan. R. Ra.ichert, pp. Kulesza i Fur­
manik. Obecni byli ks. prałat St. Szabel­
eki ks. kanonik St. RybUB. O. O. Sale­
zja~ie i O. O. Jezuici.. -: Z inicjaywy J. 
E. }<8. biskupa WłodZimIerza JasJIlsklego 
konkursy dekanalne maja, być przy.goto- I 
waniem i wyszkoleniem chórów k<Jściel­
nych do konkursu diecezjalnego, który 
odbędzie się w Łodzi w roku przY6złym. 

KRONIKA WYPADKÓW 
Wypadek przy pracy. Na budowll przy 

uJ. Brzeźnej 14 wczoraj w godzinach po­
łudniowych przy ściąganill belek jedna 
zwaJ,iła się z wysokości trzeciego piętrl!. 
i zniszczywSZY prowizoryczne rusztowa­
nie, spadła na pracującego na pierwszem 
piętrze robo·tnika. 3S-letniego Cezara 
Szmita (Harcerska 8). Szmit doznał 
zmiażdżenia czaszki i górnej części tuło­
wia i poniósł śmierć na miejscu. ZwJoki 
zabezpieczono i policja zarządziła docl:t,o­
dzenie. - Na odcinku ro·bót ko.nal;z<lcyj­
nych na ..II. Nawrot i Targowej zwaliły 
się deski, chroniące brzel! wykopu i przy­
gniotły robotnika. 40-tetniego Alekoaudra 
Lorenca (Rzeczna lU). Lorenc doznał zła­
mania żeber i rąk. W stp nie nieprzytom­
Lym przewieziono go do szpitala. 

KRONIKA SĄDOWA 

27.382 zł, gdy natomiast pasywa (należno­
śd) az 156. 30 zł czyli niedobór 129.447 zł. 

Żyd nie ustępuje .•• Wczoraj strajku­
,jących robotników fabryki Izraela Tance­
·ra w Alel{,Sancll'owie interwenjowała u sta­
rosty powiatowego, prosząc o wywarcle 
.nacisku na przemysłowca, by wypłacił za­
ległości. Strajk okupacyjny kontynuowa­
;ny jest w dalszyom ciągu. 

Berek nJ.e płaci. Wczoraj wybuchł 
strajk w tkalni Berka Bersyna w Aleksan­
drowie, z racji niewypłacania zarobków. 
Strajkujący w liczbie 80 zajęli mury fa­
bryczne. Inspekt-Gr pracy zajął się pośred­
nictwem w sporze. 

Jankiel i Liba "robili" w paserstwie. W 
nocy na 27 sierpnia br. do składu firmy 
Cytryn (Wolborska 44) zakradli się przez 
dach złOdzieje i skradli towaru w ilości 68 
sztuk na sumę 15 tysięcy złotych. We wy­
niku poszukiwall. znaleziono 41 sztuk to­
waru u ezewca - Żyda, Jankiela AJtman­
na (ftranciszkaliska 24). Altmanna i jego 
żon~~. Libę. pooiągnięto do odpowiedzial­
no~ci za paserstwo, natomiast sprawcy 
vllamania nie zostali ujawnieni. Sąd okrę­
gowy skazał Jankla Altmanna na 1 rok 
iwięzienia i 300 zł grzywny z zamianą na I 30 dni więzienia. Żonę jego uniewinniono. 

Żydy bujają. Prasa żydowska zapo­
wiedziała, ze w dniu 24 bm. wojewoda 
wyda zarządzenie o zatwierdzeniu wybo­

Nie udał mu się występ. Dnia. Z7 wrze- rów do rady miejskiPj w Łodzi, wyzna­
śnia r. b. Janina lJowak (Zawadzka 17} czeniu pierwsilego posiedzenia rady oraz 
przechodząc ulicą zawadzka, miała zarzu- rozwiązaniu głównei komisji wyborczej. 
cony zlekka przez ramię kołnierz z Usa 'Vbrew tym zapowiedziom, zarządzenie 
wartości 500 zł. W peWnej chwHi. f{C,y za- .nie zostało wydane. Niemniej jednak w 
jęta była rozmową ze swą znajoma,. jakiś dniach najbliższycb decyzja w tej spra­
ot'!{.lbnik nagłym ruchem ściągnął koł.nierz wie zapadnie, 
i rzucił się do ucieczki. .. a krl~yk ogra- ON 
bionej W&zczęto pościg i złodzieja zatrzy- \ KR IKA SPORTOWA 
mano. Był to ~lajlech Lipman, karany już Młodzież szkolna pływa. W basenie 
za złodziejstwo. Sąd grodzki ska.zał Lip- ł6dzkiej Ymki odbyły się wielkie zawody 
mana na 1 rok więzienia_ (k) pływackie młodzieży szkół średnich żeń­

Krewki wierzycieL Antoni Bachert z skich j mf;Bkich. Impreza ta zakrojona 
Chojen miał u Juljana. KJ'oppa w Rudzie na wielką skalę przyniosła w rezultacie 
Pab. na.letności w &umie SG zł za dowóz organizatorom wielki sukces, gdyż zarów­
piasku. Ponieważ Kropp uie śpieszy! z za- n~ zawodnicy jak i ich wyniki stały na 
płatą w 6ierpniu r. b. Bachert sam udał mespotykanym w Łodzi poziomie. Prze-
6ię do niego. Wynikła s'i'Jrzeczka, prz.y- szlo 100 młodzieży startowalo w 25 kon­
czem Kropp schwycił orczyk i począł bi<: kurencjach, osiągając wyniki nieraz lep­
Bacherta, któremu połamał pa.lce i przQd- sze od rekordów okręgowrch. Zwłaszcza 
ramię lewej ręki, którą za.slaniał eię przed w konkurencjach żeńskich uZY6kano kil­
razami. Bacherta przewieziono do szpl- ka d0Bkonalych czasów. 
ta la. Kropp zasiadł na ławie oskarżo.nych Wyniki w konkurencjach żeńskich bp 
j 6kazany został przez sąd okręgowy na ły następujące: 2'5 m styl dowolny ~ 
8 mie<>. więzienia. '(k) Oberman (G. Niem.) w czasie ;n,9 sek.; 

Wyplata zasUk6w. Według danych 6ta- kt~re stano\~ia,. podst~wę p.rzyezłyc~ otu­
tystycznych Woj. Biura Funduszu Pracy l dZlen art~zy Jsklch. Wiercenie g-.łębokle po: 
w Łodzi w okresie od 2 do 14 listopada rb. łączon~ Jest z prz~prowadzeDlem badan 
wypłacono zasiłki ustawowe 7.008 bezro- geolog1czn~'eh, maJących na celu szcze­
botnym. W wyżej wskazanym okresie za- g6ło~ve zbadan~e. pokładów skalny.ch w 
rejestrowano 1953 nowo zgłoszonych bez- okohcacJ:! Ło~.Zi l Ich układu geologIczne­
robotnych, zdjęto zaś z ewidencji 979 bez- go. Z ~eJ :acJl w pewnych punkta.ch. g~y 
robotnych na skutek wyczerpania przez natrafia su: na pokłady skalne, Wlercema 
nich prAwa do zasilków, wzgl. w związku prow.adzol'łe .są. p,rzy pomocy tak zw. ko­
rze Bkierowaniem do pracy zarobkowej. ronkl do wlercen obrotowych. Przy po­

mocy tej koronki wywierca się słupy 
skalne w pokładzie, długości niejedno­
krotnie powyżej 2 metrów. Słupy te wy­
dobyte w całości na powieru:hnię ziemi 
przesłane 6ą do Instytutu Geol;ogicznego 
w ·Warszawie. dla dalszych badań nauko­
wych. O ile chodzi o ściśle techniczną 6tro­
nę postępu robót studniarskich, jak to 
w~'tej podajemy, znajdują się one na u­
kończeniu, a od 50 już metrów prowadzi 
się wklady specja.lnych rur z bocznemi 
B6awkami, doprowadzającemi wodę do 
rury głównej, czyli że wiercenie prowa­
dzone je<>t w pokładach wodonośnych. 
Srtuacja podobna jest również na budo­
wli studni w tarych Górkach. Ponieważ 
6ta\viany jest warunpk, że studnia musi 
mieć wy'dajność przynajmniej 300 metrów 
sześciennych wody na god:7.inę, przeto 
od wyniku próbl1\'ch pompo wall i Uoczell 
uzaleoinione j.eat, czy stnd nie będą wyka(l­
czane, czy tet wiercenia muszą być pro­
wadzO'Ile głębiej je;;;zcze. Nawet w wypad­
ku osiągnęicia podanego minimum wydaj­
ności. woda tłoczona z obu studzien nie 
wystarczy na p()trzeby całego miasta o­
raz przemysłu. tak że w dalszym ciągu 
wi~k.eze zakłady przemysłowe po da wne­
mu korzY6tać będą z własnych .studz.ień, 
czy też zbiorników wody, jakie pGsiada-

Wyrodne. małka. W aierpniu 1933 r. 25 m ~~yl <)~laSYcz~y_ - Nederó\V"Ila (G. N.) 
Marjanna Gapiowska, zailllieszkaJa w '~czaOIe ~.{.9 sek., 50 m 6ty~ dowolny -
Chojnach. po urodzeniu udrusila swe nie- ~rrgleróWna (G. N.) w czasie ~,4 sek.; 
ślubne dziecko płci męskiej i pogrzebała 7b m styl d(}w~lny?_ - K<;f-czynBka (G. 
przy murze na cmentarzu katoHckim, w Szczan.) w czasIe 1..(.;) sek.; I~ m ;stYl klas. 
czem pomogły jej 6ąsiadki Irena Urbań- - Hentschke (G. N.) w czaS1e 1/2.3,;:J sek.; 
j;lm i Stanisla1va Bugasiak. We wrześ,niu 50 m. styl klas .. -: Rosemberzanka (G. 
br. Urbańska pokłóciła się z Gą.si-owską i Skrzy p.) w czasIe. ?2,S sek.; 100 m sty! 
zawiadomila policję, któl",a. do odpowie- dowolny - Krzemmska (G. Skrzyp.) 1,42,0 
dzialności .no'ciągnęła wszystkie trzy ko- czas lep.sz?" o~ rekordu okr.; 100 m st:y] 
biety. Wczorai sąd okręg()wy skazał Ma- k~as. - FIchmanka (G: Szczan.) w czaSIe 
rjannę Gąsiowską na S roie<>ięcy więzie- 1~1,7 sek,. Sztaf~ta 3X50 m .trzema styla­
nia. a Irenę Urbańską i $tan.isławę Bu- ml -, GlI~l..Jl. Ie~. ':I: czasie 2,36,8. ~e~ .. 
gasiak po 3 mie<>iące areeztu. W agolne.l klasy'iJ.kacJI konkurenCYJ zen­

Z 2:YCIA ORGANIZACYJ 
Zakończenie konkursu baloników L. 

O. P. P. Łódzki Obwód Miejski L. O. P. P. 
zorganizował w czasie od 18. lO. do 5. 11. 
r b. konkurs baloników L. O. P. P. Z dn. 
25 listopada r. b. zosta:tie ukończone 
przyjmowanie kart konkursowych naply­
wających do Obwodu z miejsc lądowania 
baloników. W najbliższym czasie dowie­
my 6ię kto został zwyci.ęzcą. 

Ofiary na rzecz L .0. P. P. W przy­
szłym tygodniu Łódzki Obwód Miejski L. 
O. P. P. przystąpi do ścia;gnięcia rozesła­
nvch w swoim czasie list ofiar L. O. P. P. 
W celu zaoszczędzenia Instytucji Społecz­
Illej zbędnych wydatków L. O. P. P. zwra­
ca się z g-orącym apelem do po. właści­
cieli nieruch<Jmości w Łodzi o dopilnowa­
nie, by listy ofiar L. O. P. P. zostały do­
ręczone do biura Łódzkiee-o Obwodu Miej­
skiego L. O. P. P. (ul. Piotrkowska 149) 
najpóźniej do soboty, dnia 2S bm. 

NOTUJEMY 
O samorząll w ubezpieczalni. Komisa­

tyczne rządy w ubezpieczalni, samej ,.sa­
nacji" uprzykrzyły się· Ostatnio enperow­
ska "Praca' zajmowała się Bzczl'gółowe, 
sprawa, ubezpieczalni 6połecznej i dOBzł$ 
do wniosku, że komisaryczne rządy, przez 
crrraz to nowych komisarzy i dyrekto­
rów, doprowadziły do zniekształcenia ce­
lów tej instytucji, zanik zaufania ubez­
piec~onych. W powziętej uchwale pod­
kreślono, że rza,dy komiBarzy,a ezczegól-

j~ Ck) 
Popis ch6r6w kościelnych w Lodzi. W 

dnui 22 bm. w Bali O. O. Salezjanów od­
był się konkurs chórów kościelnych de­
kanatu łódzkiego. Konkursowi patronował 
ch:iekan m. Łodzi. ks. prałat H. PyszYll.ski. 
Z inicjatywy sąd konkursowy stanowili: 

KRONIKA POLICYJNA 
Napad na t"ydów-kupc6w. Na szosie od 

Piotrkowa VI lesie majątku Golykó\V pod 
Tuszynem, d waj zamaskowazp i uzbrojeni 
w rewolwery bandyci napadli na sześciu 
żydowskich kupców, jadądych wozem. 
Mimo Jiczdłmej przewagi, Ż'ydzi sterory­
zowani, wydali WO zł w gotówce. Do jed­
nego z nich, niejakiego Jakóba Bladego. 
który stawiał opór, napastnicY' napadli i 
poranili kolba rewolweru. Niez\yłocznie, 
po zło-teniu zameldowania przez napad­
niętych. policja zarządziła dochodzenie i w 
karczmie pod TUBzynem aresztowano 
sprawców napadu. któr}"Illli są: wielokrot­
nie karani za rozbój: 3i-Letni Franci&zek 
Kru;perczyk oraz 25-letni .Stanisla w Gra­
barczyk. Odebrano od nich broń oraz część 
nieniędzy. Obu rabusi'ów osadzono w wię­
zieniu w Łodzi. 

Ojcob6jca. W kolonji Magdalenka pod 
Łodzią. Jan Eiałecki, powTóch"szy w sta­
nie podchmielonym do domu, wszczął a­
wanturę ze swym 67-letnim ojcem Jakó­
bem. z racH odmowY' za'}Ji6ania na wła­
sność gospodarstwa i w bójce orczykip'm 
rozbił czaezkę tak, że Jak6b Białecki 
zmarł. ZabÓjcę osadzono w więzieniu. 

JUDAICA 
Halpern, nie bawci. się z. straszakieml 

Józef Halpern, liczący lat 30, z zawodu 

skich pierwsze miejsce zajęło Gimn. 
Niem .37 P" zdobywając puhar przechod­
ni wizytatorki p. OlszeWSkiej. W konku­
rencjach męskich osią,gnięto następujące 
wyniki: 25 m styl dowolny - Wajs (Szk. 
Zgrom. Kup.) w czasie 23,8 ;;;el<.; 50 m styl 
dowolny - MOl'OtZ (Gimn. Niem.) w ·cza­
sie 41,i sek.; 'i'5 m styl dowoJny - Czkwia­
nianc (Gimn. Narut.) w czasie 50,6 sek.; 
100 m styl dowolny - Wasilewski (Gimn. 
Pils.). w czasie1.Z2,.i; 200 m styl dowolny 
- Cel! (Zgr. Kup.) w czasie 2.59:6; 50 m 
sty1 klasyczny - Bcrman III Gimn. Pań­
stwowe w czasie 5'2,4 sek.; i5 m styl klas. 
- Mincberg (G. N.) \V czasie 1,13; 100 m 
Btyl klat!. - Eksztajn (G. N.) w czaBie 
l,34,i; 200 m st)"1 klas. - Lipiński (G. ·N.) 
w czas.ie 3.:35,7; 50 m styl grzbiet. - Ober­
man (G. ~. w czasie 5i,2 sek.; 75 m 6tyl 
grzbiet. - DęboV\ski (G .[teym.) w czasie 
1,10,8; 100 m st)"l grzbiet. - Donat (G. N.) 
w czasie 1.43,6. Sztafeta 3X50 trzema sty­
lami - Gimn. Nil'm. I zespół VI' czasie 
2,06.5. Sztafeta 5><50 stylem dowolnym _ 
Szkoła Tech-Przem. w czasie 3.09,8-

W skokach zwyciężył Martynka M. S. 
H. 

W ogólnej klasyfikacji pierwsze miej­
sce i puhar przechodni ufundowany przez 
kuratora szkOlnego okręgu łódzkiego zdo­
był z~pół Niemieckiego Gimnaz.ium. zdo­
bywaJąc ogółem 56 pkt. przed Gimn. Ko­
pernika ?:l pkt., Szkoła, Techniczno-Prze­
mysłowa, i t. d, 
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Nagłówkowe słQWO (tłusto) 15 gT06Zy, katde 
dalsze słQWO 10 groszy, 5 liczb = jedno słowo. 
f, w. z. a = kaidjl stanowi 1 słowo. J ednQ ogła-
azenie nie może przekraczać 100 słów, wtem 

5 nagłówkowych. 

naj starsza Odlewnia DzwonótłJ załoi, 
1808 r. 

Braci Felczyńskich - Ludwika Felczyńskiego i ski 
w KałuszlI w Przem"ślll 

dostarcza DZ\VONY w róż· 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Ogłoszenia wśr6d drobnych: t-lamowy m.fUm.tr 30 groszy. 

Skład l Nieruchomość 
owoców czekolady. ifelikatE*!6w. w wiekszem mieście z trzema 
dobrze za[,rowadzony centrum .- skladami rzeźnictwo, restauracja 
bez długu. Oferty Orędownik, i koloniaika dobrze prosperujące 
PoznalI zd 40550 z powodu wyprowadzki zaraz na 

U 
.- sprzedaż. Zgloszenia Orędownik, 

waga Poznall zd 40 701 
7 miir~ budynkami bez długu. ce-
na 4 ;){lO. Znaczek odpowiedZ. -
Kuszar. ~owemiasto pow .. Jaro­
cin. zd40 545 

Samochód 
[ł'ord pedałowy rejestrowany o­

l kazyjnie sprzeda Ant. Matela. 

I
MinikOWO' poczta Staroleka. 

zd 40 821 

Skład 
artykulów SPOŻywczych z towa­
rem. maglem. roieszkaniem tania 
dzierżawa na sprzedaż. Adres 
wskaże Orędownik. Poznań 

zd 40 658 

Znak oferty naprzykład: z 18924, n 2745, d 1790 
i t. d. = 1 sloWQ. 

Drobne oglQs1.:enia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz.. 10,30, w SQboty i dni przedświą,-

teczne przyjmuje się d() gcdz. 9,45. 

R. Barcikowski s. A. Poznań 

r Piekarnie 

nych wielkościach i tonach 
bez zadatku. gdyby nie odl'u· 
wiada·ly w glosiE' CZY ha rmo­
nii zabi~ra wlasnym kOl'ztelO. 
~PAJA rozb ite sta,f'(~ rjzwo­
ny wlasnym wynalazkiem. 
ADRl!:S t~legr. l~elczY(lsl·Y. 
Kałusz Felczyński. Przem~·ś l. 
OSTRZEŻENIE! ile wZl!lę­
du na obiaaa.l agcnJów ży­
dCJowskiei firmy llergera ze 
Sta.n:s,lawCJowa a to 'Vlorjzi­
mierza Felczyi1skiego firn ~(ln­
njk~) i "'i-lczYl'iSlkiego porJ­
szywajacyc się pod na.Z'1 
l<'irme ostrzeg ·my. iż fal,ry­
ka nasza znajduje się tylku 
w Kalus,zu i Przemyślu i ni­
/:'dzie indziej żadnej filii nie 
pOoSiadamy. N H) 480 JLUSTRACJA POLSKA 

restauracje. kolonjalki, rzemic­
twa kupna i sllrzedaże. wielki 
wyb'ór _poleca. \Voitkowski. Po­
znań, Półwiejska 16, m. 15. 

zd 40 683 

DZIERŻAWY JI -Skład 

K,.l .... KA_M.-.IE.N.I .. C.E_ ... lI_1111[ 7. SPRZEDAŻE 
Dom I Okazyjnie 

rodzaj willi. 6 ubikacyj. komfort .przcda1!1 [Jrosperującą kolonjillkp. 
ogrodem 15000.- wpłaty 8000,- SI!rzeuazą \yód!lk. mleszkarllem. 
Bloch. Poznań. Aleje Marcinkow- wlększem mIeŚCIe. \Varunkl ~e­
ski ego 15. zd 40 3i1 dlug u,mowy. Oferty Oredownlk. 

SZEROKO • 
ROZPOWSZECHNIONY • 

• TYGODNIK ILUSTROWANY. 

węgla. matllrjalów budowlanych. 
3 pokojowe 1 stycznia 1937 wy­
n~Jme. Ignacy Daleszyński. Opa­
leniea, Pierackiego 21. 

zd 40 284 

Skład 
mieszkaniem w rynku wydzierż;t­
wie. 1 stycznia 1937. egzystencJa 
zapewniona. Zgłoszenia Franci­
szek Fornalik. Oostyń. Strzelecka 

Dom 
w Poznaniu 6 ubikacyj, ogród, 
cena 8000,- wpłaty 5000.- Cza­
chorowski. Poznań. św. Wojciech 
30. zd 40 380 

Domek 
w Poznaniu przy tramwaju bar­
dzo korzystnie 3500,- wpłaty 
2000.- Czachorowski. Pozn~ń. 
św. Wojciech 30. zd 40 37!J 

Pozna n 7.dc...=3:".9~1:.::9:".9_--:: _____ . 

Piekarnię 
do wydzierżawienia w Poznaniu. 
Oferty Orędownik. Poznań 
_____ zd--±OJ85 -----

Kolonjalka 
mnieJsza z towarem, przyległym 
małem pokojem w mniejszym 
mieście spiesznie na sprzedaż. 
Oferty do Orędownika. Poznail 

zd 40 297 

Na,świeuzlj numel (48) zawiera ciekawe leljetong, 
reoortaże, nowelki m. in .. ' Telefon idzie na spacer, Lot 
dokoła ziemi Walka o Łuk Cezara w Toruniu, Madryt 
w ogniu bo':b i granatów, Nowy zawód dla pięknych pań, 
Egzotr;czny czwo~onożny ,!rzyiaci~l ~zlowie~a.' • . Pozatem jak 
zwykle dział kobIecy, kąCIk młodzlezy, powlesc I moc humoru 

Be2:plat.ne numery oka.uowe ~zenie wysyła Adrl!-i,nistracja 
.. Jlustracji Pols,kie.j" w PCJoznaniu, św. MarCJon 70 

n 20521 

55 
pszennych. bez inwentą.rzy. 150 
z mor~i. 20 km PoznanIa. Fran­
kowskl. żabikowo - Poznań. Po­
niatowskiego 10. ze! 40 6:>1 

Wydzierżawię 
piel~arniek wl'az z. składem, !pi.esz­
kamem orzyst1l1e. na n1\~Jscu 
Rzkoła. kościół. poczta. kol<.>j. -
Zgłoszenia Franci~zek K:a7.mier­
czak, Kunowo. powiat Gostl'l'i. 

zd 40 702 as __ 
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Portfel parterowy. nowy. 5 ubikacyj piw­
nice, Rarcela siedemset m' Po­
znań. .vebiec 10 OOJ.-. Zgłosze­
nia Orędownik. Poznań :i<I 40 597 

pod samym Poznan,em HO m6rg". 
zabudowaniem. wpłaty 28 tysięcy. 
Oferty Orędownik. Poznań 

zd 40552 

DAJE GWARANCJĘ 
SKUTECZNEJ REKLAMY KUPIECKIEJ 

zawartością 60.- zł i rachunek 
Czekaiski. Międzychód. zagubio­
ny na dworcu gł6wnym Poznań 
przy okienku bilet6w ulgowych. 
proszę uczciwego znalazcę o wy­
słanie za w~naA'rodzeniem do 
Ostrzyckiego. nfieilzychód. 

mieście 
2500.­
Kuszar. 
cin. 

Dom Kopalnia 
ogrodem. bez illuA'u. cena złota zapewniona cukif'rniko\Yi . 
Znacz~k odpowiedź. - piekarzowi ewentl. jadłodajni!'. 

NOWChl1:J.StO. pow. Ja"o- kOl11plet nrzl\dzona. tysillc zlob'ch d 3751 
zd 40 :>4fi mieszkaniem. 'l'yczewski. PozliaJl. 

----------------------------- slzlel\ivrsJi{a~i1i4~--~~8~·~iir.iz~,~1~4iO~G~4iljf.[~~~~fi~~ii~!i.Fi~~iii!!!!!i!~:i~~~ii~~~iiii~łiii~~iiii~~iiiiiiii~iI Dom 
Poznaniu nowy. czynszowy. skła- Ił 
dem rzeźnickim dourze budowali Y ~ alil bez dlugu 26000.- Ratakzak. 
Poznali, Skarbowa 18. ztl 406GB = ~ i 

Wypożyczalnia 

smokingów 
najnowsze modele wielki wyb6r. 
J. Szvmań-ski. Łódź ŁagielVn:('b 
26 .. Pralnia". n 20395 

Poznaniu 2 P~~OkOje. parcelę -.lłI.I.~C.j;Z.j,"~ 
9000.- wQlaty 7500.- korzystme _ -- - -- -- --_._­

kult. stolicy": 16.35 muzyka Rettin>:e.rowei: - 14.0~ koncpr" 
.skrzypcowa (ołyty): 18.20 koncert 'lvmfon:czoy (o!yty); 10.15 kop­
reklamow,: 18.45 Ol'Ollram na ju- cert reklamowy' 15.30 kOl)l?ert IV ,. 
tro: 22.30 muzyka lokka (plyt~·): kain y (ol"lY): 16.00 ('h\\':11<3 S;)·l-

23.00-23.30 m'uzvka taneczna wieczna: 16.05 .. Co o na" mówia ko· 
wykonaoiu malei orkie.stry P. R lei31'ze' .·onowi!! .AnLOn\ Gi.sm;~!,: 

Kamienie ~Jlrzeda Katajczak, Poznań.-
:Skarbowa 18. zd 4066;) CLwartek. 26. Iisttlpada. do zlIIPalniczek - hurto\\'nie 

również fajki. wiśniówki, szkla ne 
ustni'ki, papierośnice. tytoniarki. 
Dybicki, PoznalI. 'Vrodaw50ka 1. E - li 6.30 aUlhcia poranna: 11.3'0 1.1 <l-

6. OŻENKI ranek dla mlodzie2Y szkó: nowo 
_" ( ;;zechnych - w oorac. Jad\\" :~' 

~I'ec.znikolVskiei i I ,rem" Sko- Lwów - 12.03 ,-Ivo ne walce -
\\'ronkówny: 11.57 sHrnal czasu: (ohO'): 12.40 .. Przfł>:lad wydaw' 

16.15 w:adomoscl z oni a ... : 11>.35 
ml1Ii1YkJl. ."kr.z\'~colVa (01,,1:v z 
\\'arszaw~): 18.20 utwOl''' forte· 
oianowe \'.' IYY::. Mnlsevi'cha -
(Dlyty): 18.45 I)rogr~m na dzień 
na-stepny: 22.30 muzyka taneCZ1la 
(plyty). 

d 3740 

Przystojna 
inteligentna bezdzietna wdówka 
po 40. posiadająca 13000 gotówki 
szuka odpowiedniego meża. Ofer­
ty Oredownik. PoznalI zd 40 588 

Panna 
1000 zl i wyprawe pragnie w;yi§ć 
zamąż. Oferty z fotograf ją Ure­
downik. Pozn:l(1 zd 40568 

Kupiec 
przystojny własne przedsiębior­
stwo. mieszkanie szuka żony go-
1W0darnejl posa~ niekonieczny. -
Oferty fotOgraf Ją, Or<:downik. Po­
znań zd 40 670 --------------------

12.03 pmgl'amv lokalne: 12.50 _ nictw rolniczych" - Wy,,;. T~-
dzi€ł1nik polucln'owy: 15.00 I\'ia- ,lel1';:z Sawicki IZ Warszawy): -­
domotici I!"o.soodarcze: 15.15 ,pro- 14 .. 30 koncert ?yclZeli: 15.15 kon­
gramy lokalne: 16.20 .. Chwilka cert reklamowy: 15.30 lwowskie 
.pytań" - &nr]yc.ia dla rl,z:eci wiadomości b'eż3ce: 15.35 1D\1Z,-

h . \" I ka lekka 11a płytach: 15.55 .. Ka-
'starl'.ZYC w oprnCOW3111U "ac a- c;.k Ilumoru" _ w oprac. FeHs!;a 
W1 Frenkla: 16.35 orO.)2'1'llI11Y lo­

A. PJIJJCHOCKl POZNA~ 
pg 7141,2 I[ 26. siu:I' POSADY li 

nera Pfi~znera. Sztutl!art. Ope- Og.loszenia do 30 stów <lla poszu­
retka \\'i~d. S'tol.za. Hamburl!. - kUJ.ących posą.dy ~ teJ .r\lbry<;e 

Łódź - 12.03 . P05łu~haim\" .\ wieczo"em taJlczrm:v. Berlin. obl1czamy po Jednej trzecIej ceru e 
naoSz\"ch oio"",ol,:nrZ''' (olqy z ~(uzl'ka tareczna. KOTJenha!!8. drobnych. 
" 'ar'szaw)'); 12.40 J. Strauus: Ea· KCllcel·t Hmf. 2ll.15 Bukareszt. 
rOll crgali~ki - ,potoourri (ol"tr) Konrert "vmf. dyr. l\folinari. - b) Inni 
13.00 koncert życzeń: 14.57 lór!z- Anl!Jia. (~at. Progr.l. .. Król _ .. ___ _ 
Ide wiadomości 11:ieł,loIVP; 15.15 wedro\Yra" - {)pere~kJl Fr-im'~ z 
koncert reklamowy; 15.40 odpo- ud.z. Brbe Daniel". 20.30 Anl!lia. Młynarz ....,- ,_o 

kalne: 17.00 .. Uniwe1'Sytet \\" ka.z· Z;\n~lel'~: 16.01! tali.!'c narono\\'Y 
dym role,gcie" - odczyt. ". ,. !rIo"; (olny): 16.~5 oOl'ta(' Casaoowy \\" 
Zof.ia F'l'ackowiakowa (z Pozna- mwz:vce hlny): 18.2~ mu.zyka lek.; 
nia): 11.15 koncert orkiesu'y 'l'a- ka z ply':, 18.35 .. Z Z:V21a. aktora 
deu<lza Sered:vńJskiezo (ze Lwo- wy!tłos, 'l acleuo:z Kan5kl: 22.30 
waj: 11.50 o kliiażce Miecz)'slaw~ muzyka taneczna na płytach 
Smolar6ki~go P. t. .. :qa~·na }:'ol- Torun - 12.05 o.npry z epok' 
,ska w o.PI.;:ach nodróznlków - kJa,~\'czllei (olytv): 1..2.40 .. KoElzty 
wyg!. Jan Ku czawn : 18.0.0 DOga · \\':vżn\"ienia domownik6w" P011:. 
da.nka aktualna: 18.10 Wiadomo· ,To In. w.v'!lo~i Cezary Jank;eI\'·iCl?:· 
.<;('. sportowe: 18.20 oro-gr~my 10- 13.00 .. "('7.\"~tkiego no troclJU" -

Kawaler ka,lne: 18.5ll poga~ank.~, a.,ualon: (oh·ty): 15.15 koncert rek'Hmo\V\' 
lat 24, przystojny i pracowity. z 19.00 .. D0o.koł a mIłOŚCI - CJo0p· ta.31i ż"c:e kul·tural<1e Pomo-rza: 
uczciwej rodziny. \V krytycznem Iret.ka _w . 3'ch akta.ch. O,,~nr~ '~.40 .. TaJlce i niooenki" (olyt~·,).: 
położeniu bez pracy, ożenilby się St1al!.s'ą:,,20.30 .,Z .~edllh\pk n, ,16.05 .. Co "łnha!! na PO.mnrzu . 
z panną '(także z dzieckiem) lub orOWlllCl1 : ... Kal1~1iI - nu!!~rl:1 ~- fcł.ietoll ",,,ql. Stan' .. 13 IV Nowa­
wdową. posiadającą własne go- ka. ~·'·"~..?.sl ~ed .Leon. Chrzano\\- kow~ki: 16.35 muzyka "krzvocJ­
spodarst\\'o na wsi lub blisko "kI: 20.41) dZlenmk WleCZOI'ny: -- wa Z 'Var.<Z3wv (oIYI,,): 18.20 -
miasta. Może być starsza. do lat 22.55 pogaqanka aktualna: 21.0ą duety z o.oel' (olyty): 18.45 01'('-
40. lecz uczciwa i zgodna w po- VII audy·cla z cykl!l .:.SYlwe,tk "ram 11a iutro: 22.30 .. WE*!o:P 

,,~ierlz i ~a 1~5t~liw sorawakh teclo- (Rr'"'. PI'O!tr.\. Tran"ml kon('ertn poszukuje dzierżawy mtyna lub 
r!c,m~'c :1600 o WS'Zyst -'l~ j? 7. Hal'fax. 20.45 Parii!. P. T. T. wiatraka dobrego ewentualnie 
I~~~z,,:~: (niyty~~ne{6~~~ ~~zo:~; Re<,ital fort. Br. Hankowskiego. przyjmie posadę większym mły­
"krzrpco\\'a (olvty 7, \Vac",7.~\\'v): .21 .. 00. Koeni1!swl1st. Wif'(,zc'\r nie za kaucją. obeznany z moto-
18.20 P. Abraham: Kwiat Ha'W3i P!~kneJ mUlilykl. Kanna'!. .Mao- rem ssąco;gazo\\:ym .. Oferty Jan 
oot.oourri (olvtv): 18.35 ,0[)zarJan- ru' - OD Na ~adere",,,,k le!!'o . Be- Walkowski. Pouledzlska 18. 
ka g05podarcza P.' Ha le Tal'- ~nmlwnster. \VleClzór Bra.hmsa. - zd 39 428 
~owe" - wyd. inż. Frallci~,zpk 21.211 R~'.l!a. ]{oncert orl{'1(~,~-tr~'''::V: • ~ 

trow~k~~'a,;~O\",):uZl'ka lekka :~~~r~~.'e~~~:n~·?;ze'K. o Ril~~c,.-:. ... 27.WOLNEe:!EJSC~ 
noemat mUb. StrllRbur" .. Serwus 
Wipr]n:l1" - melorlie wiedeli"kie. Potrzebny 
Pl1ris .. P. T T. "K3.,ia" - o·ne- szewc podrę"zny Ruda Pabjanic­
l'.a Del '~~,,·a . 21.35 KOBZYCe. Mu- ka, ul. Staszica 131. \Voźniak. 

żl!ciu. Łaskawe oferty Orędow- k01TIpozytC?rów 0015klch JuIJ,usz - . \1zyczka" (płyty) 
mk. Poznań zel 40 703 Za.re.m·bsk1. Wykonawcy: Joz"f na ezwartek: 

zy'~p' i 37..7.0 wa. n 20613 22.00 l\{erJjoJan. Muzyka rlwu- _______________________ _ 
fort. 22.10 Rzym. Kon<'el't Chóru r 

82 
l!lagoS'podarowanych. wJaścicielrka 
tpa'llna, lat 33. wyjdzie zamaż. 
apł'atę rodziinnl\ potrzeba 6000. 
Oferty Orędownik Poznań 

zd 40742 

Panna 
stalą pracą. malą oszczednoscią. 
Z3/poz.na palla posadzie od 3{) . Cel 
matrymonjalny. Off'rty Orędow-
nik Poznali zcl 40 i7_9 _______ __ 

Wdowiec 
mism piekal's,ki poszukl1je żony 
('panIllY - wdowy) cokolwiek go­
tówki celem zalożenia pipkl1rni. 
Zgłoszenia Oredo'wni.k. POZllaJl 

zd 40763 

Turczyński - forteoian. Kwartet Katowice - 12.113 konrert or- 1100 B k "f k . 
. ool~ki (Irena Dnbiska - I skrzyn- kie<tl'y (Olvt~,): 12.40 .. Ba.ieczny • 11 areszt. " UZY'n 1a~z,)-
ce. Tadeu"z Ochlew;;k: - II «wiat ko.oal(l !1'órnoślaosk'ch" _ wa. F·30 Bu~l:\peszt. Reclt~1 
.s krzypce. Mieclilysław Szale;;ki - oo'!. wyd clI'. Lurlw ik łJakomv: skrz. rel'!man~1 elW . 
altówka. Zof.ia Adam"b - wio- 13.00 kóorert ż~'()7.eli (ol,·ty): 13.15 18.00 KrÓJewlec.,T<oore.rt nrk.p-
101lczela): 22.00 koncert w wyko- krrwert muzyki pol"k'pi' (olyt~): "tl·O\\·!·. 18.15 Anl!l.la. ("'at;.. P 1'<!11: r) 
naniu zespolu .. AlOlal' ': Otteo" .z 15 .. 58 \\,:ndomo.;;('i !!;e"ln\\'p: 15.15 Muzyka t3nec.zn;~. }ą·30 I\. oel11!!.s-
11,lzialem dwóch fortepianów: -- koncert reklamow:v; 15 ~5 życ'e wlI"terhllllsen; 11';:"11 Co l'nE'!Jut'a. 
22.30 P 1'0J!1'a 111 l' lokalne. kl1ltl1l'alne Śln15kn: 15.40 kOl1('ert . 19 .. 110 Koł!lnm. J,\OI1;;I .. t roz~'~~~'­

[JoDularn\' (oh'lv)' 16115 k,)ncert kov.\. PllrLq f.: łj.l. '\rl1 ,Z \~R 
I ,<01i"t6w (olyt'y): 18;20 .. Konkurs C>1:,,~. no.l:a: 19._~ "Ietl'~n: lHewJ3 

wy.s taw .. kll'-I)nwy~h· - nogadan- ~~r-(,I.,O.lO.~. Pr. !!a. :\ (" rf!' Cl?:e· 
C t k 26 r't d ka - w'·"1. IIal lna Mamelokn-!' k.e - ha.1et l~f!'nlla. 19.aO RYl!a 

r zwar e'
9 

• I~ opa a •. wrr: 18.30 nlyty ,1Ia n7.ieci: 18.45, K0.,('~ .. t \\'Ier-~orn\". , 
"arszawa -:- 1~.0:~ .. oosluch~l~ ml·o!!r"!'.l na ietro' 22.30 oio.oE'nkil 20.00 <?~l~ .. Ko l1cen ")"11' S7..lo~­

my nM.z~ch Pl06~~kalZY. (phl~ l. w \\·)"k. R;rfnnn "">ta«a (olyty): Nl.I~.II~; l:). (' 1;11 fort. A ~010\\-
12.40 ... Plzeg]ad \\ ~ dp,wl11ctw rnl- 23.00 t:kl'Z\"!1ka frnncuska. Ilde~o. _0.1. (I Frankfurt. hnnrert 
Tllczvch" - Wy·>:1. J adeus7. Sa- koowoz)t. n. Grnrr,pr:l I\fonl1-
wicki: 15.15 liIesoó! Pa \Vł·. U) 11:1- Kraków - 12.03 koncert karne· cldllm. 1" '1wt'rt ,rozl·Yw!;OW\,. -
na: 16.00 .. SkrzYoka ogólnn" - M. ralnv (.oh·ty): 12.40 aud~'cja dl~ Kołonja. ,\fu,z y]<o 'nl1:'czna . -
~fa,rian Stepow.ski: 16.10 .. Życie dzieci \\'ie.i.skich wopr. Tol: Lipsk. "Kasia z Hielbronn" - 0-

U n 'i' li ki R,7,ymokiei. 22 Hi Rztok- Uczen 
hf}lm. l1fnz\'ka lpkka. 2.2.20 Bl\fla- względnie wolontal'iusz. utrzyma­
ncszt. J(OncNt chórl1. 22.25 Ham- niem. syn uczciwych rodziców po­
burl!o .. nl" · ('ol're!?idor" - onera trzcl!ny .. \Vikror . 'l~iet~ mistrz 
'Yolfa. 22.30 Pral!8. Rrritnl fort. fl·yzJerskl. Obol'llIkl. uzarnkow­
R. Soetell'<n. Koenil!'l\vll~t ... ::'-<or· ~k" . n 20 582 
n3 tnl1zvC'zka" Wipde(l. ,,"'ari~cie 
i fnl?3 Re!{~ra. 2:\.35 Ko.lonin. - Starsza :\1:n.7.\'ka l1'kka 22.4ó i\fonllcld'lDI. 
Hp(';ta I fort. Radlo P .a ri'!. K,)I!' ~amoclzicl'1n go<pot!yni ~ dopra 
re,.t r. \'In f. kuchnrka dla prowauzenl:l. WIek-

23.00 l\fonaeldum Konrrrt ka. $zegl~,doJ11LJ n3 prOWII1CJI oraz 
. , • J( .. . t n . < pokoJo\\'ka 7. pra11lf'1ll l-otrzebne 

mel a,!u." oen.Jł!Slw.us. ,- "0".01" od 7.ar:1z. iI;do~~"Pl1ia Kurier Po-
']n tan<,a 23.4_0 W1P~II'(I. ~rl1w ka znallski zll\! 40320/1 tnnpczna. 23.10 Me(holan. ,\OfI1 Z\" , _________________ _ 
ka tnnCe?'1n. 'Vrocłnw .. 7. onO" 
A. Scll1ffmaona". 23.25 Anl!1.ia., Borowy 
(Hp!!'. PI'O",r l. 1\Iu.z:vka tan. polowy (rze~\\'Y i uczciwy dobrze 

24.00 FrAn.kfurt ... La Travinta" pole('ony potrzebny. Oferty Orę-
- opera Verdiego.. dO\\'lIik. POZllHll zd 40722 

o R Ę D O W N I K Centrala: Poznań, św. Marcin 70. 
WYCHODZI CODZIENNIE :t. DATĄ Telefony centrali: 40-72, 14-76, 

P. K. O. Poznań 200149 
33-07, 44-61, 35-24, 35-25 

NA DZIEŃ NASTĘPNY W niedziele, święta i późnym wieczorem: 35-21, '40-72 
Heda.ktor odpoW:jOO:r;ialny Andrzej l'rella z Poman.la. - Za WMYstkie wia.domości I artykuł,. z m. ł.odlli odpowiada Leon TrelI .. Lódt, Piotrkowska 111. - Za oglostenia I reklamy odpowiada 
AntOlJli Leśnll>W1CZ ~ Poona n: a. Rekop il!ów niezsmOwionych redakcja nie swraca. ,_" .' 

Przedpłata: mies'ie~z.nie (7 wydań ty~o-cl,n:()wo), E odbio.rem w 8g~nturach 235 'lll .. Za. od- ocrłoszenia i reklamy: Nk ań Itrontekie
t 
S-łredamowej. 15 groszy. na stron';e 4-1am~wej przy 

noszel1le do domu odpoIVledl1l3 dopłata. Na ooC'ztach 1 u I;stonoozów m:E*!:ęcz-"'" o c~ s. ą akcYJnego 30 I!'r .. 0'1 ~trol1le 4·t"J ''0 I!'r .. n8 
nie 2.34 zł, kwartalnie 7.-. Poczta przyjmuje zamówier,ia tylko na 6 wy'lań od '00 . . . ~trorue 2-,18J 60 gr: .. na stronie wia"orno~c: lokalnych 100 gr. 

tygodniowo (bez pooied7Jiallkowego) . - Pod opaską, w . 'vlsce 3.- zl miesięc,znie (6 wydań i t~awIJy,~go milłunetr~. Og!OEzen!a sk()lllphkowane )raz z zMstl'Zeżeniem TJ'\'ej3ca 2l/% 
tyg()[lniowo). - Zarnówienia pocztowe najeży uE,kuteozniać do 25 każdego miesil\ca w urzęgach ~a t'f.~· ro ne

ó 
o~08.zema najwyżej 100 ełOw. w teI'l 5 naglówkowych IdruKowanych 

~_OOOCl')lt409w. ych, u listowych lub wpro.st w centrali OredoWllliika. P021nań, św. MarCliJn '70. P. K. O. ~ ~~sOk~~~ ~;~~~~tl ~:!t'a1~·~:k~~~e.:ao::~~agrti~s.],y. Za różnicę m·ę.dzy zes~alV~m 
Ogloezenia IIł pła.tne zgóry. w,YdawnictwQ. Ole odtlljwiada. 

NakJad i czcionki: Drukarrua Polska Spółka Akcyjna. Poznat\. Św. Marcin 70. 
W rUlie wypadków. ,powooowanych da wyt_~. pl"'ZeeZkód w z8kłs,bie. strAjków itp~ wydawn:ctwo nie odpowJada za dosta.rczeDi. plama, l ' abonenaI Bie maJ- prawa domag--'s _I. _fe-

dMt.rr·wl1ych numerów lcb ooM>k"<.lowania.. ,. a.l1l ~~ W I 



Sensacyjna powieść współczesna - Napisał specjalnie dla "Orędownika" Antoni Hram 
~ 

Rutecki zgodził się bez wahania, 
ehociaz nie mógł zrozumieć. dlaczego 
Burski, który jeszcze tak niedawno 
zastrzegał się wyraźnie przed miesza­
niem Beaty w te sprawy, teraz sam po­
stanawia śledzić wszystkie jej ruchy. 
Pomimo wynikajacego sta.d zacieka­
wienia, nie chciał o nic zapytywać 
przejętego Stanisława, spodziewając 
się, że wkrótce sam bedzie mógł wy­
robić sobie o tem dostateczne pojęcie. 

W oczekiwaniu na wyjście Krynic­
kiej od detektywa, przechadzali się w 
milczeniu po przeciwnej stronie ulicy, 
na której teraz nie pojawił się żaden 
przechodzień. Spacerowali tam i z po­
wrotem. Mijały jednak kwadranse i 
godziny, a Krynicka nie ukazywała 
się w bramie. W oknach .. detektywa 
Laniekiego" pogasły już dawno świa­
tła i nic nie wskazywało na' to, aby 
.. "etektyw·' jeszcze mógł urzędować. 

Burski przeżywał niewypowiedzia­
'ne katusze. Żadnem jednakże słów­
kiem nie zwierzył się . przed zaniepo­
kojonym studentem z istotnego stanu 
swej duszy. 
. Dopiero. kiedy szary świt .ię.ł prze­
tiziel'ać nieprzeniknione ciemności no­
~y i na niebie pojawiły się pierwsz~ 
Jaśniejsze smugi, Stanisław jakby 
przebudził się nagle ze snu. 

- Chodźmy, panie Wiktorze ... już 
Późno. 

Poszli. 

- I nie dziwię się. ze ten roman- nerwami. Dławił ją nietylko żal za. u- nie potrafię zdobyć owego aparatu -
tyczny inżynierek usycha z miłości do traconem szczęściem. zadrość i uczu- podj~ł na nowo. - Byłoby to nawet 
pani. cie nienasyconej dota.d zemsty, ale bez porównania łatwiejsze al.e połę.czo-

To ostatnie zdanie boleśnie sma- każde słowo Lanickiego Kodziło w jej ne z wyrządzeniem straszne] krzywdy 
gnęło Beatę. l gdYbY nie fakt. że o o- dumę i kobiecę. prozność. Oto wszyscy Burskiemu .. • . . 
statniej jej rozmowie ze Stanisławem uważaję. ją za fenomen urody, czaro- Lanicki urwał i ciekawe sPoJrz~me 
nie wiedział nikt poza nimi samymi, wi której nikt nie jest zdolny oprzeć utkwił w Beacie, aby stwierdzić, jakie 
słowa Lanickiego wyglę.dałyby na wy- się, gdy tymczasem ona została ode- wrażenie wywarły na niej te słowa. 
raźne urwiny. pchnięta, odtra.cona brutalnie przez Ze zdziwieniem jednakże przekonał 

- Raczej dziwiłbym się, gdyby by- tego, któremu niosła w darze swoje się, ze miast spodziewanego. lęk~, 
lo inaczej. Zdołała pani usidlić go do gorące i kochaję.ce, jak nikogo dotę.d, ciemne oczy Krynickiej rozpahły SIę 
tego stopnia, że dziś juz świata poza. set'ce. Nic więc dziwnego. iż słuchaję.c jakiemś radosnem zacieka~ie~iem. 
panię. nie widzi... teraz tych słów, zdawało jej si~ że Niezrażony tern, a racz e] zamtrygo-

Beata w tem miejscu uśmiechnęła każda głoska, kazda. sylaba rzucanych wany, ciągna.ł dalej: 
się gorzko. Zrobiła to całkiem pod- zdań, chichocze Zjadliwym tonem nal- - Jesteśmy mianowicie w posiada-
świadomie. Nie była bowiem VI stanie grawania. niu wszelkich dowodów na to. że nie 
opanować 'istotnych uczuć. jakie na- A jednak musiała. zachować sp 0- kto inny, tylko właśnie on, inżynier. 
wiedziły jej udręczone serce. kój, jakiego szef wywiadu wymr.ga Stanisław Burski, zamordował pod-

- Pani jest żbyt skromna - wy- zawsze od swych podwładnych. stępnie Stefana Grzywaka, pani daw-
raził swe zdanie Lanicki. dostrzegając - Powtarzam wiec - mówił dalej nego kochanka, piękna Beato ... 
ten wymuszony uśmiech. - Zresztą. Lanicki - że musi pani zdobyć pel- - To nieprawda! - żachnęła się 
pragnę panią zapewnić, że to co mó- ne zaufanie Burskiego. Jeżeli panią kobieta. 
wię, wiem z pierwszOl'zędnego, wiary- naprawdę kocha. w co nie w~tpię ani - A ia mam na to dowody - od­
godnego źródła. Burski nie tai tych chwili, to wówczas spełni bez naj- parł spokojnie Lanicki, wytrzymując 
wszystkiCh. gora.cych uczuć, jakie ży~ mniejszego wahania każde pani ży- spojrzenie Krynickiei. 
dla pani, od pierwszej chwili pozna- czenie. Nie widzę więc potrzeby, jak - Jakie? - zapytała z nietajonem 
nia. tego chce Guterman, zda,zania do celu przejęciem. - CZYŻ to możliwe? .. 

- Pan Burski ma narzeczon~ - okrężnemi i często niewłaściwemi dro- - Nietylko możliwe. ale nie ulega 
powiedziała Beata. gami, jeżeli mamy przed sobę. równy, najmniejszej wątpliwości - potwier-

- Miał - sprostował Lanicki ~ prosty i utarty gościniec. A tym go- dził "detektyw". - ChodziłO tutaj o 
ale porzucił ją dla pani. Ja wiem o ścińcem jest właśnie ten cały ogrom pania. ... 
wszystkiem, moja rozkoszna ślicznot- uczucia. jakie Burski żYwi dla pani. Beata zdziwione spojrzenie utkwiła 
ko - śmiał się. - Od czegóż jestem - To nie są komplementy - pod- w swego szefa, nie moga.c zrozumieć 
szefem wywiadu.,. he, he. he! ... kreślił, dostrzegając na twarzy Kry- nic z tego co słyszała. 

- Ale przystąpmy do rzeczy - nickiej coś w rodzaju niedowierzania, Zadowolony z efektu, Lanicki cią.-
zgasił uśmiech. - Kobiety wprawdzie ale fakty prawdziwe. na. które nie po- gnął dalei: 
z przyjemnościa, słuchaja. komplemen- trzeba mi żadnych dówodów. - Pragnę pania. objaśnić. że Burski, 

Krynicka, podobnie, jak przed go- tów, ale tylko tych mężczyzn, którzy Pani zna historję szpiegostwa i wie wprowadzony przez Haczewskiego do 
chiną Rachmil, nie bez ,~zruszenia za- nie są im obojętni. Ja już jestem za doskonale, czego trtoże dokonać piękna domu Stefana Grzywaka, zauważył na 
dz voniła do mieszkania Lanickiego. stary, prawda? kobieta.. Dokona, .;ak Mata Hari, tego, jego biurku pani fotograf.ię. A ponie­
W przeciwieństwie jednak do Guter- I{rynicka prZyZnała skinieniem gło- co dla najzdolnie.iszego agenta, rozpo- waż już wtedy był w pani zakochany 
mana vel Grybskiego, to wszystko, co wy. rządza.iąceA'o wszelkiemi środkami. po uszy, nie można mu się dziwić, że 
moglo ją tutaj spotkać, było niczem w "Detektyw" opanował się jednak, iest tylko nieziszczalna. mrzonką.. Zbyt to stwierdzenie wzbudziło w nim uza­
porównaniu z przeżyciami Stanisława a tylko w jego wyblakłych oczach za- wiele mamy na to różnych przykładów sadnione podejrzenia i uczucie niepo­
Burskiego. Beata miała jeszcze w so- migotały przez moment nie wróc~ce i zresztą pani zna Je do tatecznie, bym hamo" anej zazdrości. Przedewszyst­
bie ten cały ogrom 'bólu. nieutulonego nic dobrego przebłyski, poczem podjął je miał pt~pominać. 'WspomniałeIfl kiem zalezało mu na zdobyciu bliż­
żalu i ŻYWiołowej Wllrost nienawiści. na no' o pfie ahy wo.tek! . ~ es t fil tylko mat Jto,. o n ~~ szych szczegółów co do stosunku, łą'­
Plan strasznej, nieludzkiej w swem 0- - Nie wnikam w to. czy pani ob- nieograniczone możliwości. jakie sto- czącego panią z tym młodym przemy­
krucieństwie zemsty zarysowywał jej darza Burskiego wzajemnością. ~zy ją przed panil,\ i natchnę,ć większą. słowcem. ' I 1:-' , 
Się jeszcze mglisto i niewyraźnie, wie- też nie, Te sprawy mnie nie obchodzQ. wiarę. we własile siły. Pani dużo może - Ach taaak? .. - Beata teraz do­
rzyła wszakże, że zamierzone dzieło i pozostawiam je na uboczu, Nie wąt- zrobić. pi~kna Beato - uśmiechną.ł się piero mogła połl1czyć w jednę. całość 
doprowadZi konsekwentnie do. końca. pię jedn~k, że przy tern wszystkiem życzliwie. poszczególne fragmenty dwuznacznych 
Czekała tylko, aby stargane nerwy pani nie zapomina o obowiazkach na - Pan szef daru.ie, ale nie zrozu- pOWiedzeń Burskiego. 
mogły się prężyć i umysł był zdol- niej Ciążących, a przedewszystkiem, miałam dotąd, iakie sa. konkretne wv- - Oczywiście. wobec usłużności 
nym do spokojnych rozważań. jaki jest istotny cel tego flirtu, czy magania pana 'szefa - zapytała Kry- "serdecznych przyjaciół" Grzywaka, a 

Sprawa, w jakiej tak niespodziewa- nawet miłości. Mianowicie ma pani nicka nieśmiało. zwłaszcza Haczewskiego - mówił da-
nie wzywał ją. do siebie szef wywiadu, przyczyńić się wybitnie do wydostania - To źle - Lanicki Udał nadę.sana- lej Lan;cki - nie było to zbyt trudne. 
obchodziła ją t,Vlko o tyle, że poczuwa- "behy" z rą.k inżyniera Burskiego. Co go. - Ja pania. zawsze miałem za Uczucie nieopanowanei zazdrości i łęk 
la się jeszcze do przyjętych na siebie pani uczyniła ostatnio w tei mierze? pierwszorzędną agentkę, która potrafi przed utratą pani pchnęły Burskiego 
obowiązków agentki wy,viadu. - zapytał. opieraję,c na niej zimne, orientować się w lot wtem wszyst- do tego strasznego czynu. Chciał Usu-

Lanicki przywitał ja. z uprzejmym przenikliwo spojrzenie. kiem, czego się od niej wymaga. C'!:y nąć tego jednego człowieka. który sta-
uśmiechem i pomogłszy jej się roze- - Z nakreŚlonego ostatnio przez pani dotą.d nie wie. ze celem naszej wał w poprzek jego naj gorętszym pra-
brać, poprowadził do gabinetu. Rachmi1a planu, nie zdołałam dótąd działalności na tym terenie jest zdo- gnieniom. 

- Zechce pani spaczać, pani Beato nic przeptowadzić, bowiem inżynier bycie genj-alnego wynalazku Burskie- - To nieprawda - zaprotestowała 
-- rzekł, wskazując Jej foteL - Czy Burski wyjeChał na dwa dni z Pozna- go? Krynicka. 
nie ma pani do mnie urazy, że OŚ mi e- nia - skłamała. - Pan szef ronie źle zrozumiał - - A jednak są. 'dowody ..• 
liłem się zabrać jej kil1{a chwil cza- - I nic pani nie zrealizuje. To poczęła wyjaśniać kobieta. - Pragnąc - Jakie dowody, panie szefie?. ~ 
su? - zapytał z przesadnę, szarman- wszystko, co obmyŚlił Guterman, uwa- uniknąć wszelkich pomYłek, proszę o proszę powiedzieć! - krzyknęła pra­
cja.. żam jako dziecinne. naiwne mrzonki. konIn'etne określenie sposobu mojego wie, a w oczach palił jei siC iakiś 
~ Jestem zawsze do dyspozycji pa- Dlatego chcę pani wydać nowe in- działania. dziwny, chorobliwy żar. 

na szefa - odparła zimno, z lodowa- strukc.ie. - To bardzo łatwe i 'Powinna pani - Cała masa ... 
tym spokojem na swej regularnej Spokojna, posępna twarz kobiety wpaść na to sama. Należy tak urobi~ - Niech pan wymieni. 
twarzyczce ożywiła się nagle. W jej sercu rozpali- pana Burskiego, tak nim pokierowa~. - Przedewszystkiem pan Burski 

Krynicka zbyt dobrze znała swojego ła się iskra nadziei, że może projekt ażeby zdradził pani miejsce ptzecho- swą zazdrość o panią. posuna.ł tak da­
szefa, ażeby wierzyć jego udanej ser- Lanieckiego nie będzie kładł na nię. wania tego bezcennego aparatu. leko, że mordując Grzywaka, nie ~a­
'cteczności. Jakże często doznawała od tak ciężkich, niemożliwych dziś do - To zbyt trudne, panie szefie -- pomniał o wykradzeniu z jego pokoju 
tego samego człowieka. teraz tak u- wykonania obowia.zków, jak tamto, co Zauważyła Beata nieśmiało. - 'Vąt- pani fotografji. Fotgrafja ta jest zade­
przejmie, tak ujmuia.co uśmiechające- poleCił jej RachmiL pię więc, mimo wszystko, czy zdobę- dykowana przez pania, Grzywakowi 
go się do niej, ob.iawów chamstwa f Natężyła więc słuch, aby nie uro- dzie się na tyłe zaufania dla mnie. i bardzo łatwo to można stwierdzić ..• 
brutalnego sponiewierania. 'Viedziała, nić ni słowa z tego, co miał Jej powi&- Lanicki z nieukrywanem zdziwie- Zresztą. w tej sprawie może dużo po-
że jest to czło''1'iek, zdą.żajacy do po- dzieć za chwile. niem spojrzał w ciemne oczy kobiety. wiedzieć służąca Grzywaka, niejaka 
stawionego sobie celu wszelkiemi Nie spodziewała sie wszakże, jak - Pani nie wolno wa,tpić - powie- Kowalikowa. 
środkami. Wiedziała. że pod maską. srogi ją spotka zawód. Cały bowiem dział dobitnie, panuja,c nad wewnętrz- Beata wtem mieiscu chciała coś 
serdeczności, kryje się właściwa natu- plan Lanickiego Zbudowany był na u- nem wzburzeniem. - Pani to musi powiedzieć. ale Lanicki nie dopuścił 
ra człowiel<a bez serca, wyzutego z ja- czuciu, jakie w jego pojęciu łę.czyło zrobić i nie do mnie należy przewi- jej do słowa. 
kichkolwiek ludzkich uczuć. Że jest to Krynicką z tym młodym inżynierem. dzieć i określić szczegóły potrzebnej . - To jeszcze nie wszystko - m6-
tylko jeszcze jeden tłlktyczny manewr - My rzę.dzim światem. a nami ko- do tego taktyki. Ja daję dyspozycję wił dalej. - W ogrodzie, obok zamor­
i nic więcej. Przy lada okazji Paweł biety - zna pani to stare. jak świat, i pani odpowiada za je.i wykonania. dowanego, znaleziono gilzę wystrzel 0-
Lanicki przeostanie być dżentelma- a zawsze aktualne przysłowie - za- CZy pani t~ r~zumi~?I. nego ładunku. której kaliber zgadza 
nem i przeroozi się w dziką., krwiożer- czaI Lanicki. - Zwłaszcza kobieta, B.eata WIdZIała, ze z kazdem wy- się w zupełności z kalibrem b' ni in­
czą bestję . Nic więc dziwnego, że 00 odznaczająca się tak nieprzeciętnę. u- pOWladan.em zdaniem L.anicki popadał żynicl'a BUl'skiego. Gdyby jednak i te­
przcRadnej uprzejmości szefa odnosiła rodą., jak pani i posiadaja,ca już serce we Wł::Ś~lW? mu w takich wypadkach' go było za mało. to wówczas możemy 
się teraz z uzasadniony, rezerw(\,. swego wielbiciela" powinna rozumieć rozdrazmeme.. . dostarczyć całl), litanję świadków, któ-

- D~wno pani nie widziałem. panI dobrze sens tego patetycznego powie- Zapa~ła ch~vIla. CISZY: Przygnębio- rzy zeznają pod prz~rsięgę., że widzieli 
Beato - podjl;lł rozmowę - i stwier- ~lzenia. Dlatego też uważam. a nawet na KrY~lC~a me mlała SIł ani odwagi, Burskiego tej nocy w są.siedztwie wiI­
dzam z prawdziwem zadowoleniem, że Jestem głęboko przekonany, że prze- aby w ,lakIkolWiek sposób 'PTzeciwsta- li Grzywaka. 
pani fenomenalna uroda potęguje się prowadzenie tego wszystkiego, co za Wić się woli groźnego szefa. SpoglQ.- - Ale dlaczego o tem mów' . o 
t .dnia na d~iell. ~ape.w.ne. pani. ma ch~i1.ę wyłuszczę, nie sprn:wi pani naf- d~ła tylko n.a niego . zal~kłym wzro- czął wyj śniać. _ Bynaim;ięej- ~i~ 
me~r~ko t~TsH:tce vlClbH~leh, ale 1 nie mnlCJ~zego kłopotu, am. trudności. klem, Jakby żebrza.c lItOŚCI. dlatego, ażebym zamierzał zadenun­
mm?] zaZdł'OS~l~'C~ rYw~lek. które p~zy Czło.wlek! który. ~k ko~baf Jak Burski Dostrzegł to Lanicki i aby spotęgo~ cjować tego romantycznego młodzień­
pam wygl~da.la. .ledyme na ~OPClU- pam~, me p.owlmen mI~ć pr.zed s~ą wać wywołane wr~żenie, a przez to co.. Życzę mu jak najlepiej, ponieważ 
szkó,~ ... be. !le, he ... - zaśmiał się, l wyblankQ. zadnycn .taJemnIC: ktore samo z!lręczyć ~obIe bez\vzględno f I pani, piękna Beato, obdarza go swerni 
UbaWIony nicwyszukanym komple- .mog~yby wzbudzać meufność I podej- J ca,lkowlte odd~me się Beaty t~j spra- względami, tylko pragnę pOdkreślić, 
men tom. rzeme. WIe, postanowił uderzyć w naJczulszQ, że w kazdej chwili mamy go w r ku 

J{rynicka milczała, więc "detektyw" I{rynicka, słuchaJa.c wywodów sze- strunę jej duszy. ę . 
ciągną.ł dalej, fa, z trudem tyłko mogła panować nad - Niech pani nie sę.dzi, że bez niej ·(Cię.g dalszy nast~pi.) 
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Burmistrz w s ółce z d-ab em 
Niesamowita historia w bre.tońskiem miasteczku 

KamienIe lecą z nieba. 
, Bylo to w słoneczna, jesienna, nledzlelę. 
Z wierzy kościoła w małyrrn bretońskim 
D?-iasteczku Sawigny we Francji, rozległ 
SIQ glas dzwonów, wzywa:jo.cY'Ch wiernych 
na nabo~eństwQ. Odświętnie przybrane tłu­
my rUiSzylły ku pobliskiemu kośc,iolowi. 
Wkrótce w domach pozds-ta:li tyko starcy, 
d~ieci i &łu~ba. 

Taka, właśnie chwilę wybrały sobie 
sprytne dUiChy dla swych ponurych igra.­
szek.. Przed domem burmi.strza Sawigny, 
p. Mouret, polo~ony.m na skraju miastecz­
k:,-, siedziała służą.ca Yvetta le Goff, bawia,c 
SIę z psem i dwojgiem dzieci burmistrza. 
Pies wasolo poszczekiwał na wróble, dzie­
ci ochoczo bawiły się w słońcu, którego 
rozkosznym ciepłym promieniom Yvetta 
podawała swa, twarz o policzka.ch rU!ID.ia­
nych. Niedzielna, tę :i:dyllę przerwa.! nagle 
skowyt psa., trafionego kamieniem. Yvetta 
o;bejrzała się, chcącska.rcić psotnika. Na­
gle, po.sypał się na nia, grad kamieni, le­
dwo zdołała się z dziećmi schronić do sieni. 
S~dząc, ~e to kiepski ~art miasteczkowej 
łobuzerji, Yvetta zawołała: - "Przesta.ń­
cież wreszcie!" Odpowiedział jej łoskot no-

. w)"Ch głazów, . padających na podwórze, 
wprost ~r~ed sam dom. SpO'jrzała. .. i Wł08Y 
stanęły Jej dębem na głowie. Kamienie pa­
daJły prosto z nieba!. .. 

Balas o północy 
Rychło cale llItiasteczko wiedziało o 

dziwnem zdarzeniu. "U burmii:ltrza straszy" 
- szeptały mieszczki. Burmistrza cała hi­
starja ~erdecznie ubawiła. Jednak gdy za­
padł ":IeczÓT i powoli wlitaJła się północ, 
sen U!cIekł z oczu dOlIIlownik6w. Z trwogą 
oczekiwano daJlszyeh wypadków. Wtem 
prask.:. cegła uderzyła o drzwL Jakby na 
umÓWIOny znak, o drzwi, okiennice i daeh 
dudnić Ul,Częły ikamienie. BUrnlistrz wy~ 
biegł z flinta, do ogrodu. Oddał cztery strza­
ły na postrach. Nic to nie po'IDogło. Kamie­
ni\Sty grad bil nieprżerwanie w domostwo 
pana Mouret. 

2andąrml się boją. 
. Dla ~W"!llistrza ea.la sprawa przed'sta­

~ała 1811) IJasno. W listopadzie odbyć się 
mIały wybory do rady miejSkiej. BU!l'!Illi,strz 

Dokoła świata 
w 18 i p,ół dnia 

Gdy w r. '1873 ukazała się słynna po­
wieŚĆ Juljusza Verne'a p. t. "Dokola 
świata w 80 dniach", uwa~ano ją za nie­
mo~liwą do urzeczywistnienia fantazję. 
Ja.k~e zmienił się ' i zmalał świat od tego 
czasu, skoro obecnie przy pomocy wy­
łącznie tylko regularnych linij pasa~er­
skich Odbyć mo~na tę podr6~ w 18 i pół 
dnia. Dowodem podr6~ dziennikarza 
amerykańskiego, Eginsa., który odbył Ją 
z ramienia swego pisma i pobił dwó.::h 
wspÓłzawodników, reporterów dwu 
innych dzienników amerykańskich. Cie­
kawy o tem artykuł wraz z trasa, tego 
niezwyklego podrMnika przynosi ostatni 
(48, numer "Jlustracji Polskiej". W tym 
samym numerze "Telefon idzie na spa­
cer", "Wojna o trik Cezara", "Buzia na 
afisz'" i t. d. Mnóstwo zdjęć aktualnych 
z kraju i z całego świata, mody, strona 
młodzie~y, humor, ką.cik filatelistyczny, 
r~rywki umysłowe, nowela, odcinek po­
wieŚCiowy i t. d. - oto co składa się na 
treść pięknego i bogatego numeru tego 
doskonałego tygodnika. 

Zeszyty okazowe wysyła na ~ycze­
nie administracja w Poznaniu, św. Mar­
'cm nr. 70 .. 

Dn:te groszki panują obecnie w modzie 
paryokiej, wywolując zachwyt wśród pa)'I. 

mial wielu przecIwników, ktÓTZY radzi by. 
liby utro.cić go przy wyborach. Gdy inne ar­
gumenty nie pom.ogły, mo~e oka~e się sku­
teczna [egenda nies8.lmowitości, rozsnuta 
dokoła domu i osoby bUNllistrza. 

Burmistrz zakomunikowa~ swe 1łpO-
8tnetenia władzy p.rzelo~onej -'" prefekto­
wi i z~ądał oddziruhl ta,ndar.mów dla 
strze~enia domu i U!jęcia zuchwalców. Pre­
fekt przysłal oddział :zilotony ~ 25 2andar­
mów. Zna.laz się dobry zna.jcmlY jednego z 
nich, który ca·ły oddział zapro.sil na 
"lampkę" wina do pobliskiej ober~y. Dzie'l­
ni stra~nicy prawa nie dali się dwa razy 
prosić. Lampka dawno mnieniła się w nie­
z,go.rszą ba.rylłkę, gdy krótko przed północą 
d&wó(!Ica przypomnial tandarmom o obo­
wiązku przepłoszenia z przed domu burmi­
strza złośliwych duchów. Z drteniem ser-

Na wystawie król stowarzyszenia arty­
stów-maI. w Londynie sensację i podziw 
wywoła.ł portret króla Edwarda VIII w 
mundurze admirała, pendzla art.-malarza 

John'a St. Helier Lander'a. 

ea._ .f nt«' 1land.a.rllnf z&j~ l!IIW'8 posterunJd 
dokoła domu. Na wiety kościoła zegar wy­
dzwonił północ. W tem._ iPowietrzem 
wstrząsnął huk tYlSiąca grzmotów. Dom e&­
ł'y spowity został w k1ęby dymn, z którego 
wśród krwa.wych jęz)'lków ognia posypały 
się na struchilałylCh stosy kamieni Tegoby 
nikt nie wytrzymał. Nie wytnymaJi 1 tan­
darm.i. CilChc8lll, jeden po dTugim wymykał 
się z przeklętego miejsca, ku Cichej przy­
stani do gospody "Pod zlotl\ O!ńrogĄ", gdde 
trwogę swą utopili w szklanicy dobrego wi-
na. 

Czarna magja w stodole 
W niektÓTy,ch okolicach Bretanji do dziś 

dnia jest szeroko rozpowszechniony pota­
jro:n.ny kUllt djabla. W S&wigny p. Jez.o po­
dej;rzana, była oddawna o stosunek z dja­
Mem i ta:jemnemi mocami. Ona to obwie­
ściła wszem wobec i katdemu z osubna., że 
burmistrz jest w spółice z dtjabł8lll, a eh~ąc 
tego dowieść zaprosiła mieszkańców mia­
s'1ecZika na "eza:rna, mszę" do etodoly. Ubra­
na w rytualny strój madame Joze, niczem 
wieszczun stary,stała przy trójnogu, wy­
śpiewuje,c swym Msterycznyrrn gł'Ollśem ta-­
jemnłcze zaklęcia. Ogień buchaJł z pod eza..r­
nego kotJła, w którym w wywarze z rót­
nych leśny-ch ziół gotowało si~ serce byka, 
zabitego dnia poprzedniego o północy. Gdy 
nastrój obecnych doszedł do szczytowego 
punktu napięcia, madame Jezo wyjęła ser­
ce z pieki~lnego ukropu i pokazując je "lu­
dowi", wielkim głosem za.częla wzywać du­
cha nieobe<:nego burmistrza, by przybY1l tu 
na polmtę i wyz,nanie swych nieprawości, 
jako to niesprawiedliwie świadlCzył prze­
ciwko jej siostrzenicy i podatki niespra­
wiedliwie nakładał i swoich na urzędach 
miejskich forytował i inne podobne 
"okropności". Ale duch burmł~trza był 
twardy. Ni.kt się nie zjawił. Wiatr jeno 
świszczał przez szczeliny. Ognisl{Q się do­
palrulo. Ceremonja była skończona. Rozcza­
rowani uczestnicy zaczęli roz.chodzić się do 
domów. 

Nieoczekiwany wynik procesu 
W tych dniach przed sądem w Brest 

odp-owiadali aptekarz z roiaJSteczka Sa­
vigny Yvendeo, kupiec Le Calvaz i pani 
Jezo za obrazę urzędnika. Burmistrz miał 
ju~ W ręlm niemrul uchwytne dowody, ~e 
trójka ~ta "zainsi;enizowała" całą hi$torjQ 

ze strachami, by burmistrza ośm.i~ł f 
poniżyć w ocza.ch współziomków. Sąd po 
rozpatrzeniu sprawy i przesłuchaniU o­
skarżonych i świadków udał się na naradę. 
Wyrok był pewny. Conllijillniej dwa mie­
siące więzienia. Na okres wyboil'czy bur­
mistrz pozbywał się najgorszylCh swych 
wrogów 'VI miasteczku. W tern na salę wpa.­
da z okrw3iWicmą głowa, pa.robek btmni .. 
,strza. Blada twarz i rozszerzone źreniee 
mówiły o przestrachu, jakiego się naba.­
!WiŁ Pędzi'ł z oddalonego o 7 kim. Savigny. 
Kamienie leca, znów na dO'IIl burmietrza. 
Jeden kamień wpadł do stajni i zranił go 
w czoło. Strach pacH na obecnych. Cz~by 
jednak miało to być sprawą duchów? Wła­
dze prowadza, energiczne śledztwo. Tajem­
nilCa pozootaje do dziś nierozwikłM1a. Prze­
ciwnicy burmistrza zostali uwolnieni dla. 
braku dowodów winy. Wybory w Savigny 
odbęda, się za tydzień.. 

Rodzinka wróbli wprowadziła się na zł~ 
mę do ciepłego i przytulnego ... kapelusza. 

Dzielnice, ulice i gmachy jWadrylu 
o kfó1re toczą się krwawe i zaclek'le wand 

Teren operacyjny w Madrycie, który 
tak zaciekle był br-oniony przez wojska 
rządowe, milicję oraz oddziały międzyna­
rodowe, jak równie~ atakowany z nie­
zwykłą. pogardą śmierci przez wojsk~ 
powstańcze, biegnie na północy od kana­
łu Izabeli, dochodzącego do olbrzymiej 
alei, idącej na zachodzie od rzeki MaIl­
zanares w pobliżu dzielnicy uniwersytec­
kiej wokół całego starego miasta, a~ do 
polu dniowego wschodu tej samej rzeki 
przy moście "Puenta de la Princesa" o 
nazwie "Pas co de Ronda". Kanał Izabeli 
na wschodzit~ ma dzielnicę La Moncloe, 
na zachodzie Cuatro Caminos. gdzie 
ostatnio nastąpiła silna koncentracja 
oddziałów rzą.dowych, wzięta pod ob­
strzał artylerji pówstańczej. Do dzielnicy 
La Moncloe, gdzie znajduje się du~y st.a­
djon sportowy, przylega na zachodzie 
zdobyta dzielnica uniwersytecka. 

Idąc z północy na południe, brzegiem 
Manzanares, po stronie wschodniej, do­
chodzi się do poło~onego po stronie 
wschodniej "Parku Zachodniego", doty­
kającego na północy do "Pasco de Ron­
da", Do parku przylega olbrzymie wię· 
zienie .. Carcel ModelIo", odgrodzone ulicą 
od wielkiego kompleksu koszar Moncloa 
Montana, oraz dworca północnego. Uli­
ca., prowadząca ze śródmieścia do dworca 
północnego, nazywa się Plazo de S. Mar­
cial i Cali e deI Pez, względnie również 
Gran Via. Od teJ ulicy at do ulicy Calle 
dl! Segovia, które są. połą.czone ulicą. Cal­
le de Bailleu, biegnącej prostopadle z 
północy na południe, znajdwją się stajnie 
dworskie, pałac królewski oraz katedra. 
Przed pałacem królewskim duży plac no-

si nazwę Pl. de Orient. Tu znajduje się 
opera. Plac de Orient jest ulicą, prowa­

. dzą.cą. na wschód, Calle Arenal, z placem 
Puerta de Sol, z którego od samego śród­
mieścia prowadzą Calle de Alcala (tu znaj­
duje się akademja sztuk pięknych) -
.Calle de las Huertas i Calle Atocha. Uli­
ca Calle de Alcala dochodzi do dużej ma­
gistrali, łączą.cej przedmieście północne 
Cuatro Caminos z południem o nazwie 
Gran Avena de la Libertad, przy której 
znajduje się w śródmieściu ministerstwo 
wojny, Pałac Sprawiedliwości i Bank Na­
rodowy. Na odcinku tej magistrali, zw.a.­
nej w śródmieściu "Salon deI Prado", 
znajduje się gmach poczty centralnej, 
giełdy, muzeum oraz parlamentu. Ulica 
Calle de Atocha prowadzi w kierunku 
dworca południowego i zachodniego. Wra­
cając do rzeki Manzanares do odcinka 
mostu i ulicy Segovia., nale~y wspomnieć, 
~e przy równoległej do ulicy Segovia Cal­
le Mayor, prowadzącej od katedry row­
nie~ do Puerta deI Sol, znajduje się ra­
tusz. Pomiędzy mostami Segovia. i 
położonym dalej na południe następnym 
mostem, "de Toledo.", znajduje się lokalny 
dworzec, mający połą.czenie z dworcem 
zachodnim i południowym. 

Przylegają.ca na północy do kanału 
Izabelli, dochodzącego do płynącej przez 
wschodnie krańce przedmieścia Madrytu 
Attoyo Abronigal, dzielnica Cuatro Cami­
nos, poprzez hipodrom jest poła,cz(ma z 
południową częścią. Madrytu, biegnącą du­
~~ magistralą. Gran A vena de la Libertad, 
do której dotykają. od wschodu wspom­
niane wyżej pałac sprawiedliwości i mi­
nisterstwo wojny, mając naprzeciw mu-

Jeziora przeźroczyste 
na pra'wie 50 1nefr6w g,l~bo,kości 

Wiadomo ogólnie, 1:e jeziora pod naukowe japońskie zagadnieniom prze-
względem przeźroczystości odznaczają się' źroczystości poświęciły wiele pracy, aby 
dużą. różnicą.. Jeziora górskie wykazują ' nsta)ić, w którem jeziorze jest ona naj­
o wiele większą czystość i przejrzystość większa. Ekspedycja ustaliła. te w dniu 
wody, a tern samem są piękniejsze, nie- 31 sierpnia 1931 roku jezioro Masm, zna.j­
jednokrotnie o dużej skali róż.nych barw. dujące się na wyspie Hondo, osiągnęło 
W jeziorach poł()żonych w dolinach, za.le- przeźroczystość, widoczną na 41,6 metrów 
~y wiele od dna i tu trafiają się duże głębokości. 
różnice. Lecz przeźroczystość w jednem Jeziora japońskie nale~ą równie t do 
i tem samem jeziorze .iest zmienna, tak, posiadających największą g1ębokOŚć. Je­
że zupełnie pewnie nie da się nigdy usta- zioro Sikota jest czwartem z rzędu co do 
lić na dlużsl\y Okl'PS czasu jej granif'y. glp.bo](ości jeziorem na świecie. Przeci~t­
W ostatnich ~zd:>ach rÓż.ll~ ekspedycje l1[t jrgo głębokość wynosi 265 metrów, 

zeum historj'I naturalnei', odcinek' Salon 
deI Prado z wymienionemi gmach8;mi, da­
lej od tych na południe Muzeum Prado z 
olbrzymim parkiem o nazwie Retiro oraz 
ogrodem botanicznym, dochodząc do dwor­
ca połUdniowego, a stąd ulicą. prowadzą­
cą na południowy-wschód .. Calle deI Pa­
cifico", przez most "de Valescas" w kie­
runku Walencji. 

Dworzec południowy z placem central­
nym Puerta deI Sol połączony jest ulicą 
"Calle de Aro cha". 

Przy przecznicach, między Calle de To­
leda, Calle de Aracha, a od południa Ron­
da de Toledo i Ronda de Valencia i Ron­
da de Atocha, znajduje się kilka komple­
ksów szpitali, z których jeden znajdQie 
się na zachód naprzeciw dworca połud­
niowego. 

Przedmieścia, położone od północy na 
południe, a na wschód od Paseo de Ron­
da, znajdujące się po obu stronach Arroyo 
Abronigal, nazywają się od północy po­
cząwszy - La Prosperitad, El Carmen, La 
Guindalera, Madrid Moderne. 

Mooe ~ie urwiemycie, 
ale tak wY'8'ląda d.7Ji­
siaj rzmana gwia.zda 
fjllIIliO'wa Pola Negri. 
00 to I'OIhi inna frr­
=a i .iJlbna s,u,klnia ... 




